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GAZETA
Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 

z ■wyjątkiem dni poświątecznych.

Num er pojedynczy kosztuje w miejscu 5 cen­
tów, pocztą 8 centów. — Biuro Redakcyi i Admini- 
stracyi ulica Czarnieckiego 1. 8. — Listy należy 
frankować.

Reklamacye otwarte wolne od opłaty.
Telefon Redakcyi nr. 38.

Prenum erata z przesyłką pocztową wynosi r o c z n i e  16 zł., p ó ł r o c z n i e  8 zł., k w a r t a l ­
n i e  4 zł., m i e s i ę c z n i e  1 zł. 36 ct. W m iejscu: r o c z n i e  12 zł., p ó ł r o c z n i e  6 zł., k w a r t a l ­
n i e  3 zł., m i e s i ę c z n i e  1 zł. P r e n u m e r a t a  z a g r a n i c z n a :  W N i e m c z e c h  1 zł. 60 ct mie­
sięcznie. We wszystkich innych państwach 1 zł. 90 ct iniesmcznie.

„ P rz e w o d n ik  naukow y i  li te r a c k i44, dodatek miesięczny do «Gazety Lwowskiej*, otrz^m aia 
cało- i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenum erują od 1 stycznia do końca 
czerwca lub od 1 lipca do końca grudnia, ćwierćroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi 75 ct. drudzy 
30 ct. — P r z e w o d n i k  prenum erowany osobno kosztuje 4 zł. '

Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 cen­
tów, kilkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje wyłącznie biuro dzienników Ludwika Plohna, 
ulica Karola Ludwika 1. 9 ; we F-ancyi, w Paryżu 
wyłącznie agencya pana Adama, Boulevard Raspail 
Nr. 105 bis.

Przedpłata na Gazetę Lisowską  
wynosi rocznie (od Igo stycznia do 
końca g ru d n ia ), w miejscu 12 ?!., 
p o c z tą  16 s ł r . ;  półrocznie (od Igo 
stycznia do końca czerwca) w miejscu
6 ałr., 8 zł**.; ówieiórocznie
(od Igo stycznia do końca marca: 
W miejscu 3 złr., p o c z tą  4 z łr . ; 
miesięcznie (od 1 do końca każdego 
Miesiąca) w miejscu 1 złr., p o c z tą  
1 z ł r .  85 c t.

P renum eratorow i roczni hib pół ­
roczni, (którzy p r e n u m e r u j ą  od 1 
stycznia do końca grudnia), otrzymuję 
&r*etoodmk itaufmey i Ut&rmTęi;, doda­
tek miesięczny do G azety LuńH oikiyj 
b e z p ł a t n i e ;  ówierćroozui m  *  i 
miesięczni za dopłatą: pierwsi 7&-ct; 
drudzy 30 ct. Przewodnik, prenum e­
rowany osobno, kosztuje rocznie 4 
®r., półrocznie 2 złr., ewieróroczme 
1 złr.

W celu ustalenia oakladu prosimy 
6 Wczesne nadsyłanie prenumeraty.

W roku 1897 felieton nasz wypełni je­
dno wielkie nazwisko:

Henryka Sienkiewicza.
To starczy za cały i najlepszy program

j Niebawem rozpoczniemy druk obycza­
jowej powieści znakomitego pisarza naszego, 
osnutej na tle kosmopolitycznego życia na 
Sivierze p. t.

„NA JASNYM BRZEGU".
Po jej ukończeniu drukować będziemy 

wielką historyczną powieść H e n r y k a  S i en-  
k i e w i c z a :

„ K  1 , Z Y  Ż  4 €  Y “

Zaznaczyliśmy już, że krakowski „ P rz e ­
g ląd  L ltc ra e k l“, którego staranną redakcję 
i doniosłość dla literatury tyiokrotnie podno 
siliśmy, z Nowym Bokiem podwaja swoją 
objętość, przemienia się z miesięcznika na 
dwutygodnik i rozszerza znacznie swój pro­
gram.

Uznając to pismo za wybornego infor­
matora w rzeczach literatury, mając na wzglę­
dzie korzyści, jakie z niego płynąć mogą dla 
każdego miłośnika piśmiennictwa ojczystego, 
postaraliśmy sig w interesie naszych prenu­
meratorów uzyskać dla n*cb zniżenie przed­
płaty „Przeglądu literackiego na rok 1897.

K a ż d y  p r e n u m e r a t o r  G a z e t y  
L w o w s k i e j  o t r z y m a ć  m o ż e  „ P r z e ­
g l ą d  L i t e r a c k i  za  4 zł. r o c z n i e  (z a ­
m i a s t  6 zł.), z p r z e s y ł k ą  p o c z t o w ą  
4 zł .  80 et. (za mi  a t 6 zł. 80 ct.) — p ó ł­
r o c z n i e  za 2 zł. (z a m i a s t 3 zł.), z p r z e ­
s y ł k ą  p o c z o w ą 2 z l. 40 e t. (z a m i a s t 
3 z ł. 40 c t ) — k w a r t a l n i e  za  1 zł.  
( z a m i a s t  1 zł. 50 ct.), z p r z e s y ł k ą  
p o c z t o w ą  za 1 zł.  20 ct.  ( z a m i a s t  1 
zł. 70 ct.).

P r z e d p ł a t ę  n a l e ż y  n a d s y ł a ć  do 
A d m i n i s t r a c y i  Gazety Lwowskiej.

CZĘŚĆ IIEUEZĘDOWA

Lwow^.8 stycznia.

Bok ubiegły rozpoczął się w Niemczech 
pod znakiem poważnego zaostrzenia ,sie sto­
sunków z Anglią spowodowanego znaną de­
peszą cesarza Wilhelma do prezydenta repu­
bliki transraalskiej, w której monarcha złożyj 
życzenie, iż młodej republice powiodło się 
zwycięsko odeprzeć najazd wojsk Jampsona. 5 
zapewnić krajowi zagrożoną z zewnątrz niepo­
dległość. Telegram ten wywołał w całej w a­
gi ii silne wzburzenie umysłów, tamtejszą bo­
wiem opinia publiczna upatrywała w nim 
nieuprawnione mieszanie się Niemiec do in­
teresów W. Brytanii. Powoli tylko powiodło 
się umiarkowanemu postępowTaniu niemieckie­
go urzędu spraw zagranicznych rozprószyć 
gromadzące się chmury — pewne jednak roz­
drażnienie pozostało i dało się w ciągu roku 
odczuwać przy rozmaitych sposobnościach. 
Zresztą niemiecka polityka zagraniczna świąt- 
kowała; zawikłaiiiami kreteńskiemi, wypadka­
mi w •Kongt.antynopolu i wogóle TtSyW^yho-' 
dzie lsufój. się ona nerwoiSfała, niż dyplyrąjj,- 
cya innych mocarstw.

Go się tycży wewnętrznych stosunków 
cesarstwa, rok ubiegły o tyft nie by/, zbyt 
pomyślnym, że istniejące od lat wielu prze­
ciwieństwa stronnictw', różnych klas ludności 
i kół zarobkowych raczej się zaostrzyły niż 
złagodniały. A gdy stronnictwo konserwaty­
wne będące najsilniejszą podporą rządu zwią­
zkowego doznało -wielce; bolesnej porażki sku­
tkiem rnalwersacyj popełnionych przez jjego 
przywódcę barona HammorSteina, który w na­
stępstwie tego został zasądzony na kilkuletnie 
więzienie, w obozach opozycyjnych nastąpiło 
pewne skonsolidowanie sił. Socjalna demo­
kracja jednak mniej, niż dawniej sprawiała j  
rządowi kłopotu a w jej całem postępowaniu |

objawiało się dążenie unikania wszystkiego, 
coby mogło dać władzom powód do ostrzej­
szych przeciw niej zarządzeń.

Na polu prawodawczem najważniejszym 
wypadkiem było uchwalenie po długich i 
burzliwych rozprawach nowego kodeksu cy­
wilnego, który zapewnia ludności niemieckiej 
jednolity na polu prawa cywilnego wymiar 
sprawiedliwości. A chociaż nowy kodeks nie 
odpowiedział licznym życzeniom i żądaniom i 
nie zadowolił przedewszystkiem tych, którzy 
pragnęli rozszerzenia praw kobiet, oznacza on 
bezwątpienia znaczny postęp i stanowi wrażny 
przełom w życiu prawnem Niemiec. Natomiast 
nie powiodło się jeszcze doprowadzić do sku­
tku tak upragnionej przez ogół reformy woj­
skowego kodeksu karnego w duchu ustnego i 
jawnego postępowania. Bzecz sama jednak, 
która stała się powodem ustąpienia ministra 
wojny generała Bronsarta, znajduje się na 
dobrej drodze, -wedle bowiem zapewnienia, 
danego w parlamencie przez kanclerza ks. 
Hohenlohego, nie ma wątpliwości, że wypra­
cowany projekt przyjmie rada związkową, 
poczem gdy i parlament udzieli mu swojej 
aprobaty, będzie mógł być natychmiast w ży­
cie wprowadzony.

W  Niemczech bawiło w ciągu roku u- 
biegłego wielu dostojnych gości, a między 
tymi znakomity chiński mąż stanu wicekról 
Li-Himg-Gsang, którego przyjmowano w Ber­
linie, Hamburgu i innych miastach ze szcze- 
góiinejsżeiu ódżuatfżeiiiefR [ po^fomca wojsk 
chińskich, generał japoński Yainagata. Naj­
ważniejszą jednak pod względem politycznym 
była wizyta cara i carowej, którzy we 
Wrocławiu i Zgorzelinach byli gośćmi cesarza 
Wilhelma II i tak w tych miastach, jak 
w Darmstadzie znaleźli jak najserdeczniejsze i 
gorące przyjęcie. Można przyjąć na pewno, że 
pobyt monarchy rosyjskiego na ziemi nie­
mieckiej,' pomimo późniejszych jego odwiedzin 
we Francyi, przyczynił się do podniesienia 
temperatury stosunków pomiędzy Niemcami i 
Bossyą i dokonał zbliżenia obu spowinowaco­
nych dworów.
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08TATNI RZYMIANIE.

K ) W X E ’Ś Ć

z  CZASÓW TEODOZYUSZA WIELKIEGO

XIX.
(Ciąg dalszy).

Fabricyusz milczał zafrasowany. Obraził 
kobietę, którą miłował, chociaż nie w tym

biete.

Bądź mężem! —  powtórzyła Fausta. 
Pycha rzymska zdławiła w tobie ko-

zamiarze przypomniał jej potęgę Teodozyusza. 

sci rzymskiej. O cokolwiekby potrącił, zawsze
Między nia a nim stał ciągle u p ió r  przeszło­
ści rzyr ’ - - -
obrażał uczucia patryotki i poganki.

A Fausta mówiła:
r  n i Jeśli wierzysz w zwycięstwo Boga 
yallueji zyków, dlaczego usiłujesz pozyskać mi- 

. c si< 'trzenicy Nikomacha Flawiana ( I  o- 
^Mienet; już wiedzieć, że męczysz daremnie 
mnie i siebie.

— Bądź mężem — dodała po dłuższej 
przerwie. — Świątynie wasze chwieją się. Bzuc 
°d siebie pożądliwości ciała i służ swoim bo- 
§0ttb jak ja moim wiary dochowam..
, , "W głosie jej nie było szorstkich dźwię- 

°w pogardy i gniewu. Skarżył się w nim 
smutek, drżały łzy powstrzymywane.
. . .  — I  nic więcej nie powiesz mi w go­
dzinie rozstania? — pytał Fabricyusz. — 

krutna stopa wojny depcze zarówno lękli- 
vT/ 3ak odważnych. Może miłość moja 

jaga cię p0 raz ostatni. Czy w twojem sercu
me ma dla mnie ani jednego słowa na­dziei ?

Bzekłszy to, wybiegł Fabricyusz z izby.
Nie widział, że Fausta wyciągnęła za 

nim ręce, jak do błogosławieństwa.
— Dajcie temu gwałtownemu sercu spo­

kój, o bogowie! — modliła się — a mnie moc 
ducha pierwszych pretorów Bzymu.

W godzinę potem wychodził z willi Ri- 
komera starzec z długą, siwą brodą, ubrany 
w ciemne suknie ubogiego plebeja. Głowę za­
słonił kapturem płóciennego płaszcza; w le­
wej ręce niósł zawiniątko, w prawej gruby 
kij, okuty w żelazo.

Szedł wolno, zgarbiony, włócząc no­
gami. Lecz gdy minął ostatnie domy przed­
mieścia, wyprostował się i zmierzał szybko ku 
Bodanowi.

Na brzegu rzeki pochylił się znów i zbli­
żył się do człowieka, który leżał na piasku 
pod deską, podpartą drągiem.

— Czy to wasza łódka? — zapytał, 
wskazując na wydrążony pień?- przywiązany 
wikliną do kółka.

Bybak, ogromny drab, zmierzył go z po- 
dełba od stóp do głowy.

— A czyjaby ? — odrzekł niedbale.
— Bo chciałem was prosię, żebyście 

innie przewieźli na drugą stronę.
— Czy to nie ma mostu w Wiennie? 

Każdego dziada będę przewoził?...
— Ale mnie przewieziesz natychmiast; 

jeżeli nie chcesz, żeby szczupaki Bodanu miały 
dziś z twojego cielska wieczerzę obfitą — wy­
rzekł „dziad" rozkazująco.

Pochwycił draba za kark i podniósł go 
z ziemi.

Rybak wytrzeszczył na niego oczy prze­
rażone, ręka bowiem rzekomego starca ści­
skała go z siłą kleszczów.

Bez dalszego oporu odczepił łódkę.

Wzdłuż lewego brzegu Bodanu biegła 
droga, prowadzana z Wienny na Walencję, 
Arausio, Tarraseo do Arelate i Massylii*).

Rzuciwszy zdumionemu przewoźnikowi 
złotą monetę,; udał się „dziad" pieszo do naj­
bliższej osady. Tu okazał własnoręczne pozwo­
lenie komesa skarbu prywatnego na korzysta­
nie z poczt cesarskich.

Ponieważ nowy władca nie miał jeszcze 
czasu do odwołania wTażności podpisów do­
radców Walentyniana. przeto kazał urzędnik 
zaprządz natychmiast do lekkiego, dwukolnego* 
wózka, używanego zwykle przez kuryerów 
rządowych.

Nikt nie byłby poznał w starcu woje­
wody Italii. Przyprawiona broda, siwa perulcaŁ 
ufarbowane brwi i ubogie suknie zmieniły go 
do tego stopnia, iż niesapotrzebował się oba­
wiać spotkania nawet z osobami, które go czę­
sto widywały.

F  abri cyusz jechał do Medyolanu, aby 
przebłagać Ambrozy-usza. Dopełni pokuty, po­
jedna ste:‘z kościołem, a następnie zaciągnie 
się do legionów Teodozyusza.

Tak postanowił.
Pędził dniem i nocą z szybkością kurye­

rów rządowych. Spał i posilał sio na wozie, 
ubierał na stacjach sam konie. Z Arelate po­
jechał wprori. na Aąuae Sextiae do Forum 
Julii, zo^fcf-iując Massy-lię na boku.

Piątwg:) i l R  nad ranem miiał już góry, 
za któremi K*y-ił się jego willa. Spojrzał na 
skałę, westchnął i ruszył dalej.

Na Wschodzie, tam, gdzie się morze 
Śródziemne łączyło z niebem, rozlała się smuga 
pomarańczowa, obwiedziona rąbkiem fioleto­
wym. Bóżowy odblask padał na spokojne tale, 
które szły z cichym szmerem ku brzegom po­
łudniowym.

:iÓ Walencja (Yifflentia), dzisiejsze miasto 
francuski fiyalejjg#W Arausio — Orange ; Arelate — 
Arles; Massilia — Marseille.

Wokoło budził się dzień. Z chat wycho­
dzili rybacy, mewy zrywały się z głośnym 
krzykiem z gniazd, niższe pasma Alp witały 
uroczystym szmerem jodeł i dębów słońce 
wschodzące.

Wolno wysuwała się ze smugi poma­
rańczowej kula ognista. W miarę, jak się 
wznosiła, zapalała się na bezmiernych wodach 
droga płomienna, rysująca się szerokim pasem 
na tle białawego morza.

Tym szlakiem płomiennym szły stro­
skane myśli Fabrieyusza aż do gór albań­
skich, z po ze których wychylała się w tej 
samej chwili ta sama kula ognista.

Wróciż on jeszcze do słynnego grodu, 
co wykołysał tysiące bohaterów i matron i pa­
nował światu przez długi szereg wieków, przy­
świecając mu cnotami obywatelskiemi, ucząc 
niesfornych barbarzyńców poszanowania pra­
wa. porządku i karności? — pytała tęsknota 
Fabrieyusza. — Ujrzą-li jego oezy jeszcze ową 
dumną Bzymiankę, co odtrąciła go od siebie, 
jak niewolnika, silniejsza od jego miłości?

Słońce, odbiwszy się od horyzontu, po­
suwało się szybko ku środkowi nieba. Ota­
czała je ogromna, złota aureola, a w tej 
powodzi blasków, zalewających całą ziemię, 
traciła kula barwę ognistą. Razem z nią żółkł
szlak płomienny.

Wzrok Fabrieyusza błądził po modrych 
falach, na których migotały miliony błysków, 
jak gdyby pogański Helios rozrzucał na ich 
powierzchni nieprzebrane skarby drogich ka­
mieni.

Wspaniały ogromem swoim i czystym 
dziewiczością przyrody krajobraz rozłożył się 
u stop I  abrieyusza. Tak nieskalane były ra­
my bezmiernych wód, iż zdawało się, że nie 
ma w nich miejsca dla złości i smutku.

(Ciąg dalszy nastąpi).
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Wizyta carstwa sprowadziła dwa niemi­

łe epizody. Jednym z nich było wykrycie or­
ganu ks. Bismaraka o istnieniu od roku 1884 
do 1890 tajnej niemiecko-rossyjskiej konwen- 
cyi, a enuncyacya ta wywarła nie tylko w 
cesarstwie lecz i w sprzymierzonych z niern 
państwach nadzwyczajne wrażenie i dała po­
wód do rozlicznych uwag i domysłów. Dotąd 
nie są wyjaśnione istotne motywa tego wy­
krycia; w każdym razie można przyjąć, iż ks.. 
Bismarck zawiadamiając świat o istnieniu taj­
nej umowy kierował się bardzo podejrzanej 
wartości pobudkami, to też nie powiększył on 
w Niemczech swojej aureoli, której zanik bez 
tego jest widocznym. Wykrycia te zresztą nie 
wpłynęły ani na chwilę ujemnie na stosunki 
Niemiec do Austro-Węgier i Włoch.

Drugim epizodem był proces przepro­
wadzony w grudniu przeciw kilku podrzę­
dnym dziennikarzom, którzy korzystając z nie­
dokładnie ogłoszonego tekstu toastu carskiego 
we Wrocławiu, uknuli formalny spisek prze­
ciw obecnemu kierownictwu niemieckiej poli­
tyki zagranicznej. Proces wykrył szereg nad­
użyć i niegodziwości, jakich dopuszczała się 
systematycznie od wielu lat berlińska polity­
czna policya pod patronatem komisarza kry­
minalnego Tauscha, wykrył intrygi głó­
wnie przeciw sekretarzowi stanu br. Marschal- 
lowi i sprowadził ostatecznie samego Tauscha 
z ławry świadków7 na ławę oskarżonych. Wszy­
scy oczekują z natężeniem dalszego przebiegu 
śledztwa i nie wątpią, że odsłoni ono wiele 
rzeczy, które rzucą światło na machinacje 
skierowane przeciw następcom ks. Bismarcka 
i w ogóle osobistościom podejrzywanym przez 
niego, iż byli sprawcami jego upadku.

Bok ubiegły przyniósł raczej pogorsze­
nie niż polepszenie w położeniu ludności pol­
skiej w Niemczech, w czerń główną ma za­
sługę zorganizowany przed dwoma laty zwią­
zek dla szerzenia niemczyzny w prowincyach 
wschodnich, znany już szeroko pod nazwą 
hakatystów. Związek ten posiadający bardzo 
wpływowych protektorów i sięgający swoimi 

, stosunkami do kół wysokich, wytężał wszyst­
kie s iły , aby zaognić istniejący pomię­
dzy Polakami i Niemcami antagonizm i wy­
tworzyć ile możności taki stan rzeczy, który­
by na długo usunął możliwość uzyskania 
wzajemnego porozumienia i zgodnego poży­
cia. Działalność tego związku skierowana fos* 
nie tylko ku temu, aby wszysDH.. 
rozporządzenia p rz e k rę t7 
nośei nololrioj lecz atf> r ’: .w r?

Ac ni* ..
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W iedeń , 6 stycznia.
(Jeszcze sprawa cylejska).

(.) Sprawa cylejska ożyła na nowo. Nie 
spodziewał się tego chyba nikt— a oto jednak 
podczas obrad nad budżetem Ministerstwa o- 
światy w pełnej Izbie posłów, zażądano gło­
sowania imiennego nad sprawą gimnazyum 
słoweńskiego w Gylei a głosowanie to wy­
dało rezultat niespodziewany: 109 głosami 
przeciw 98 odrzucono pozycyę, zawierającą 
kredyt na utrzymanie tego gimnazyum. Sen- 
sacya — nieprawdaż? Z tą Oyleją łączą się 
już i bez tego interesujące wspomnienia, bo 
wspomnienia o końcu Bządu koalicyjnego 
i o zaciętych walkach Niemeów-narodowców 
z niemieckiem stronnictwem liberalnem. A te­
raz, cóż za ironia parlamentarnej gry wypad­
ków, że dla odmiany odrzucono pozycyę, której 
uchwalenie wywołało tak w swoim czasie po- 
• ważne następstwa!...

Przy niejakiej fantazyi, możnaby też tego 
rodzaju głębokie reiieksye nad nowym obrotem 
rzeczy w sprawie cylojskiej snuć bez końca. Przy­
znajemy jednak otwarcie, że nie tylko nie. dostaje 
nam potrzebnej dozy wyobraźni, lecz także brak 
nam zdolności do wspięcia się. na odpowiednio 
wysoką wyżynę, z której moglibyśmy objąć 
sprawę szerokiem spojrzeniem. Jakkolwiek 
bowiem chcielibyśmy epizod ten tłumaczyć i 
komentować, to jednak zdrowy zmysł rozsąd­
ku nie pozwoli w nim nic odkryć, co dawa­
łoby powód do poważniejszych i głębszych 
refieksyj, gdyż wczorajsze głosowanie nie mo­
że sobie roście pretensyi do większego zna­
czenia ani ze względów politycznych, ani par­
lamentarnych ani też rzeczowych. Nie możs 
rościć go sobie przedewszystkiem ze wzglę­
dów politycznych dla tego, ponieważ Bząd 
w tej sprawie stoi po za grą. Gabinet 
lir. Badeniego nie wprowadził pozycyi cylej- 
skiej do budżetu, lecz przejął ją od swych po- 
przeduików. Innemi słowy pozycja ta dla o- 
becnego Bządu nie ma znaczenia 
go, jest ona bowiem D a­
wniejszej ‘ , ;
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wiła się jeszcze na rozpoczętą dniem poprzód 
sesyę. Jest to zapewme rzecz godna ubolewa­
nia, jest to zasługujące na wytknięcie zanie­
dbanie parlamentarnych obowiązków — ni­

komu jednak nie przyjdzie na myśl upatry­
wać w tem obmyślanego z góry manewru 
parlamentarnego. Że w kroku tym nie było 
żadnej rozmyślnej tendencyi, okazuje się naj­
lepiej nie z liczby głosów, ale z ugrupowania 
stronnictw głosujących pro i contra; z ugru­
powania tego; widać, że ani zastępy zwolen­
ników, ani też zastępy przeciwników gimna­
zyum nie zwiększyły się nawet o najmniej­
szą frakcję parlamentarną. Po obu stronach 
stały bowiem także i wczoraj te same grupy, 
które już poprzednio po dwakroć brały udział 
w parlamentarnej walce o Cyleje a nawet 
antisemici, których bujna fantazja pewnych 
kół i dzienników podniosła świeżo do rangi 
przybocznej gwardyi Bządu, głosowali: nie! 
zupełnie tak samo jak w roku 1895. O mo- 
ralnem zwycięstwie nie można zatem mówić 
zarówno po obu stronach, — niespodzianka 
rezultatu głosowania tkwi więc po prostu w 
fakcie, że wielu członków Izby, którzy byli­
by głosowali bezwarunkowo za Cyleą bez 
wszelkiej zresztą tendencyi, byli w Izbie nieo­
becni.

Pozostaje zatem co najwyżej kwestya, 
jaką będzie merytoryczna konsekweacya wczo­
rajszej uchwały Izby. Otwarcie jednak p o ­
znajemy się, że naszem zdaniem nie ma po­
trzeby łaunać sobie nad tem zbyt głowy. Po­
łożenie jest takie, że na podstawie prowizo- 
ryuin budżetowego na miesiąc styczeń, gim­
nazyum cylejskie musi do tego terminu funk­
cjonować zupełnie normalnie. Czyż można 
zaś na seryo uwierzyć, że w dniu 1 lutego 
103 uczniów, którzy uczęszczają do tego gim­
nazyum, zostanie wysłanych na świeże po­
wietrze, że nauczycielom gimnazyum, którzy 
są ustanowieni za dekretami jako urzędnicy 
państwowi, odbierze się ich płace? Podobnie 
bezmyślną konsekwencję trudno nawet brać 
na uwagę i nie opłaci się rozbierać rozmaite 
jej dalszo następstwa. Odmawiamy też sobie 
tej taniej przyjemności, gdyż jesteśmy najzu­
pełniej przekonani, że w ten lub ów sposób 
znajdzie się legalna droga, aby zapobiedz ta­
kim tragikomicznym następstwom wyniku 
przy p adko w ego gło so we n i a.
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Lłaiafourgu).
Wypadkiem dnia jest reskrypt gabine­

towy cesarza do wszystkich komend korpusów 
armii pruskiej, który stanowi bardzo ważne 
i znaczące uzupełnienie ustawy o sądach ho­
norowych w razie nieporozumień osobistych 
między oficerami. Widocznym celem reskryptu 
jest zapobieżenie zbyt grasującej manii poje­
dynkowania się przez zuaczne rozszerzenie 
konipetencyi pułkowych sądów honorowych.

LISTY PARYSKIE.

(Ińkwizycya literacka. — Dozwolone i niedozwo­
lone publikacye. — Ozem jest geniusz? — An­
kieta medyczno-psychologiczna dr. Toulouse. — 
Jbnil Zola pod skalpelem. — Listy Wiktora 
Hugo i Samte-Beuve’a, pani Sand i Musseta. — 
Musset staje się modnym. — „Lorenzaecio" 
wznowiony przez Sarę Bernhardt. — „La jour- 
nśe Sarah"-. — „Ubu Koi" sztuka na tle pol- 
skiem. — Wystawy artystów polskich. — Jan­
kowski. — Beszke. — Koncerta polskie. — Kon­
cert „Bratniej Pomocy". — Koncert B. Poselta).

(Dokończenie).

Ach te sonety! Nikt nie rozumie się tak 
na bałwochwalstwie, jak sceptyczni Francuzi.

— Saro! — odezwał się Armand Silvestre.

Tui, gni de notre art triomphant,
Partout as promenć la gloire....
Sarah! soeur de la Muse immortelle, salut!

Catulle Mend es znów uważał, że Wiktor 
Hugo nie byłby niczem, gdyby na grobie jego 
nie wypisano:

Sarah disait des vers de lu i!

Bostaud powiedział:

Quand Phedre parait, nous sommes tous incestes!

I  dodał:

M ais aussi tu sa.is hien, Sarah, quelquefois, 
Tu sens furtwement se poser. quand tu joues, 
Les Uvres de ShaJcespeare aux bagues de tes

[doigts.

Delikatną galanteryę obmyślał też ko­
mitet. Oto, za fotelem Sary zawieszono wspa­
niały gobelin, przedstawiający „Czas w oko­
wach wstrzymany w pochodzie swym".
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Bównocześnie z Sarą i Lugue-Poe, dy­
rektor teatru „L’oeuvre“ wpadł na myśl wzno­
wienia „Lorenzaccia". Dowiedziawszy się je­
dnak o zamiarze Sary, odstąpił od planu swego 
i zadziwił publiczność paryską wystawieniem 
sztuki niebywałej, którą zaanonsowano jako 
arcydzieło, a która okazała się zlepkiem hu- 
morystyczno - pornograficznym pozbawionym 
wszelkiej wartości.

„Ubu Boi" — oto tytuł tej dziwacznej 
niby - satyry — odgrywa się w Polsce. Lecz 
jeżeli Calderon w najgłębszej ze sztuk swych, 
„Życie snem" użył tła polskiego w sposób pra­
wdziwie poetyczny, to p. Alfred Jarrywysypał 
swą skrzynkę śmieci dla tego tylko na Polskę, że 
uczynić'to mógł bezkarnie wobec dzisiejszych 
sympatyj politycznych Francyi. „Ubu Boi" 
ma hyc sztuką alegoryczną, zatem odgrywać 
się powinna — nigdzie, powiada dowcipny au­
tor we wstępie: dlatego odgrywa się en Po- 
logne, pays assez legendaire et demembre pour 
etre ce Ńulle Part. P. Jarry wprowadza na 
scenę króla polskiego, którego zowie „Yence- 
slas l’Ivrogne“ i który zatacza się, podpie­
rany przez dwóch kozaków. Ma to być „hu­
mory stycznem", tak jak cała sztuka, która 
w pięciu długich aktach naśladuje — teatr 
marjonetek. Trudno wyobrazić sobie coś nie- 
sinaczniej6zego jak te niby wesołe podrygi fi­
gur p. Jarry, naśladujących poliszynelów.

Ubu, występujący w masce Puncha i mó­
wiący akcentem auwergnackim, ma być przed­
stawicielem burżoazyi dzisiejszej, jej ignoran- 
cyi, brutalności i niskich instynktów, dla któ­
rych zaspokojenia poświęca wszystko. Zabija 
on króla — jak to uczyniła burżoazya fran­
cuska — i zająwszy miejsce jego, morduje 
arystokracyę i lud, pochłaniając wszystko. 
Zdawałoby się tedy, że p. Jarry jest raczej 
anarchistą arystokratycznie zabarwionym ■— 
rzecz dziś bardzo modna w Paryżu — gdyż 
otwiera perspektywę na powrót klasy wyra­
finowanej do władzy.

Tak interpretują sztukę p. Jarry krytycy 
przy pomocy wstępu, dołączonego przezeń do 
programu; lecz idę o zakład, że nikt nie do­
patrzyłby się tych myśli historyozolicznych w 
samych pięciu aktach „Ubu Boi". Chociażby 
dlatego, że niktby ich wysłuchać nie mógł

do końca.... P. Jarry, którego reklama poró­
wnywała do Szekspira i Babelais, tyle tylko 
ma z nimi wspólnego, że nie waha się uży­
wać owego słowa, które ponoś Autoine’a zgu­
biło w Odeonie. „M e! M e! M e!“,
oto jedyny i bezustannie powtarzający się — 
dowcip w jego sztuce. Jeżeli to ma być odro­
dzeniem dramatu....

Jedną tylko mieliśmy satysfakcyę na 
przedstawieniu „Ubu B oi": publiczność, ta 
cierpliwa publiczność Lugue-Poego, przykla­
skująca zwykle wszelkim wybrykom teatru 
dekadenckiego, przyjęła sztukę p. Jarry z 
oburzeniem. Świstano, wołano d la porte, wre­
szcie zaczęto rzucać na scenę krzesłami....

*
Jest nadzieja, że imię polskie będzie nie­

bawem w Paryżu godniej przedstawionem, 
niż w sztuce p. Jarry. Zanim się ukonstytuuje 
polskie towarzystwo artystyczno-literackie, nad 
którego utworzeniem pracują obecnie ludzie 
poważni, obowiązek ten przypada owym arty­
stom, którzy samoistnie występują przed pu­
blicznością paryską.

Chlubnie wywiązali się z zadania tego 
dwaj malarze ■ •Tscy pp. Jankowski i Peszke. 
Pierwszy wyr ił w galeryi Georges Petita 
wielki swój A *iz mistyczny „Je viens“ oraz 
cykl ilustracy1’ do „Dziadów." Jeżeli pierwsze 
dzieło, poczęte w duchu modnego dziś nad 
Sekwaną symbolizmu i odzwierciedlające za­
razem manierę malarską młodszego pokole­
nia artystów francuskich — niekoniecznie wy­
trawną, — liczyć może na poklaski tylko w 
salonach seeesyouistów, to drugie znajdzie u- 
znanie najsurowszych sędziów sztuki. Bysun- 
ki do „Dziadów" przypominają manierę Grott­
gera, niektóre z nich nie ustępują też w na­
tchnieniu kartonom tego mistrza; wszystkie 
noszą na sobie wybitne piętno sztuki polskiej.

Obrazy i szkice p. Peszkego, przewa­
żnie krajobrazy francuskie i hiszpańskie, do­
wodzą bezsprzecznego talentu młodego arty­
sty, który w ramach impresyonizmu francu­
skiego zdobył się na nuto indywidualną.

Towarzystwo „Bratniej Pomocy," urzą­
dzając koncert w sali Towarzystwa geografi­
cznego, dało sposobność do zaprodukowania

Obok tego podane są także przepisy, jak na­
leży traktować i załatwiać nieporozumienia 
oficerów z osobami cywilnemi, niepodlegają- 
cemi tym sądom honorowym. Beskrypt jest 
wynikiem narad, przeprowadzonych w zwoła­
nej przez cesarza komisyi, utworzonej z naj­
poważniejszych i najdoświadczeńszych oficerów.
0 istnieniu tej komisyi, oraz o nastąpić ma- 
jącem ogłoszeniu reskryptu, uwiadomił kanclerz 
ks. Hohenlohe parlament, niemiecki dnia 17 
listopada ubiegłego roku.

Opinia publiczna w Niemczech, pozosta­
jąca pod żywem wrażeniem wielu głośnych 
pojedynków w roku ubiegłym, przyjęła re­
skrypt cesarski wogóle bardzo sympatycznie. 
Wszystkie dzienniki poświęcają mu obszerne 
artykuły i przyznają jednomyślnie, że wywo­
ła on niewątpliwie znaczne zmniejszenie się* 
manii pojedynkowej, grasującej w armii pru­
skiej. Także wolnomyśine pisma zaznaczają, 
iż reskrypt gabinetowy wprawdzie nie wytę­
pi pojedynków, ale znacznie je ograniczy. — 
Germania stwierdza, ii zupełne stłumienie 
pojedynków nastąpiłoby dopiero wtedy, gdy­
by do artykułów wojennych, jak to w swoim 
czasie stało się w Anglii, dodano, iż każdy 
oficer, który się pojedynkuje, ma być z armii 
usunięty. Beskrypt nie zawiera podobnego 
postanowienia, lecz raczej pozwala się domy­
ślać, że pojedynek jest dozwolony w razie 
cięższej obrazy, którą sąd houorowy uzna za 
przekraczającą jego kompetencję.

Munch AUg Ztg. donosi, że ks. Luit- 
pold bawarski wydał reskrypt równobrzmią- 
cy z reskryptem cesarza Wilhelma, według 
którego takie same rozporządzenie obowiązy­
wać będzie oficerów armii bawarskiej.

Z dniem 1 stycznia r. b. weszła, jak 
wiadomo, w życie nowa ustawa giełdowa z 
21 czerwca 1896, która znosi handel zboża 1 
na termin, powołuje do zarządu giełdy oprócz 
kupców także rolników i młynarzy i zapro­
wadza nową ordynację giełdową, korzystniej­
szą dla rolników, niż dotychczasowa. Zmiana 
ta dotknęła do żywego kupców i bankierów, 
a zwłaszcza wielkich finansistów, którzy też 
rozwinęli ogromną agitację, aby nowe prawo 
obejść i ubezwładnić. Za główną broń uznali 
rozwiązanie wszelkich giełd, jakie istnieją w 
kraju i dokazali tego w przededniu wejścia w 
życie nowej ustawy.

Jestto tedy wojna kapitału z rolnictwem
1 rządem, który, chcąc przygnębionym zie­
mianom przyjść w pomoc, postarał się o zmia­
nę przepisów giełdowych. Nowa ustawa krę­
puje samowolę finansistów o tyle, że jak po­
wiedzieliśmy wyżej, do zarządu giełdy wpro­
wadza także przedstawicieli gospodarstwa rol­
nego i tych, którzy ziarno przerabiają .na mą- 
kę, czyli innemi słowy, samychże hodowców 
zboża i młynarzy.

Jeżeli wojna zbożowa pociągnie się przez 
czas dłuższy, to skutek jej odczują nietylko 
rolnicy, lecz całe Niemcy. Chwilowo jestto 
zatarg ekonomiczny, lecz grozi przybraniem

się kilku wiele obiecującym siłom polskim. 
Pianistka i kompozytorka. p. Helena Krzyża­
nowska, zagrała z powodzeniem własny „Ma­
zur," oraz parę kompozycyj Chopina, Schu­
manna i Moszkowskiego. P. Wanda Janako- 
wska, kształcąca się na śpiewaczkę pod kie­
runkiem słynnej nauczycielki panf Bertrami, 
zebrała obfite poklaski za odśpiewanie aryi 
z „Aidy“ i dwóch pieśni Paderewskiego do 
słów Mickiewicza. P. Henryk Opieński, naj­
zdolniejszy obecnie uczeń Wł Górskiego, przed­
stawił nam się jako skrzypek o wzorowej 
szkole, o ciepłym, ujmującym tonie i niezwy­
kłej dystynkcyi. W koncercie tym brał udział 
p. Linde, którego piękny głos barytonowy 
znacie z estrady lwowskiej.

I p. Eobert Poselt, skrzypek, który dał 
własny koncert w sali Pleyela, znany jest 
publiczności lwowskiej. P. Poselt jest uczniem 
zmarłego niedawno temu Garcina, który był 
niegdyś dyrygentem koncertów i profesorem 
w konserwatoryum paryskiem. Nie potrzebuję 
tedy nadmieniać, że gra p. Poselta świadczy o 
wytrawnej szkole, o czem publiczność przeko­
nało już wykonanie koncertu Garcina, pierw­
szego w programie numeru. Fuga Bacha do­
wiodła, mimo naturalnej u debiutanta niepew­
ności, że p. Poselt posiada niepospolity me­
chanizm. Zajmującym był też nr. 5, romans 
własny p. Poselta. Bzecz ta, napisana w ro­
dzaju caratiny Baffa. objawia bezsprzeczną 
zdolność kompozytorską, której umiejętność je­
dnak jeszcze nie dorównywa. Zapoznał też p. 
Poselt publiczność paryską z kilkoma dro- 
bnemi, wcale wdzięcznemi, kompozycyami 
Młynarskiego, którym zbyt pretensjonalnie 
może nadano tytuł „Suity".

W koncercie p. Poselta wzięła udział 
młoda, zdolna śpiewaczka, p. Palasara. Jeżeli 
mnie informacye nie mylą, pod pseudonimem 
tym ukrywa się Lwo wianka, panna Schwarz. 
Artystka ta miała duże powodzenie; sposób, 
w jaki interpretowała aryę z Aidy dowodzi, 
że jest stworzona raczej na śpiewaczkę opero­
wą niż koncertową. Puic.
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cechy walki politycznej o ważnych następ­
stwach dla całego państwa.

Strejk robotników okrętowych w Ham­
burgu trwa dotąd. W ostatnich dniach otrzy­
mali strejkujący znaczne zapomogi z Berlina, 
a większe jeszcze z Londynu i innych miast 
angielskich. W  ogóle Anglia nie szczędzi zło­
ta na podtrzymanie bezrobocia. W  porcie ham- 
burskim stoi na kotwicy bezczynnie kilkaset 
okrętów. W braku wszelkiej obsługi nie mo­
gą się one ruszyć z miejsca i skutkiem tego 
nastał w handlu i ruchu obrotowym Ham­
burga zupełny zastój. Robotnicy zachowują 
się w ogóle spokojnie; mają nawet między 
sobą porządkowych, którzy tłumią wszelkie 
wybryki w zarodku. Inni starsi rozdzielają 
pieniądze, zaradzają kłopotom, przestrzegają, 
żeby się w szeregi nie wkradły swary, de­
zercja i t. d. Organizacya strejkujacych jest 
w ogóle wzorowa

Kardynał San Felice.

W Neapolu odbył się we środę z wiel­
ką uroczystością pogrzeb arcybiskupa kardy­
nała San Felice. Zwłoki kardynała przewie­
ziono przy udziale ogromnych tłumów publi­
czności do katedry. W orszaku postępowała 
kapela straży ogniowej, gwardya miejska i 
bardzo liczni reprezentanci duchowieństwa, a 
między nimi dziesięciu biskupów. W obrzę­
dzie żałobnym brało udział także wiele kato­
lickich stowarzyszeń i tysiączna publiczność 
ze wszystkich stanów.

Wilhelm San Felice, książę Acąuarella 
urodził się w Aversa dnia 18 kwietnia 1834 
roku. Rodzina San Felice, chociaż- oddawna 
Wjńsana do złotej księgi patrycyatu neapoli- 
tańskiego, odznaczała się więcej przekonania­
mi liberalnemi niż przywiązaniem do tronu 
Obojga Sycylii. Pomiędzy swymi przodkami 
posiada nieszczęśliwą Ludwikę San Felice 
z domu M alines, którą ścięto w Neapolu 
1800 roku za udział w spisku republikań­
skim przeciwTko Bourbonom. Wilhelm San 
Felice ukończył seminaryum w opactwie be- 
nedyktyńskiem Cara de' Firreni pod Sor- 
rentem. W trzy lata później rozpoczął no- 
wicyat u 00 . Benedyktynów i na mocy spe- 
cyalnej dyspensy otrzymał święcenia kapłań­
skie w 21 roku życia. W  kolegium, istni eją- 
cem w opactwie, powierzono mu wykład li­
teratury greckiej, łacińskiej i włoskiej. W r, 
1860 dzięki protekcyi ministra Natalego o- 
trzymał dyplom na profesora bez potrzeby 
zdawania egzaminów. W roku 1875 został 
doktorem teologii Uniwersytetu neapolitańskie- 
go, następnie doktorem prawa cywilnego i 
kanonicznego w Rzymie. Wkrótce potem bi­
skup d# Cara mianował go generalnym wi- 
karyuszem swej dyecezyi. W roku 1878 Oj­
ciec św. Leon XIII. zwrócił uwagę na uczo­
nego i pobożnego Benedyktyna i mianował 
go biskupem. Uroczysty wjazd młodego bi­
skupa do Neapolu, odbyty tegoż roku. obudził 
entuzyazm ludności miejscowej.

W roku 1884 arcybiskup San Felice o- 
Hzyraał kapelusz kardynalski. W czasie strasznej 
epidemii cholery r. 1884 w Neapolu i w r. 
1885 w Torre del Greco, kardynał San Fe­
lice dawał dowody niezwykłego poświęcenia, 
pdwiedzał chorych i obecnością swą uspoka­
jał zatrwożonych mieszkańców, zorganizował 
pomoc z duchowieństwa i był przy boku króla 
Humberta, gdy ten zwiedzał szpitale — sło­
wem był dla nieszczęśliwych prawdziwym 
apostołem miłosierdzia. Po ustąpieniu epide­
mii, w dowód uznania, mieszkańcy ofiarowali 
inu wspaniały krzyż wartości dwudziestu ty­
sięcy franków. Krzyż ten kardynał ofiarował 
na składkę, ogłoszoną w Neapolu przez kar­
dynała Lavigerie na rzecz oswobodzenia nie­
wolników w Afryce. Ludność miasta krzyż 
ten odkupiła i ofiarowała go swemu arcybi­
skupowi.

Rosnąca popularność i powaga kardy­
nała sprawiały, że wpływ jego wzmógł się 
znacznie nie tylko w Neapolu, lecz i w ko­
legium św. w Rzymie. Należał on także do 
tych członków kolegium kardynalskiego, któ­
rzy odznaczali się wielkiem umiarkowaniem i 
przemawiali za utrzymaniem możliwie naj­
lepszych stosunków pomiędzy Stolicą św. a 
Kwirynałem. Zmarły kardynał cieszył sięież 
wielkimi względami ze strony obojga króle­
stwa włoskich, a liczne dowody uznania i 
przychylności otrzymał także od cesarza Wil­
helma niemieckiego; który go w czasie osta­
tniego pobytu swego w Neapolu (w r. z.) od­
wiedził, kilkakrotnie z nim konferował, swo­
im portretem w kosztownych ramach obda­
rzył, a na wiadomość o chorobie kardynała 
pospieszył z troskliwem zapytaniem i życze­
niem powrotu do zdrowia. Wymieniano też 
kardynała San Felice jako najpoważniejszego 
kardynała na Papieża, na przyszłem condave. 
Zmarły kardynał nie dał się jednak nigdy 
słyszeć ze swemf aspiracyami do tronu papie­
skiego i zdaję*się, iż nigdy nie wzdychał do 
ciężaru tyary.

Na trumnie jego złożono między inne- 
mi wieńce ze świeżych kwiatów w imieniu 
królowej Małgorzaty i cesarza niemieckiego 
Wilkemia.

Cecil Eihodes.

Agitacja, którą b. premier Kaplandu i 
moralny twórca zeszłorocznego napadu dr. 
Jamesona na Transvaal, prowadził obecnie w 
Przylądku Dobrej Nadziei i w przyległych ko­
loniach południowej Afryki] na rzecz federa- 
cyi państw południowo-afrykańśiich pod pro­
tektoratem Wielkiej' Brytanii, wywołała nie- 
tylko ofieyalny protest ze strony rządu rze- 
czypospolitej Tradsvaalu, lecz także głosy kry­
tyki i potępienia ze strony pewnej części po­
ważniej myślących kół angielskich w Kaplan- 
dzie Jak ztamtąŚ donoszą, onegdaj odbyło się 
w Wellington zgromadzenie, na które przyby­
ło około 200 osadników afrykańskich. Zgro­
madzenie powzięło uchwałę, ganiącą manife- 
stacye na cześć Rhodesa. O uchwale-,tej mia­
no zawiadomić gubernatora i sekretarza .stanu 
kolonii Przylądka Dobrej Nadziei. Podobne 
zgromadzenia zwołano we wszystkich miej­
scowościach kolonii angielskiej.

Times donosi znowu z Johannesburga, 
iż prezydent Transvaalu, Kruger, wyraził w 
rozmowie wielkie niezadowolenie z powodu 
przyjęcia Rhodesa i oświadczył, że dążył do 
przyjaznego porozumienia między Anglikami 
a Boerami, ale tę całą pracę zniweczył Rho- 
des, który swymi pieniądzmi, ludźmi i bro­
nią wywołał zaburzenia. Ideje swoje- a zara­
zem wielkiej czSści angielskiego narodu, roz­
winął Cecil Rhodes wymownie w przemówie­
niu, które wygłosił w Capstadzie podczas 
uczty pożegnalnej. W mowie tej oświadczył 
Rhodes, że w podróży z powrotem nie udał 
się przez Beirę dlatego, ponieważ chciał od­
wiedzić swoją przybraną ojczyznę. Rhodes za­
przeczał, jakoby wywoływał inanifestacyę; nie 
może jednak przeszkadzać temu, że ludność^ 
wita go uroczyście.

„Rozszerzenie granic jest konieczne — 
mówił Rhodes. — Trzeba zająć z powierzchni 
świata tyle, ile tylko można. Dążeniem mojem 
nieustannem jest zająć w Afryce wszystko, 
co jeszcze pozostaje nieo’pknowane. Ponieważ 
Anglia nie mogła nieść pomocy, jedynym 
środkiem, było utworzenie Chartered Company. 
W przeciwnym razie kraj zajęłyby inne mo­
carstwa11.

Ostatnią pocztą nadchodzi z Capstadtu 
wiadomość;'że sir Cecil Rhodes wyjeżdża do 
.Anglii. Odjazd jego przyczyni się niezawodnie 
do uspokojenia umysłów w południowej Afryce.

K R O I I K A

Lwów, 8 stycenta

— W  spraw ie  .św iecenia n ie d z ie li
wrńfSyła omotaj depifcieya Związku katóliekich 
Towarzystw i zakładów dobroijBJtonjfeh JE. Panu 
Namiestnikowi petycye zaopatrzone 'licznyinilópod- 
pisami Towarzystw- katolickich, jakoteż katolików 
obojga płci. Książe Namiestnik odpowiedział ży­
czliwi!:, obiecując żądania podniesione w petycyi 
rozpatrzyć.^

Petycye zaopatrzone podpisami odsyłać na­
leży do Czytelni katolickiej (EyneftSBÓ), zkąd 
partymni będą wnoszone do Namiestnictwa, Pod­
pisywać można petycję w handlach D rB p a , 
Zboiwwicza, księgarni Jakubowskiego i Zaduro- 
wieza i administracjach gazet.

Dowiadujemy się, ż*' takie, same petycye 
mają wpływać także z prowineyi.

— D y re k to r  e. k . *kolci p ań stw o ­
w ych radca Dworu p. Alfred Deyma wyjechał 
w sprawach urzędowych na kilka dni do Wie­
dnia.

— Z K o ła  lite rac k o -a rty s ty cz n eg o .
W poniedziałek I ł  b. m. odbędzie się o godzini^ 
9 wieczorem w „Kole“ wieczorek z tańcami. 
Wstęp dla członków 50 ct., dla gości 1 zł. Lista 
otwarta.

— W  „Skale" stowarzyszeniu katolickiej 
młodzieży rękodzielniczej, odbędzie się w niedzie­
lę 10 b. m. pierwsza w tym karnawale wie­
czornica towarzyska.

— Nowy p ięk n y  h o te l urządziło to­
warzystwo przedsiębiorców w liaszem mieście 
przy ulicy Karola Ludwika, w miejscu, gdzie 
dawniej stał z n a n y b a r d z o  uczęszczany hotel 
„Kulina“. Nowy hotel odznacza się wspaniałem 
urządzeniem. Gmach już samym frdptonem zwra­
ca uwagę. Wewnętrzne urządzenie postępowej— 
bardzo wygodne. Nowy ten hotel nosi nazwę 
„Bellc-vue“, na którą zupełnie zasługuje, gdyż 
gościom zajmującym pokoje frontowe daję' widok 
na całe wały Jietmańsl/ic i ruch tam panujący. 
Obok całego szeregu ubikacyj dla przejezdnych, 
jest wspaniale urządzona kawiarnia na pierwszem 
piętrze, oraz bufet. Ceity., stosunkowa nie drogie. 
Dla wygody gości potrzeb aj ącycli łatwiejszej lo- 
komocyi wprowadzona jest winda wznosząca na 
1 i 2 piętra* w każdym wznoszącym sife 
pojeździe, który może pomieścić?"4—5 osób jedzic 
także przedsiębiorca, który windę urządził. Wszyst­
kie ubikacje, jak w ogóle cały gmach, oświetlo­
ny elektrycznością. Budowę gmachu przeprowa­
dził p. Zygmunt Kędzierski, oświetlenie inżynier

p. Schleyen, wodociągi i ogrzanie p. inżynier 
Niemeksza1. Hospodarem hotelu jest p. Krzysztof 
Janowicz, który wprowadzając w życie w najńo~‘ 
wszym czasie u nas kilka już hoteli pierwszo­
rzędnych dowiódł, a s  ma szczęśliwą rękę do zje­
dnywania sobier klienteli.

Wczoraj w , południe odbyło się poświęce- 
niefljęgo nowego hotelu; poświęcenia dokonał.'ks. 
dziekan Wojdag z Litwy, który .do zgromadzo­
nego licznego koła gości pięknemi na wstępifl 
przemówił sąW : o ^njjzeniK i owocach przed­
siębiorczej wytrwałej pracy, stawiając p. Jano- 
wieza jakA wzór dzielnego i pracowitego przed­
siębiorcy.

— B rac ia  T e rcy a rze  III zakonu św. 
Franciszka posługujący ubogim, będą kwestowali 
dla sierót jutro i w dniach następnych wigSpd- 
mieśeiu. Oprócz pieijjeżnej, jałmużny, pożądana 
jest zużyta odzież, obuwie i t. p.

— N a fu n d a c ję  im. Adama Mickiewi­
cza , powstającej ofiarnością nauczycieli szkół 
średnich w kraju, złożono do 1 stycznia b. r. 
kwotę 7225 zł. 51 ct.

— U roczyste  o tw arc ie  kursów akade­
mickich dla kobiet we Lwowie, odbędzie się w 
sali ratuszowej w piątek, dnia 15 b. m. o go­
dzinie 5 popołudniu.

— W  C zy te lń 1 d la  k o b ie t rozpocznie 
z dniem 1 lutego pani dr. Anna Wyczółkowska 
kurs 8 -miesięczny psychologii doświadczalnej. 
Prelegentka, która długie lata pracowała w pierw­
szorzędnych europejskich laboratoryach psycholo­
gicznych, zapozna słuchaczki i słuchaczów z tym 
nowym, od niedawna uprawianym kierunkiem w 
psychologii. Wykłady odbywać* śię-bedą-.w lokalu 
Czytelni dla kobićt, Rynek 1. 10, I piętro, gdzie 
też rozpoczynają się wpisy w dniu 9 b. m. we 
wtorki, czwartki i soboty i trwać będą aż do 
chwili rozpoczęcia -wykładów. Wykłady odbywaS 
się bedą każdego czwartku od godziny 6— 7 po­
południu.

Karta wifepu kosztuje na kurs trzymiesię­
czny dla członków Czytelni 2 zł. i 10 ct. na 
Szkołę ludową, dla nieczłonków 3 zł. i 15 .efrj 
na Szkołę ludową.

t  Z m a rli  w ostatnich dniach: We Lwo­
wie, Marya Nahlik, żona burmistrza żółkiew­
skiego,

W Kleszczownie, Aleksander Bryliński, wł.
dóbr.

W Ropczycach, Włodzimierz Siekierski, 
uczeń gimnazjum rzeszowskiego.

W Czernioweaoh, Michalina Starzyńska, 
włąść. j dóbr, w 77 roku .żyeia.

W Krakowie, Stanisława z Wasilewskich 
Podczaska), h. obywatelka dóbr ziemskich, prze­
żywszy lat 55;

Marya z Trzcińskich Benowska, obywatelka 
m. Krakowa, w 83  roku życia.

— Ze s ta ty s ty k i pożarów  miasta Lwo­
wa za r. 1896. Miejska straż ogniowa była 
czynną przy gaszeniu 195 ogni, a mianowicie: 
•dachowych 16 ogni, pokojowych 25, sufitowych 
16, piwnicznych 5, kominowych .123, eksplorai 
10. Do powyższych ogni użyto zaprzęgów! 551 
nar, z tego gminnych koni 224 par, tramwaju 
konnego 327 pitr. Dalej asystowała stKfż.ogniowa 
przy wypalafiju 1261 kominów, oraz przy spa­
leniu słomy po chęrych na zakaźną chorobę w 
szpitalu powszechnym i wojskowym 11 razy.

— Z O bserw atorynm  c. k. Szkoły po­
litechnicznej we Lwowie. Dnia 8 stycznia go­
dzina 10 rano 1897.

Dnia Godz.
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7/1 2 połud. 770-97 - 8 - 0 S 2 1

71 9 wiecz. 770-89 - 8 - 0 S 1 10

8I£ 7 rano 771-10 -1 0 -6 NW 2 10

Najwyższa temperatura od 7 rano dnia 
7 stycznia do 7 rano dnia 8 stycznia b. r. 
była —8-0"C., najniższa —10’6'C.

Pogoda.
Barometr stoi w mierze.

*}  ̂Podane stany barometru są zreduko­
wane do poziomu morza i przy temperaturze
0 C. Chcą?!"'oznaczy*ć-hstan barometru dla pewnej 
wysokości n metrów, należy w wysokości
1  mm. odi:: -. 
u.

**) (: Pogodnie.
**) i'.) laikiem zachmurzone.
— Z !  okala nam piszą: Dnia 5 sty­

cznia odprowadzono na cmentarz sckalski zwłoki 
ś. p. Ubaldy z Wydż^lw Korosteńskioj, żorfy
starosty powiatu sokalst o. W pogrzebk/Wzie-
ło udział liczne duch' ■ ństwo obrządku ła­
cińskiego i grecko ń, .ackiego, zakte OO.
Bernardynów sokalskich i. krystynopolslaich, 
oraz lmoszkąjioy Sokala i okoliczne obywatel­
stwo. Prześliczną, a rzewną mowę pogrzebową 
wygłosił powszechnie poważany w mieście i o- 
kolicy ks. Ferdynand Moralski, gwardyan 00. 
Bernardynów sokalskich. Ś. p. Ubalda Korosteń-

ska cieszyła si$ wielką sympatyą u wszystkich, 
była to bowiem, jak słusznie wyraził się czci­
godny mówca, niewiasta wielkiej pobożność# eru- 
dueyi i odzddczająca się wielką słodyczą chara­
kteru i miłosierdziem.

— 110 ro czn icę  u ro d z in  obchodził w 
Wiedniu żyjący tanu p. M. 0. Konn, rodem z 
Wągier, syn handlarza bydła i rzeżnika. Sam 
w młodości praktykował w tym zrrwodzie, ale 
podczas wojen.napoleońskich porau-ił go, puści­
wszy się na węSW ki ,pj kraju. W roku 1800 
przeprowadził Napoleona i sztab jego przez zu­
pełnie dzikie.okolice Węgier. Był dwa faąf żo­
naty, i ma liczne potomstwo. W Wiedniu osiadł 
w roku 1881. StadĘec cieszy się dobrem rfdro- 
więm i apetytem, tylko nogi r®  ze wszystkiem 
już mu Ąapisrfją, tak że przechadzkijpwe ogra­
niczyć musi do spacerów po swem skromnem 
mieszkaniu. Mówi całkiem rozsądnie, a wyglądanie 
jego nie -wiade^- o patryarchałnym wieku tpgo 
prawdziwego Matuzalema, gdyż twarz okolona 
śnieżno-białymi włosami na głowie i siwą bro­
dą nie okazuj e^ęraew żadnych zmarszczek. Po­
siada on -zupełnie wiarygodne świadectwo stwier­
dzające. niezwykle podeszły wiek jego.

Przy tej sposobności warto przypomnieć, 
że jak niedawno doniipR dzienniki, w Ameryce 
żyje człowiek, liczący obecnie 130 lat. Mieszka 
w Meksyku. Był dwa razy żonaty. Dzieci miał 
BO, z tyoli żyje 9. Charakterystycznem jest, że 
człowiek ten, nazwiskiem Michał Veja% pił wielN 
wódki, a od przeszło 109 lat namiętnie pali pa­
pierosy.

— D łu g i m ias ta  P a ry ż a  wynosząvobe- 
criie.-1.981,381.237 fr. Wydział finansowy Rady 
miejskiej zamierza teraz nową zaciągnąń«pożyczbę «j
1 to 55 milionów na budowę szkół, 50 milionów 
na schroniska dla biednych, a 200—300 milio­
nów na koszta robót publicznych. Dochody wzra­
stają, podatki zwiększają się o sumę 18 milio­
nów. Miasto poniosło jednak stratę 2 milionów 
na gazie z powodu zaprowadzenia oświetlenia 
elektrycznego i auerowskijge. Budżet miasta na 
rok 1897 wynosi sumę 347 milionów, czyli o 7 
milionów więcej niż w roku ubiegłym.

— „SŁutter S edan“ . W tych dniach 
w Gorycji zmarła b. markietanka armii niemie­
ckiej, p. Bóhme, znana powszechnie pod mianem 
„Mutter Sedan“. W roku 1870, po wypowie­
dzeniu w-ojny francusko-pruskiej, Bohmową przy- 
boku męża, strzel# 5 batalionu, uczestniczyła 
we wszystkich bitwach aż do wzięcia Paryża." 
W dniu 1 października 1870 roku, markietan- 
kiy w czasie, najgorętszej bitwy pod Sedanem, 
dała życic żwawemu syfi atakowi. Uroczysty 
chrzest malca, który przyszedł na ' świat pod 
gratięm kul, odbył się w wiosce Yaucresson, po­
łożonej o cztery kilometry od Sedanu. Ojcami 
chrzestnymi byli: Następca tronu Fryderyk i do­
wódca pułku Schwemmler. Chłopice, który otrzy­
mał in% ,,Sodan“.T dziś służy w jednym z pułków 
pruskich jako feldfebel.

— Z ak ła d y  naukow e w W arszaw ie.
W ubiegłym roku szkolnym 1895J6 istniały w 
Warszawie następujące zakłady naukowe: Uni­
wersytet, Ido którego uczęszczało 1090 studen­
tów), instytut aleksandryjsko-maryjski wychowa­
nia panion (250 wychowanie)). Ą- gimnazjów 
meskis.li (2410 uczniów), szkoła realna (684 
uczniów), 4 gimnazyą.-żeńskie (1959 uczenie),
2 progimnazya męski*-(478 uczniów), 3-klasd- 
wa szkoła miejska (285 uczniów), 3-klasowa 
szkoła miejska z rzeroiosińmi im. Konarskiego 
(260 uczniów), progimnazyum żeńskie (232 u- 
czenic),'.seiuinarytim" •nauczycielskie (58 semina­
rzystów), 40 szkół początkowych żeńskich (947 
uczennic), szkdta początkowa niiaszana (30 uqz- 
niów i 23 uczennice)] szkoła cerkiewna na Pra­
dze (40 uczniów), 17 szkół prywatnj-eh męskich 
(#493 uczniów), 38 szkół prywatnych żeńskich 
(3070 uczennic), 7 szkół prywatnych mieszanych 
(225 uczniów i 90 uczennijE i 'zńkłady naukowe 
specjalne: instytut weterynaryjny (126 studentów)^ 
szkoła rysunkowa (215 uczniów), instytut głu­
choniemych i ociemniałych (145 pens3eonarzy i 
115 pensyonarek), szkoła handlowa (5671 ucz­
niów). 29 szkół niedzielno-rzemieślniózych (2183 
uczących się), szkoła dentystyczna (29 uczniów i 
50 uczennic), 15 szkół żydowskich (360 uczniów
i 868 uczennic), 13-jszkół początkowych żydow­
skich prywatnych (191 uczniów i 358 uczennic) 
i 404 szkół wyznaniowym żylowskich ..eiicdc- 
rów“"?(12.100 uczniów i 830 uczennic). Razem 
w roku szkolnym 1895J 6 egzystowało w War­
szawie: 610 zakładów naukowych, pozostających 
pod kierunkiem ministerstwa oświecenia, do któ­
rych uczęszczało 26.160 studentów, piyisyonarzy 
i uczniów 1*8232 wychowanie, pensyonarek i 
uczennic, czyli ogółem 34.392 ucząpej się mło­
dzieży (w porównaniu z rokiem 1894,5 — mniej 
o 2022 uczniów i uczenńfcB W tymże czasie na 
utrzymanie wszystkich warszawskich zakładów 
naukowych rządowych wydatkowano 1,407.175 
rubli (w tej sumie dopłata rządowa 7j 7 .103 ru­
bli, wpisowe czyli opłata szkolna 538.624 rubli, 
dopłata kasy miejskiej 140.785 rubli i procenta 
od kapitałów szkolnych - 10.062 rubli). Oprócz 
powyżej* wymienionych zakładów naukowych w 
r. z. szkolnym istniało w Warszawie,: szkoła
felcżerska (pozostająca pod zafżądem. Uniwersy­
tetu warszawskiego), szkoła techniczna kolei war­
szaw sko-wiedańskiej (pozostająca pod kierunkiem 
ministerstwa komunikacji) i instytut muzyczny 
(pozostający pod kierunkiem ministerstwa spraw 
wewnętrznych).

,  Gazeta Lwowska8 z dnia 9 stycznia 1897.



— K w ia ty  w  P a ry ż u . Paryż jest mia­
stem, gdzie w zimie nietylko najwięcej, lecz i 
najpiękniejsze kwiaty znaloźć można. Nawet Ni- 
cea nie potrafi tu współzawodniczyć ani pod 
względem ilości, ani jakości. Zbytek kwiatowy 
w Paryżu przechodzi wszelkie pojęcie. Wszędzie 
na stołach nakrytych pełno kwiatów, a w salo­
nach, buduarach, olbrzymie paprocie osłaniają 
istne klomby kwiatowe, czyniące złudzenie cu­
dnych dni wiosennych. Każdy lepszy dom po­
siada u kwiaciarza abonament — dla stałego 
odnowienia kwiatów i roślin — poczynający się 
od 50 franków miesięcznie, aż do tysięcy! — 
O jednej z dam wielkiego świata ogólnie wia­
domo, iż każdej zimy wydaje na kwiaty 25.000 
franków, a pewien finansista, którego zbytkowne 
życie nawet w Paryżu zwraca uwagę, płaci swe­
mu kwiaciarzowi 4000 franków miesięcznego 
abonamentu. Namiętność ta do kwiatów trwa 
właściwie dopiero od ostatnich lat dwudziestu, 
chociaż już za drugiego cesarstwa kwiaciarze po­
częli robie doskonałe interesy. Zresztą we Fran- 
cyi wiele osób prywatnych posiada cieplarnie, 
przewyższające o wiele zakłady bogatych kwia- 
ciarzy, nietylko pod względem zbytkownych u- 
rządzeń, lecz i doboru kwiatów wszelkiego ro­
dzaju.

Szczególną sławą cieszą się między inne- 
mi cieplarnie zmarłej niedawno p. Furtado-Hei- 
ne w Roccpiencort, księcia Massa w FrancouYille, 
słynne ze swych storczyków, barona Eotschilda 
w Ferrióres i t. d.

W bieżącym sezonie najbardziej modnym 
kwiatem są hortensye, głównie jednak olbrzy­
miego gatunku udającego się jedynie przy oso­
bliwych staraniach. Wielkim popytem cieszy się 
również ruta leśna, którą w obecnym sezonie po 
raz pierwszy udało się wyhodować w wielkich 
ilościach.

Nie obeszło się też bez nowej odmiany 
storczyka, przeniesionej na rynek przez najsłyn­
niejszych modnych kwiaciarzy, jak Yaillant, Eo- 
seau i inni. Jest nim biały, do rodzaju „Ale­
ksandra “ należący Phanelopsis, o śnieżno-bia­
łych, wielkich, wytwornie narysowanych kwia­
tach. Nową tę odmianę wprowadził jeden z uczo­
nych podróżników z wysp Filipińskich. Do mo­
dnych kwiatów i ziół należą dalej: „aroma" ze 
swymi śnieżnymi nadętymi kielichami, azalia, 
konwalia, araucaria i paproć „Nephroiipis“.

— W ojskow y sąd  d o raźn y . W sądzie 
okręgowym tyfliskim roztrzajana byfa sprawa 
rotmistrza straży pogranicznej, : Włodzimierza Ko- 
pytkina, oskarżonego o to, że rozkazał wychło^ 
stać rózgami szlachcica Sumbata Madatowa. 
Obraziwszy się o coś, rotmistrz Kopytkin rozka­
zał rozciągnąć Madatowa na ziemi, obezwładnić 
go przM, położenie mu na szyję i nogi drążków, 
.nj|j których siedli żołnierze i wychłostać go ró­
zgami Miku innym żołnierzom. Sąd uznał winę 
Kopytkina co do pobicia i skazał go na wyklu­
czenie z urzędowania, oraz na dwa miesiące"' 
zamknięcia w wieży. Na skutek wniosku pro­
kuratora głównego, sąd wojenny rozpoznał spra­
wę in merito i uznając rotmistrza Kopytlrina 
winnym znęcania się, cały wyrok poprzedni u- 
chylił fjskazał oskarżonego na pozbawienie wszel­
kich szczególnych praw i przywilejów, tudzież 
na zamieszkanie w Syberyi.

— N ajd roższą  k a r tą  now oroczną
była ta bezwątpienia, którą wykonała przed kil­
ku laty na zlecenie bogacza indyjskiego, pewna 
firma w Kalkucie. Karta, wykonana z kości sło­
niowej, miała 12 cali długości i 10 szerokości. 
Poświęcono 40 słoni, zanim zdołano wykońeżycj 
kartę w żądanych rozmiarach i pozbawioną wszel­
kiej skazy. Ezeźbj na niej wykonane wyobraża­
ły 10.000 scen z życia i wędrówek Buddy. Ka­
mę tego arcydzieła cierpliwości ludzkiej stanowi­
ły czterdzieści cztery brylanty najczystszej wody. 
Wartość obliczono na dziesięć milionów marek, 
a dar ten otrzymała pewna piękność europejska, 
należąca do najwyższej arystokracyi. Kartę rzeźbi­
ło w ciągu pół roku czterech ludzi.

M f f i  I f f i M f S t J f f f l .

Ju b ileu sz  M ickiew icza. W nr. 1 Ga­
zety Radomskiej znajdujemy następujący artykuł 
pióra p. Wróblewskiego, powtórzony przez war­
szawską Gazetą P olską :

W r. p. przypada %etna rocznica urodzin 
Adama Mickiewicza, jednego z największych ge­
niuszów poetyckich polskich i całego świata.

Jest to rocznica tego, co narodowi dał pieśń, 
jako świadectwo jego potęgi duchowej. Bocznicę 
tę, w dowód wdzięczności, uczcić powinniśmy z 
całą powagą, jaka przystoi narodowi, stawiają­
cemu po nad wszystko zdrowy rozum polityczny. 
Chodzi tu o złożenie hołdu największemu geniu­
szowi naszemu, a nie o czcze jakieś manifestacye!

Jakie kształty nadać temu obchodowi, ażeby 
upamiętnić na zawsze setną rocznicę,urodzin poety, 
niechaj postanowią w Warszawie najznakomitsi 
przedstawiciele pióra i obywątele, ja rzucam myśl 
z tą nadzieją, że znajdzie uznanie wśród kolegów 
warszawsMch i — o ile to będzie możebnem — 
nie przebrzmi bez echa. Zdaniem mojem nale­
żałoby :

1. Ażeby w dniu, w którym przyszedł na 
świat wielki poeta, wszystkie czasopisma polskie, 
wychodzące w Warszawie i w kraju tutejszym,

numery swe poświęciły wyłącznie Adamowi Mic­
kiewiczowi;

2. ażeby wydawcy warszawscy oiribus 
unitis ogłosili druidem, o ile można najtańsze 
wydanie prac Adama Mickiewicza naypamiątkę 
setnej rocznicy jego urodzin;

3. ażejjy w dniu oznaczonym w Archika­
tedrze warszawskiej wmurowano skromną tablicę 
marmurową z napisem:

„W setną rocznicę urodzin Adama Mickie­
wicza. Wdzięczni rodacy. 1798 d. 24 XII 1898,

4. ażeby wyjednać u władzy pozwolenie' na 
zebranię- funduszu, który nosiłby tytuł Śtypen- 
dyum imienia Adama Mickiewicza" dla studen­
tów Uniwersytetu warszawskiego, poświęcających 
się studyom nad językiem lub literaturą polską.

J u liu sz  N iem iry c z , znany autor dzieł 
filozoficznych i historycznych („Badania filozofi­
czne tajemnicy życia", „Filozofia historyi narodu 
polskiego"), napisjŁg po francusku i wydał w 
Paryżu romans mistyczny p. t.: „La grandę 
enigme" (Paryż, 1896, n ChamaneFa). Dzieło 
to zaopatrzył głośny obecnie w Paryżu mistyk 
czy okultysta, Juliusz Bois, bardzo pochlebną 
przedmową. Dzieło Niemirycza należy do rodzaju 
powieści filozoficznych, wykładających w formie 
przystępnej najzawilsze doktryny. Bohaterowi, 
potomkowi po kądzieli Lyszczyńskiego, skazanego 
w r. 1689 na śmierć za herezję aryańską, po­
kazuje autor materyalizm, pozytywizm, pesy­
mizm, a odebrawszy mu wiarę w potęgę nauki 
europejskiej* prowadzi go nad Ganges, gdzierbada 
doktryny mędrców indyjskich i unika śmierci 
okrutnej_..dzięki miłości, jaką zawiązał z krewną 
arcykapłana. Autor przygotował drugie nowe w 
tym rodzaju dzieło p. t.: „A travers les ages", 
które ma być dalszym ciągiem „La grandę enigme". 
(.Przegląd Lit-).

Dw a k o n k u rsy . Ignacy Paderewski, pra­
gnąc przyj S& z pomocą i zachętą do pracy 
młodym talentom twórczym, ofiarował kwotę 4000 
rubli na ogłoszenie dwóch konkursów: muzy­
cznego i dramatycznego dla młodych pracowni­
ków, którzy nie mieli jeszcze sposobności wyka­
zania zdolności kompozycyjnych. Powoławszy 
przeto grono osób warszawskiego świata7. arty­
styczno-literackiego, powierzył im ułoźeaB wa­
runków konkursu, którego główną organiżacyą 
zajął się p. Stanisław Roszkowski. Na posiedze­
niu, które odbyło się w sobotę, postanowiono o- 
fiarowaną kwotę w nołowie przeznaczyć ńa. kpn- 
ikjirs dramatyczny, w połowie zaś na muzyczny. 
Każdy konkurs z a w ie j  będzie po cztery na- 

a mianowicie: 1000 rubli, 500 rubli, 
300 rubli i 200 rubli. Konkurs dramatyczny 
będzie ogłoszony na utwór sceniczny o nastroju 
poważnym z dziedziny tragedń, dramatu lub 
komedyi, wypełniający cały wieczór i posiadają­
cy treś|'-umoralnisjącą. Konkurs muzyczny obej­
muje : symfonie, suity i utwory muzyki kame­
ralnej. Konkurs dramatyczny ma fyyć rozstrzy­
gnięty w Warszawie] przyczem za wtfruuek po­
stawiono, że mogą w nim uczestniczyć autoro- 
wic, liczący naj wyżej 35 lat wielat. Konkurs na 
utwór muzyczny ma K ć rozstrzygnięty w Lipsku 
przez inuągjów niemieckich. Wszystkie bliżifte 
szczegóły* łnajŁ îbyć ogłoszone w ciągu bieżącego 
miesiąęa.

N ow ości te a tra ln e . W)- Krakowie ode­
grano z powodzeniem komedyę BałuckiJ^o p. t. 
„Niewolnice z Pipidówki". Komedya jakkolwiek 
mało zawierająca żywiołu komicznego, odznacza 
się wyborną budową i zręcznem przeprowadze­
niem intrygi. Najbliższą nowością w Krakowie 
będzie komedya Madeyskiego p. t. „fcia", za­
wierająca wybitną rolę naiwną, którą odtwprzy 
panna Trapszówna.

Panj. Zapolska napisała sztukę współczesną 
p. t. „Żabcia", która niebawem ujrzy światło 
kinkierów w Krakowie.

W Paryżu w teatrze**. Gymnaso odbywają 
się próby komedyi p. t. „Tita", napisana przez 
dwóch znanych autorów pp. Lavedan i Filoil._-

W Lugdunie przedstawiono z olbrzymiem 
powodzeniem operę Wagnera'., Meistersinger W>n 
Nurenberg", było to pierwsze przedstawienie tej 
opery na scenie francuskiej. Wogęle Wagner 
staje się modą we Francji !

(Mre) K o siak iew ic z : Plama. Z pamię­
tników wynalazcy. Warszawa. Nakład Gebetnera 
i Wolffa.

Poczytny bez zaprzeczenia autor, obdarza­
jący swoich czytelników opowiadaniami, pełnemi 
spokoju, wystąpił pod koniec ubiegłego roku z 
pracą odmiennego rodzaju, nie powiemy: gorszą 
od poprzednich, ale wywierającą na czytelniku 
odmienne zupełnie wrażenieŁj — Jego „Plama" 
to rozwiązanie tezy, czy człowiek, ktŁy. popełnił 
kiedyś w życiu czyn, stojący z honorem w roz­
terce, a następnie został nader użytecznym, ba 
nawet nad zwykłą miarę dodatnim członkiem 
społeczeństwa, ponosi wszelkie następstwa oWego 
niefortunnego, w młodości popełnion'eg<j kroku, 
czy też świat — w uznaniu późniejszych jfc> 
zasług — winien mu darować i zapomnieć; ów 
błąd, ową plamę hańbiącą ?

Czy autor rozwiązał postawion§s,sobie py­
tanie? tak i nie. Zależy to od osobistego zapa­
trywania czytelnika i krytyka. My zgodzilibyśmy-' 
się raczej z końcowym ustępem pamiętnika wy-

Uhlązoy: „Należy być uczciwym, bo tak trzeba, 
bojfeak jest dobrze, bo tak jęśt nąjmędrzej; na­
leży być zawsze uczciwym". Wprawdzie mógłby 
nam .lętdś- zarzucie zbyteczną bezwzględność, ale 
też czasy onfecne, zbyt częste wypadki „lekko­
myślności" (§) skłaniają raczej do ostrzejszego 
sądu, niż do wyrozumiałości i pobłażania. — 
Z ostatniego względu i powieść’ p. Kozakiewicza 
wzbudzić winna silniejsze zainteresowanie. Bo­
hater jęao, '.Waleryański, syn ubogich bardzo 
Sziców , osierociał w -&ziccińs'tevi<V Tułał się po 
różnych kąta®, ot zwykle, jak sierota; opieko­
wali się nim źli i dobrzy ludzie; tych ostatnich 
spotkał Wjśwęj tułaczce więcej, z ićli też pomo­
cą ukończył szkółkę przygotowawczą i gimna-' 
zjtum. Jakaś gorączka ciągnęła go do pracy.; 
czuł on w sobie inateryąj na znakomitego czło­
wieka ; niech mu ktoś na razie z pomocą mate- 
lwałną stanie, a dług zwróci i wdzięczność do 
grębu zachowa. Niestety wymarzony mecenas nie 
zjawiłSię, w chwili wiec zapomnienia sięga młody 
chłopiec do- szuflady cudzego biurka, by tam wziąć' 
„pożyczkę" na wyjazd do techniki wiedeńskiej. Zła­
pano go na gorącym uczynku, człowiek rozsą­
dny i doświadczony zatuszował przykrą sprawę, 
a młody Waleryański — z pomocą drugich — 
w świat daleki ruszył po laury. Kończy on te­
chnikę wiedeńską , jako jeden z najzdolniejszych 
jej wych.pwańców; w mózgu je'g^r rodzą się po­
mysły do coraz to nowych wynalazków; życie 
mu się uśmiecha, zostaje dyrektorem fabryki na 
prowincyi, przenosi się wreszęie do Warszawy, 
by tu zbięrać krocie i zyskiwaćiz dniem każdym 
więcej szacunku i uznania wśrąd, swego otoćze- 
nia. Jako współdyrektor i główny akcyonaryusz 
olbrzymiej, fabryki, postanawia przyjść z pomo­
cą robotniMWR Beszomfjbudując dla nicli odpo- 
wiednią1, mieszkania. Pewna cześć akcyenaryu- 
szów-egoistów, w obawie zmniejszenia dywiden­
dy, sprzeciwia się owej pięknej myśli; prze­
grawszy sprawę na ogólnem zgromadzeniu — 
wywleka podstępnie dawną „plamę" Waleryań- 

"kiego, zadając mu w ten sposób cios śmiertel­
ny. — Znakomity inżynier opuszcza kraj i u- 
kochaną osobę i wyjeżdża na Witały pobyt do 
Szwąjcaryi, gdzie w odległej willi prąci® w la- 
boratoryum chenficznom nad datezymi wynalaz­
kami i nad wyoliowaniom ukochanego siostrzeń­
ca swego na pożytecznego członka społeczeń­
stwa. — ŚTożnaby sio sprzeoas z autorem o to, 
czy jego bohater winien był wybranej osobie 
przeszłość swoją odkryć, czy miał prawo rzucać 
wszystko i na obczyznę się przenosić? ale bądź 
co bądź powieść jego ostatnia na poznanie zu­
pełnie zasługuje i zainteresuje z pewnością wielu 
czytelników.

„Quo Y iulls". Na półkach księgarskiej, 
ukazało sic „QucT Vadis“ H. Sienkiewiczff w 
przekładzie, angielskim. Cjftuo Yadis", ANarra- 
tlve of the Time of Nerd. By Henryk Sienkie­
wicz. Translated frora tlie Polish by Jeremiak 
Onrtin"). Krytyka amerykańska stawia iw dzieło 
nader wysoko, porMwia siłę obrazowania i do­
kładność charakterystyki owych czasów, zarzuca 
jednak, zbytnią drobiazgowość w opMaoli scen i- 
cbarakterów. Za wielką zasługę naszemu pisa­
rzowi poczytuje to, że piatom o czasach, tak peł- 
nySli legend cudownych, pot^ifił uniknąć w ęwo- 
ja u  opowiadaniu wszelkiej cudowności, przytem 
wyraża nadziejo, że Sienkiewicz, dotknąwszy raz 

Senatów, obchodzących ludzkość całą: pójdzie da- 
■fci w tym kierunku i w całej pełni okaże erzed 
ś\viatgijl-wielki swój talent. Wreszcie porowiśfei 
wajgc ze słynną powieścią Walla-

igfa „Ben Hur", wyraża się, że wobec takich 
scen, jak walka Uysusa z bykiem, sceny, opisy­

wanej w powieści pisarza amerykańskiego, wy­
dają się bnldztt blademr

— W  zeszycie  g ru d n io w y m  Misst/i
katolickich znajdujemy zaczerpniętą z dzieła O. 
Jean p. t. „Madura" ciekawą wzmianko o mi- 
syonarzu Polaku w Judyach Wschodnich w XYII 
wjmku. Misyonbrzem tym był jezuita Gabryel 
Lentecowski (Bętkowski). Wychowywany pier­
wotnie w Orszy, wykształcenia' swego dokończył 
w Rzymie i stąd jako misjonarz udał się do 
Indyj 'Wschodnich. Tu obrał sobie mmyę w Ma,- 
durze jp okropnie podówczas fflu^jszonej z powodu 
wojen, njóre rozprószyły neolitów i miaBnarzy 
po górach i wąwozach. Słodyczą i łagodnośdfa 
zjednał sobie serca miejscowej ludności; z cza­
sem zaś, bje tem snadniej zbliżyć siij do lufi- 
ptaardział o. Bętkowski szaty pokutnika indyj­
skiego. Autor wspdaJfimego na. wstępie dzieła 
^bdncH rzadkij stałość i energią misjonarza pol­
skiego, or'ą^ jego niepospolitą zdolność tworzenia 
i wykonywania planów misyjnych. 0. Letkowsld 
zipfu# w r. 1659, pocbowaaiĄ' w kościiilo 'sjv. Fran­
ciszka j\v Tryczynopolu.

„M oderne K u n st" . Ostatni zeszyt J|go 
wybornego pisma, prawic cały poświęcony jest 
rzeczom polskim; zawiera on bowiem teprodukejb 
obrazu Axentowicza „Mazurek", oraz kilka do­
skonałych Jetografiję znandgff amatora lir. Ty- 
szldowićkar„-przedstawiających: Judytę, Pallas Atene 
i Berenice. Fotografie hr. Tyszkiewicza, które, A 
Lwów pamięta z Wystawy krajowej, wszędzip* 
budziły spStówjako prawdziwe-dzieła sztuki.

„M uzeum ". Styczniowy zeszyt tego cza­
sopisma poświęcony jest przedewszystkiem naj­

aktualniejszej obecnie sprawie w kołach nauczy­
cielskich, mianowicie regulacji płac? Znajdujemy 
tam obszerny artykuł wstępny pióra dr. A. JahneMl 
p. t.: „Nowa ustawa o płacach nauczycieli szkół 

łed n ieh " , dalej streszczenie dyskusyi nad taj 
sprawą w Izbie1 deputowanych i tekst dosłowny 
nowej ustawy. Zeszyt ten zawiera nadto drugą 
część życiorysu Euzebiusza Czerkawskiego przez 
prof. dr. A. Skórskiego, nieźnaną dotychczas roz­
prawę ojca komedyi-polskiej, Aleksandra Fredky, 
o wychowaniu, odszukaną i ogłoszoną przez dr. 

TI. Biegeleisena, nakoniec jedną praB| z dziedziny 
filologii klasycznej i jedna pedagogiczną. Z po- 
miedzy fecenzyj zasługuj Ą m  uwag| sprawozda­
nie dr. K. J. Gorzyckiego o nowszych publika- 
cyąclf liistorycznych p. Schnfir - Pepłowskiego. 
Starannie ułożone „Wiadomości bibliograficzne" 
zawierają przegląd dzieł niemieckich treści peda­
gogicznej z r. 1896.

R ep e rto a r te a tru  hr. Skarbka pod dy- 
rekcyą dr. Juliusza Bandi-owskiego i Ludwika 
Hellera.

Dziś w piątek po raz drugi .. Popychadło “, 
komedya w 4 aktach, Jana Szutkiewlcza.

W sobotę popołudniu o godzinie. §> (dla 
młodzieży szkolnej) „Zabobon" czyli Krakowiacy 
i Górale", sielanka niaodowa ze śpiewami i tań­
cami w 3 aktach J. N. Kamińskicgo, muzyka 
Kurpińskiego.

WiecziSm o godzinie pól do 8 po raz dzie­
siąty „Jaś i Małgosia".

W PrzemyśluPopychadło".
W niedzielę popołudniu o eodz. 3 „Pta­

sznik z Tyrolu", operetka w 3 aktach Kellera.
Wieczorem o pół do 8 po raz dwunasty 

„Jaś i Małgosia", opera w 3 aktach Engelberta 
Humperdincka.

W Przemyślu „Zbójcy".
W Poniedziałek koncert pani Jadwigi 

Miefżwińskiej.
Pani Mierzwińska., która jutro przybywa 

wprost z Berlina, śpiewać będzie przeważnie u- 
twory polskich kompozytorów.

Obecnie odbywają się próby sceniczne z 
komedyi Schonthana „Cyrkowcy" i ze sztuki Z. 
Sarneckiego „Szklana góra".

Premiera opery Jareckiego „Powrót tJwS: 
naznaczona na 19 b. m.

W  k o iu u u ik aey i b ezp o śred n ie j po­
między Warszawą a K rynicki Żegiestowem 
wprowadzone będą niebawem, jak donoszą z 
Petersburga nowe opłaty za;.przewóz podróż­
nych i pakunków.

K red y t n a  dom y. W  wiedeńskich ko­
łach bankowych poruszono plan rozwinięcia 
specyalnej organizacji mającej na celu udzie­
lanie p^yczek na hypoteki domów w7 War­
szawie i na prowincji. Plan ten na być u- 
rzeezywistniony po przeprowadzeniu reformjj 
monetarnej w Rossy i, gdyż wówczas stałość 
kursu zagwarantuje niezmienność wypożyczo­
nego kapitału, a wyższe oprocentowanie, pra­
ktykowane w Warszawie jest dla banków7 za­
granicznych ważną ponętą.

B o ch n ia , dnia 7 stycznia 1897. Płacono 
za 100 klgr. netto: pszenicę 7'50 do 7 75 zł-, 
żyto 6-25 do 6'49 zł., jęczmień 5-50 do 6 — 
zł., owies 5 '2J do 5 60 zł., kukurudzę &■— 

'do 6'50 zł., groch 7-50 do 81— zł., fasolę 
8 .— do 8'50 zł., tatarkę — do — ■— zł., 
proso —•— do — ■— zł., bób ó-50 do 6 '— 
zł., konicz - • — do — zl., ziemniaki ISO 
do % '— zł., słomę L80 do L90 zł., siano 
2-— do 210  zł. masło za 1 kilo — et,, d o —- 
zł. 90 et., jaja za kopę —•— do 1 50  zł.

Na targ zwierzęcy spędzonej bydła 283, 
koni 824, świń 1319 i płacono za 100 k’Tr. 
żywej wagi: bydioj 17'— do 17-50 zł., świ­
nie 25-— do 30’ — zł., konie za sztukę 20'— 
do 310-— zł.

Następny jarmark odbędzie-isię dnia 21 
stycznia 1897.

G ie łd a  zbożow a : (i ikier sunw y loco 
Aussig 12' 17' j  do 1 2 - 2 2 loco Ołomuniec 
11-55 tlo 11'65, loco Berno-W iedeń 
11-65 do 11-75, na luty loco Aussik 
jfe-27y, do 12-32 4S. cukier w7 kostkach pri­
ma 34'25 do 34-50, secunda 84'— do 34'25,j 
Spirytus kotyngentowany loco Wiedeń 15’l0  
do 15‘BO. Nafta baukazka transito Tryest 
5-— do 5'20, galicyjska przeźroczysta 19'50 
do 20-

T a r g  z b o ż o m r ^ ,

Lw ów , 8go stycznia, pszenica 7-50 do 
7-£0 zł., żyto 5-90 do 6’20, jęczmień bro­
warny 6-— do 6-75, jęcz ień pastewny 5‘— 
do 5-25, owies 5'50 do V75, rzepak 11 — 
do 12-— , groch 5 — do t j - - ,  wyka 4'25 do



4-75, nasienie lniane — •— do — . nasie­
nie konopne — •— do — •— , bób *—•— do 
#*•— , bobik 4'24 do 4-75,■ hreczka —■— do
do — ' , koniczyna czerwona ganić. 85'—
do 40 '—, szwedzka — do — —, biała
80-— do 50 '—, tymotka —•— do — '—,
a n y ż  d o  , kukurudza stara 5' —
do ó-lOj^nowa —• -  do —■—, chmiel stary 
— •— do — ■— , chmiel nowy na termina 
— •— do — , spirytus gotowy — •— do 
— '—, na termin — ■ - do — • , Waranty
 do .

Usposobienie spokojne.

S p raw ozdan ie  ty g o d n io w e Izby han­
dlowej i przemysłowej o cenach zboża i pro­
duktów we Lwowie od 2 8 go grudnia do B igJ 
grudnia b. r. bez opłaty akcyzowej. Pszeni­
ca stara 7'50 do 7'85, nowa 7'50 do 7 85, żyto 
stare 5'85 do 6 20, nowe 5"85 do 6'20, jęczmień 
browarny 6 '— do 650,  pastewny 4'95 do 
5'50. owies o f>5 do 5'80, hreczka 6 50  do 
6 90, kukurudza zeszłoroczna 515  do 5 30, 
nowa 4'90 do 5'— , proso — — do — , 
groch do gotowania 535  do 8-50, groch pa­
stewny — ' — d o — ' —, fasola— •— do 
bobik 4-45 do 4 80, wyka 4 25 do 4 70, ko­
niczyna czer. 87'— do 48' - ,  koniczyna biała 
32 — do 54'— , anyż rcssyjski — •— do , 
anyż płaski - — do kminek. —• —
d o —-— , rzepak zimowy stary 11-85 lo 1220, 
S ianka 6 50  do 7 ' —, nasienie lniane 
— •— ,i0 — •— , soczewicza — •— do — , 
rzepik zimowy — •— do —'— , nasienie ko­
nopne — do —• —, chmiel nowy 18-— 
do 45-— , nafta zwykła 1 5 '-  do 16'— sa­
lonowca 18'— do 19-—, wszystko za 100 
kiiogr., spirytus 10.000 litr-procentowy, kon­
tyngentowany, bez podatku konsumcyjnego 
1410 do 14 35.

OSTATIIA POCZTA

Naj j .  P a n  powróci z łowów w Miirz- 
sfceg do Wiednia w sobotę wieczorem.

Najj. Pan i Najd. Arcyksiążę Ludwik 
Wiktor wyrazili telegraficznie wspólczucid ro­
dzinie zmarłego szefa sekcji,-'Papaja.

Najd. Arcyksiążę Ludwik Wiktor od­
wiedził we wtorek w południe P. ^fflinjgtra 
spraw zagranicznych hr. Gołuehowskiego.

Nuneyusz apostolski w Wiedniu msgr. 
Taliani złożył onegdaj P. Pre^dentow i Mi­
nistrów Badenlemu, dłuższą wizytę.

P. Minister spraw zagranicznych hr. 
Gołucliowski przyjął we środę na posłucha­
niu nowo mianowanego ambasadora angiel­
skiego w Wiedniu sir Horacego Rumbolda.

Omawiając wynik głosowania w Jsbie 
nad pcfzycyą cylejską, donoszą 'Naroclni 
Listy, iż młodoczeski komitet wykonaw­
czy uchwalił polecić kandydatom przy zbli­
żających się wyborach do Bady państwa, a- 
by wobec fcroich wyborców przysięgaj się 
zobowiązali, iż stale będą przebywali w 
Wiedniu.

Komisya rolnicza Izby posłów, na osta- 
tniem swem posiedzeniu we wtorek, na któ- 
rem był obecny także P, Minister hr. Lede- 
bur i szef sekcji br. Jorkasch-Koch, uchwa­
liła, jak wiadomo, aljjf na najbliższe posie­
dzenie, na którem będzie się toczyć dyskusja 
nad wnioskami dep. Percza i Steinera tyćzą- 
cymi się terminowego handlu zboża, zapro­

sić jako "rzeczoznawców obu wnioskodawców, 
prezydenta giełdy zbożowej Schoellera i jej 
generalnego sekretarza Leinkaufa, oraz przed­
stawicieli Ministerstw rolnictwa, skarbu, han­
dlu i sprawiedliwości. Następnie uchwalono 
w sprawie petyśfj, tyczących się regulacyi 

Wreinij eksportowych od cukru, oraz poparcia 
rolnictwa przez regulację stosunków w prze­
myśle cukrov'ym, następującą rezolucję: Wzy- 
Wa się Bząd, aby stosunki przemysłu cukro­
wego w ten sposób uregulował, iżby krajo- 
lęm u  przemy słowu cukrowemu udzielono 
tych samych korzyści, któremi się cieszy 
Przemysł cukrowy za granicą a zwłaszcza w 
Niemczech, a i żytem, aby ochraniał interesa 
r°luictwa.

Kierownik niemieckiego urzędu spraw 
^granicznych sekretarz stanu Marschall, wy- 
Ł Zle w tych dniach na wypoczynek do 

zwąjcaryi.
do .-Dzienniki niemieckie powtarzając wia- 
lod ?8<ń°. tein, jakoby żołnierzom polskiej na- 
rozm"V° ^ '  w ^-"Pp^Śpi1 pruskich zabroniono 
i Wo^óilaó P°mit3dzy sobą w języku ojczystym 
watr • P0&tuSi’w'ać się tym językiem, po- 
wiar Cz-ir wiadom°ść ta zasługuje na
kami" r^rektóre z nich dodają, że takimi środ- 

,P0zyskąłoby się nigdy Polaków dla
y memieckhj.

Ze względu na doniosłość, jaką przy­
wiązują w Bossyi do wewnętrzej kolonizacyi, 
będzie utworzonym w ministerstwie spraw 
wewnętrznych osobny departament dla spraw 
tej kolonizacyi.

Kofespondent petersburski Pol. Corr. 
zaprzecza doniesieniu jednego z pism angiel­
skich, jakobyj rossyjskie ministerstwo skarbu 
zarzuciło plafii zaprowadzenia waluty złotej. 
Minister W ittfew swem sprawozdaniu za rok 
1896, które pojawi się równocześnie z prze­
dłożeniem preliminarza na rok 1897 podnosi 
wyraźnie, że jrwa niewzruszenie przy tym 
planie.

Z Bzymu donoszą, że gen. Baldissera 
otrzymał na swe żądanie uwolnienie z posady 
gubernatora kolonii erytrejskiej i obejmuje 
swą dawniejszą komendę. W rzymskich ko­
łach politycznych twierdzą, iż generał Baldi&s 
sera dlatego podał się do dymisyi, ponieważ 
rząd nie zgodził się na proponowany przez 
niego budżet wojskowy kolonii Erytrejskiej i 
zmniejszył wydatki na utrzymanie wojsk w 
Afryce o 40 prc.

Jeńcy, którzy powrócili z Abisynii, o- 
skarżajf o klęskę pod Aba-Carimą wyłącznie 
generała Albertoniego. Dzienniki ogłosiły sub- 
skrypcyę na rzecz jeńców, większość ich po 
wyleczeniu się z ran będzie zdolna do pracy.

Komisya senatu włoskiego uchwaliła w 
brzmieniu, przyjętem przez Izbę pesłów, pro­
jekt o zastosowaniu tymczasowych środków 
względem banków emisyjnych. Sprawozdawcą 
wybrano senatora Lampertico.

Według prywatnej depeszy z Bzymu, 
z powodu niepomyślnego stanu zdrowia Ojca 
św.: wszystkie przyjęcia w Watykanie od­
wołano.

W Paryżu kilkuset socyalistów i anar­
chistów, po meetingu, na którym założono 
protest przeciw straceniu anarchistów barce- 
iońskich, zgromadziło się około północy przed 
gmachem ambasady hiszpańskiej, wołając: 
„Precz z Cańovasem.“ „Górą Ivuba!“ Policya 
rozpędziła manifestantów. Kilku aresztowano. 
W skutek tych demonstracji ośmiu anarchi­
stów narodowości włoskiej i hiszpańskiej bę­
dzie wydalonych z Francyi. — Bząd francu­
ski jest zdecydowany wydalić wszystkich in­
nych anarchistów, którzy biorą czynny udział 
w rozruchach rewolucyjnych.

Do dziejów „braterstwa^! francusko-ros/ 
syjskiego przybywa nowjitószczegół: Słynny
francuski batalista, malarz Detaille, ukończył 
akwarelę wielkich rozmiarów, przedstawiają­
cą rewię wojskową w Ohalons, która odbyła 
się 1!  ̂ obecności cara i carowej rossyjskich. 
Obraz ten będzie wysłany za pośiednictwem 
prezydenta republiki do c a ra , jako podarek 
od prasy francuskiej. Do obrazu dołączony 
zostanie adres, wyrażający hołd prasy fran­
cuskiej, nawiązany do carskich słów o „bra­
terstwie broni“ Francuzów z B o® A |am i. Pod 
adresem podpisało się 1500 dzienników fran­
cuskich , które wzięły udział w subskrypcyi 
na ten d,ar dla cara.

W kołach dyplomatycznych w Konstan­
tynopolu krąży pogłoska, jakoby azjatyccy 
gubernatorowie mieli otrzymać tajne polece­
nie, aby wywołali manifestacje ludowe prze­
ciw reformom.

Słychać, że teka ministra skarbu ma 
być ofiarowaną Betram effendiemu, ten jednak 
zgadza się na objęcie kłopotliwego stanowiska 
tylko pod warunkiem, że jego program finan­
sowy będzie bez zastrzeżeń przyjęty.

Na posadę podsekretarza stanu w mi­
nisterstwie skarbu popierają ze strony fran­
cuskiej, szwajcarskiego prawnika Ramberta.

Koln. Zt.g. donosi, że na Krecie znowu 
się wzmaga wzburzenie i zachodzą krwawe 
bójki między chrześcianami a mahometanami.

Pułkownik Peszków przybył z Krety do 
Konstantynopola i wręczył ambasadorowi ba­
ronowi! Celice ostateczny projekt ustawy o żan- 
darmęryi.

Generął Weyler, gubernator Kuby, miał 
według depeszy z Hawany oświadczyć w roz­
mowie, ż zamyśla z kolei przedsięwziąć pacyfi­
kację zachodniej Kuby i dodał, że nie zmieni 
swej jpolityki. Zdaniem jego akcya wojskowa 
powinna doprowadzić do zupełnego pokonania 
i podbicia Kuby.

Depesze ™ Hawanny donoszą, że Maksi- 
mo Gomoz przekroczył Trochę pod Incaro.

Generał hiszpański Luąue pobił w pro- 
wincyi Santa Olara oddział powstańczys.zło­
żony z 1500 ludzi. Stu powstańców zginęło. 
W hiszpańskim oddziale zginęło 2 ludzi, ran­
nych jest trzynastu.

Japonia straciła niedawno jednę z wy­
bitnych i charakterystycznych swych postaci. 
W Tokio, dnia 28 grudnia r. z. zmarł książę 
Motonori Mori, który odegrał bardzo znaczną 
rolę w dziejach nowoczesnej Japonii. Niegdyś

należał on do najzaciętszych przeciwników o- 
twarcia granic kraju dia cudzoziemców. Jako 
dajmio (radny wielkorządcy) Gzoszynu, w szó­
stym dziesiątku lat bieżącego stulecia zamknął 
on cieśninę simonosecką" i zmusił do odwrotu 
kilka statków .europejskich. Wówczas Francja 
Anglia, TTolandya i Stany Zjednoczone poro­
zumiały się wzajemnie i postanowiły działać 
solidarnie przeciw Japonii. Połączona eskadra, 
złożona z trzynastu okfętów, wzięła przemocą 
cieśninę simonosecką, zburzyła po uporczywej 
walce baterye nadbrzeżne i rozproszyła woj­
ska lądowej złożone z lenników dajmiona. 
W liczbie wodzów armii japońskiej znajdowali 
się generał-porucznik obecny markiz Yamaga- 
ta, oraz poseł japoński w Berlinie, Szynagave. 
Potyczka ta wywarła bardzo znaczny wpływ 
na przekonania księcia. Z przeciwnika stał się 
on gorącym wielbicielem kultury europejskiej 
i jednym z głównych jej rzeczników w Japo­
nii, torującym drogę ideom zagranicznym. Nie 
lubił jednak Anglików, ani języka angielskie­
go, a natomiast popierał Niemców. W stolicy 
swoich posiadłości, w Hagi, założył on pierw­
szą szkołę niemiecką w Japonii. Zmarły wpły­
nął zwłaszcza silnie na ukształtowanie dzisiej­
szych stosunków politycznych w Japonii. Zbun­
tował się on przeciw ostatniemu udzielnemu 
księciu Japonii i swoim rokoszem pomógł obe­
cnej dynastyi do rozciągnięcia władzy nad 
całym krajem. Książę Motonori pozostawił kil­
ku synów, wychowanych na sposób europej­
ski. Jeden z nich skończył prawo na Uniwer­
sytecie w Cambridge, inny w Heidelbergu.

Times donosi z Montevideo w (południo­
wo-amerykańskiej rzeczypospolitej Uruguąj), 
że grozi ponowny wybuch rewolucji. Bząd 
zarządził nadzwyczajne środki obrony. Beak- 
*cyjna polityka rządu wywołała także zastój 
handlowy. Żniwa zniszczyła szarańcza.

IMAMY Miii.
Pćida p a s t w a .

W iedeń , 8 stycznia. Na wczorajszem 
posiedzeniu Izby deputowanych toczyła się w 
dalszym ciągu dyskusya szczegółowa nad bu­
dżetem Ministerstwa oświaty, a mianowicie 
nad tytułem : „Szkoły ludowe“.

Generalny mówca contra, dep. Sókol, 
oświadczył, iż lud czeski domaga się samo­
rządu dla swych szkół. Lud chce mieć szkołę 
wolnomyślną i narodową i powstrzymywać 
od niej zapędy reakcyi. Mówca oinawAł na­
stępnie kwestyę. -czeskiej szkoły Komenskyego 
we Wiedniu i nazwał stanowisko Rządu i 
gminy Wiednia wobec tej kwestyi nieprzy- 
jaznein.

Generalny mówca pro, dep. Suess, wita 
z zadowoleniem słowa Ministra Gautscha w 
sprawie szkoły: quieta non moverc. Mówca 
nazywa skutki ustawy państwowej o szkołach 
ludowych błogosławieństwem dla Państwa i 
ludu i zwraca uwagę na niedostateczna, ilość 
duszpasterskiego duchowieństwa dla nauki 
reiigii katolickiej.

Następnie uchwaliła Izba bez zmiany 
tytuł: ^szkoły ludowe11.

Bezolucyę komisji budżetowej, wzywa­
jącą Bząd, aby wziął pod rozwagę kwestyę 
udzielenia prawa publiczności szkole ludowej 
w X. dzielnicy wiedeńskiej, zwanej szkołą 
Komenskyego, uchwalono w imiennem głoso­
waniu 122 głosami przeciw 111.

Izba przystąpiła następnie do obrad nad 
bju d ż e t e m M i n i s t e r s t w a  s k a r b u .

Dep. Eugeniusz Abrahamowicz wyraził 
zadowolenie z danego przez p. Ministra skar­
bu przyrzeczenia co do postępowania władz 
przy ściąganiu podatków. Mówca swierdził, 
że w tej" mierze nastąpiło już polepszenie i 
prosił P. Ministra, aby nieustawał w swoich 
humanitarnych zabiegach. W dalszym ciągu 
wskazał mówca na ubóstwo ludności w Ga­
lic ji, która pomimo to musi płacić wysokie 
procenta zwłoki z powodu nieuiszczonego na 
czas podatku, domaga się reformy postępo­
wania karnego przy przekroczeniach należy- 
tości skarbowych i wyraża w końcu życzenie 
rychłego powołania do życia władz kontrol­
nych przy wymiarze i ściąganiu podatków.

W toku dyskusyi zabrał głos P. Mini­
ster skarbu dr. Biliński i oświadczył, że cie­
szy się, iż ludnośp- dostrzega już nowego du­
cha w postępowaniu organów skarbowych, 
którym zalecono, aby zarówno przestrzegali 
interesu kontrybuentów, jak skarbu państwo­
wego. P. Minister wskazał na nowomianowa- 
nych krajowych inspektorów podatkowych w 
Galicyi, Czechach i na Morawie,, któryjch za­
daniem jest rewidować urzęda podatkowe i 
przyjmować skargi, oraz zażalenia publiczno­
ści. Go się tyczy zamierzonego projektu usta­
wy o ściąganiu’ i egzekwowaniu podatków, to 
w tej mierze toczą się jeszcze rokowania z 
Ministerstwem sprawiedliwości, a zawiązano 
je dla tego, aby pozyskać rękojmię, że egze- 
kucye podatkowe prowadzone będą ściśle we­
dle postanowień egzekucyi cywilwej. ( Okla­

ski). Dotykając sprawy urfądzenia w poje- 
dyńczych krajach koronnych składóif soli by-^ 
dlęcej, zauważał P. Minister, że tylko Czechy 
nie posiadają salin, które mogłyby stanowić 
naturalne składy soli bydlęcej, skutkiem cze­
go Bząd wziął pod rozwagę tworzenie wyjąt­
kowo tylko w Czechach trafik z solą bydlęcą.

W sprawie wyrobu kainitu w Kałuszu, 
Bząd poleci poczynienie prób i badań. Pan 
Minister poleci także przestudyować poruszo­
ną w Izbie sprawę zaprowadzenia monopolu 
zapałek, — zwraca już dzisiaj jednak uwagę, 
że zaprowadzenie tego monopolu wyrządziłoby 
ujmę interesom drobniejs^ch fabrykantów. 
P. Minister oświadcza zarazem, że w przecią­
gu trzech kwartałów' a już najpóźniej jednego 
roku po wejściu w życie nowej procedury cy­
wilnej, zostanie przeprowadzona także refor­
ma postępowania karnego w sprawach o prze­
kroczenia skarbowe (oklaski). P. Minister koń­
czy prośbą, aby Izba załatwiła budżet ile mo­
żności jak najprędzej (oklaski).

Następne posiedzenie dzisiaj.

W iedeń , 8 stycznia. (Tel. p ryw )  De- 
putacya Towarzystwa Dziennikarzy polskich 
była wczoraj w Kole polskiem z prośbą o 
poparcie petycyi o zniesienia stempla dzien­
nikarskiego. Następnie udała sięjdeputacya do 
P. Prezesa gabinetu hr. Badeniego w tejże, 
samej sprawie.

W iedeń , 8 stycznia. Według zamknię­
cia rachunkowego, przedłożonego na dzisiej- 
szem posiedzeniu generalnej rady zawuadow- 
czej Banku austro-węgierskiego, dywidenda 
ogólna za rok 1896 Wynosi 43 zł. 40 ct.; na 
kupon drugiego półrocza przypada 28 zł! 40 
ct. Udział Austryi i Węgier w zyskach Ban­
ku wynosi razem 205.595 zł.

B e lg ra d , 8 stycznia. Korzystając ze 
świąt Bożego Narodzenia (obrządku wscho­
dniego), wali Ueskuebu przy pomocy podstę­
pu i gwTałtu umożliwił niepotwierdzonemu je­
szcze biskupowi greckiemu Ambrozyusaowi, 
odprawił nabożeństwo w cerkwi pod ^wezwa­
niem Zbawiciela. Serbowie chcieli przeszko­
dzić temu, przyczem przyszło do starcia mię­
dzy nimi a wojskiem i żandarmerią™ W star­
ciu wńeie osób odniosło rany.,' Aby ludność 
uspokoić, usunięto metropolitę z cerkwi, przy­
czem lud zi,sypał go obelgami i obrzucał ka­
mieniami. Panuje ogromne wzburzenie.

N eapol, 8 sjycznia. Wczoraj po połu­
dniu zawaliła się kopuła kościoła śwt. Trójcy, 
graniczącego ze szpitalem -wojskowym. Port 
gruzami znalazło śmierć dv> óch kaprali, dwóch 
szeregowców i jedna kobieta. .Jedna kobieta 
zraniona a jednego z przysypanych kaprali 
wyciągnięto z pod gruzów; nie odniósł on 
żadnego szwanku.

A teny , 8 stycznia. Agencya R am sa  do­
nosi: Na Krecie zaszły ponowne wypadki za­
czepek muzułmanów przeciwko ckSjptciaiiom. 
Dwóch chrzęścian wśród zamieszek zabito.

P a ry ż , 8 stycznia. T?ewien czeladnik 
rzeźnicki, liczący lat 80, napadł wczoraj popo­
łudniu na ulicy, korespondenta Gasetta di 
Yenezid MałbignojtTego i ugodził go nożem 
rzeźnickim w lewy policzek. Zranionego, który 
znajduje się w niebezpieczeństwie życia, prze­
wieziono cło szpitala. Sprawcę zamachu uwię­
ziono; nie wiadomo czy .jest on obłąkanym, 
czy anarchistą.

W aszyng ton , 8 stycznia. W senacie 
kongresu północnej Ameryki wniósł senator 
Mills rezolucyę, według której Stany Zjedno­
czone mają uznać niezawisłość Kuby i wy-J 
znaczyć kwotę 10.000 dolarów na utworze­
nie posady posła pfiłnocnej Ameryki na Ku­
bie. Rezolucja stwierdza zarazem, że uznanie 
niezawisłości wyspy Kuby należy do kompe­
tencji kongresu, a nie do kompetencji pre­
zydenta Stanów Zjednoczonych.

Obrady nad tym wnioskiem odroczono 
do poniedziałku.

Telegrafowany kurs wiedeński.
W iedeń , 8go stycznia 1897, godzina 

2 minut 10. Alpejskie Towarzystwm górnicze 
88-80, Węgierskie akcje kredjtowe 414-50, 
Akcye anglo-austryackiS 159' — , Akcje ban­
ku Union 299'50, Akcje kolei południowej 
91'75, Losy tureukie 52-30, Akcye kolei pań­
stwowej 864*50, Akcye kolei Lwowsko-Czer- 
niowieckiej 298-50, 4-procentowe galic. obli­
gacje propinacyjne z 1839 r. 97'50, Akcye 
tytoniowe 148'50, węgierskie obligacje inde- 
mnizacyjne 97-25, Akcye kolei Ebental 
277-50, Akcye banku dla krajdw koronnych 
251-50, 4-proceDtowa węgierska renta złota 
122-20. Akcye banku związkowego 260-50, 
Kubel papierowy 1-27-50, Węgierska renta 
papierówka 99 70, Kredytowe ziemski 4 6 2 - - ,  
Kredyty 375’87, Rimamurania 242-— . Uspo­
sobienie słabe.

Odpowiedzialny redaktor



N a d e s ł a n e .

Oryginalną bieliznę dr. prof. Jagera, chustki 
i pledy zimowe, chustki i spódniczki włóczko­
we, bluzki i halki wełriano poleca w naj­

większym wyborze najtaniej
Magazyn Schayerów we Lwowie.

Snecyalista w chorobach, uszu, nosa
gard ła  i krtani 1453

di*- Zygmunt Spalke
b. asystent-demonstrator kliniki chorób uszu 
prof. Grubera, lekarz kliniki laryngologicznej 
prof, Slórka w Wi*dniu o rd y n u je  od go- 
a z in y  11 -1 2  i  od  3 —5 u l. G ro d z ick ich  

L 4 p ie rw sze  p ię tro .

P rz y je c h a l i  do L w ow a
dnia 7 styezia 1836

HOTEL GEOJRGE.
PP . M. Irsogewa z L ip u k a , W . hr. Dziedu-

szyeki z Jaaupola, M. hr. Komorowski z Chorebrowa, 
B. R etter z Suohodołów, H. br. Tinti z 'ółoezowa, 
J. Griinf-ld i A. F ried  z Peszm.

JOLxi€*i i  p o c i ą g ó w  k o i e j  o w y e
obow iązu jący  z d n ie m  1 m a ja  1895*

fczas środkowo-europejski).

L e k a rz  eh o ró h  koV‘e c T e i i ak u sz c r

De LgoboM S c M e n ta
b. operator klin: i położniczo-ginekologiczna, p ro f 
C h ro b rk a  w e W iedniu  — fc asystent kroi. kliniki 
ch: iurgioznej p ro i. M Ikulieza rte  TTrooławin — 
b. lekarz kliniki chorób w»w-ijtrznych erof. N o th - 

n a g la  we W iedniu 1287
» s i j*  U  w e l w o w i e  i  o r d y n u j e  p r z y  
n C  K o p e r n i k a  i .  2 2 ,  o d  3  -  5  p o p o l .

Dla ubogich od 9—10 przed poł. bezpłatnie.

D o  .L w o w s  p r z y e h o d p ą ; \
D o i ł  g i P o o i <1 g i

| poapieaziup i o s o b o w e iłti Liwyff,® » pospieszne 1 0 1 ' l i o w t
Z L en ina  . . . . b-U» 1-3 J -• j Jf-Tu: 

> 8-51
ts.6j  91?D - j Do Krakowa, iViednia. WrocławiaĄ 1

Z Krakowa, Wiednia i Wrocławia 5 1 ) 131) 8-4Ł 6-5 ■ 9 30 - | B e r lin a .......................................... 1 8-4 ) 2'ńl i r o t ) 4-4 0 9-55 8 ś5 -
Z W a rs z a w y ..................................... ) ™ — SS: — 9 S Do W a r s z a w y .......................... ..... 8-4 j — 11*0<) 4A ) - 6-4 5 —
Z Muszyny - Krynicy przez Tarnów Do Muszyny-K.ryniey przez T»rnóv' 4-4((+o_ V« do »'■/, wł.) (*od »5/, (pylko od ll„ do *°l, włącznie >3 8-4 - n«<H ) — *6-4 5 —

do ,«/i w.1. ) ................................ *51<) — — t  s t e *•61j — — Do Muszyny-Krynicy przez Bzeazóy1 ” — n — — — —
Z Muszy ny-K-yniey przez Bzeszów 51( ~ __ — — Do Mnszyny-KrynicT przez Przemyj 

Do Rozwadowa i Nadbrzezia . .
- — —

4-4(
— 6-ii> -

Z M uszvny-Krrniey przez Przemyśl — 8-55 9-3( — 8-4( - ll-O f — —
Z Msz- u? dolnej pr*ez Tarnów, Ro­ Do Chabówki przez Tarnów . . — — ll-OC — — —

zwadowa i Nadbrzezia przez Do Ch.bówki przez Bzeszów . . — 1I “0€ 9-5, —
Dembioę . . . . . . . — — — — 6-5S — Do Chabówki przez Przemyśl , . — — — — 9-bi 6-4E

Z Chabówki przez Tarnów . . . 6-1C 1*31 — — — — Do Sawy ruskiej przez Jarosław . — 2-50 _ 4-46 — — — I1 Z Chabówki przez Bzeszów . . 5*1( i-.se — — — — — Do Chrrowa, Sanoka, Iwonicza, Ry­
4-40 9-5EZ Chabówki przez Przemyśl . , — 1-3C — 8-55 — manowa przez Przemyśl . — — — 6/48 — 3 \

Z Rawy rnakisj przez Jarosław  . — 1*30 8-45 -- — 9-Sfl — Do Mezó-Laboroz i Pesztu prsez
4-40 -  j iZ Krosna, Iwonicza, Rymanowa, Ba­ Przemyśl ................................ — — — — 645

rok* przes Przemyśl . . . — 1*30 8-45 8-55 — _ Do Lawocznego, Mnnkaeza, Miskol-
5-22

a
Z MezG-Laucrcz i Pesztu przez Prze­ eza, Pesztu prz-z Stryj — — — — 7-22 -  ]

myśl, .......................................... — — 8.45 S-55 — $?41 — De Hrebenowa (tylko od '-yj do 81/, — —
Z Lawosznego, Pesztu, Miskoloza, włącznie) przez Stryj . . . — — — — 9-35 — —

Mnaka»sa ................................ — — — 8-00 — — 12-10 Do Skolego i Stryja (*ł* Skolego 
od '/ s do w/9 włącznie) . . . 5-22Z Hrcbenow* (tylko od do si/8 wł.) 

Z* Skolego i Stryja (*ze Skolego
— — — 1*51 — — — — ~ 9-35 *3-06 1-2-2 ,

Do Stanisławowa i Onyrow* p, Stryi — — — — 9-35 7.00c uu —
tylko ca 1 maja do 30 września) 

■Zi Stanisławów* przez Stryj . .
Z Chyrę wa pi zez Stryj . . . .

— — .— 8-00 1-51 12*10 Do Cftyrowa przez Stryj — — — 5-22 — — — j
— — — 8-00 1-51 — 12*10 Do Suczawy, Jass, Bukaresztu, Hu
— — — s-oo i-51 — siaty na, Kórosmezó, Kołomyi-nadw. r

Ze Suezswy, H usiityna, KorbsmezoJ przdm., Berhom-thu, Czudyn.. 
Badowieo, Kimpolungn . .

d
Słobody mng., Berhomothu, Czu-[ 
dyna, Radowiec, Timpojungu,

6-10 — — — — — -  1Do Suczawy, Peezeniżjna, Czudyna 11
Bnkaresztu i Jsss . . . . — — 9-55 — — — — i Berhomothu (każdego ponie­ ; t

Ze Suezswy, Czortkowa, Korósmezo, 
Kałusza, Sopowa, Bukaresztu i

działku), Radowiec . . . . — — — — 10-25 — _  f
Do Suezs wy, Jass, bnkaresztu, Czort­

kowa, Kałusza, Kórosmezó, Kim-
s P

J»lSS .......................................... — — — — 201 — — iZe Suczawy, Badowiee. Lerhomethn p o l u n g n ..................................... _ — — — 2-45 — _ !
i Czudyna(każdego pontedziałkn), Do Suczawy, Jass, Bukareszty Hu- | 1
P e c z e n iż y n a ................................j — — — — — 619 — siotyna, Kałusza, Peezamżyna,

Ze śmeaawy, Hnsiatyna, F .ałm zaj 
Noweaieliey, Czndyna (łtażdegoj

Nowosisliey, Badowiec . . . — — — ■ — — — 10*15 h
Do S u ia ia i Jarosławia! p. Bawę ruską — — — 9-15 — 705 — i U

peniedsiałkn), Radowiec, Eimpo-j 
lungu, Bukaresztu i Jas . . _ 7-28

Do Bełżca . . .  .....................
Do Podwołoazysk i Brodów (z dworea

— — — 9-15 — — ~  i S
Ze Sokala i Jarosławia przez Rawę Lwów-Podzamcze) . . . . 216 6-05 — 10-5’ — — 9-43 n

r u s k ą ..................................... ..... — — 8-15 — 5-45 — Do Fodwołoezysk i Brodów (z dworca
Z B e ł z e a .......................................... — —- — — — 5-45 .— główneg0) " ................................ 2-06 5*55 — 10-45 — — 9-30 "
Z Fodwołoezysk i Brodów (dworzec 

Lw ów -Podzrm oze).....................
Do Żimnej-Wody ( od */« «o ”/9 wł, P— 3*28 7-52 5-05 — — c o d z ie n n ie ) ................................ -- — — — SJS —

Z Fo-' wołoeaysk i Brodów (dworzec Do Briuchowie (od l/s do %  wł. w
g ł ó w n y ) ..................................... — 8-07 520 — — niedziele i Święta,) -- — — — 1*30 — — PZ Brzuehowie (od1/5 do J6/a i od ,6/B Do Brzuehowie (o& V6 do */, wł. w hdo 6/e w ł ą c z n i e ) ...................... — — — 3.56 8.03 — dnie pow-zadnie i niedziele) . -- — — _ 8-20 — U

Z Brzuehowie (od 2i/a do u lswłącznie; — — — — 8-26 Do Janowa (od l/t do l8/a i lj0 do i
Janowa (*przez cały rok, — 

Z f )  tylko od *a/a do sl/„ włącznie)
Soli wh, eoaziennie) . , — y* 45 3-00 S-55 ' ni

— 1 — 7-yl) i ófcżS, t8 -5 4 Do «Tanov7?i od 1 października 189tj — - 9.05 3 00 7-50 Ul
Z Janowa ...........................................

~ 1_
6-4( 13'25| ' 5-20

1 1

W v 8 t * n W V'

N ieu s ta ją ca  w y staw a zjednoczo­
nego Towarzystw i przyjaciół-sztuk pięknych
p rzy  p h e n  św. Dno,h a  1. 10, I. piętro, jeŝ Ł ■
otwarta codziennie od. godziny 10 rano do
godziny 5 po południu. — Wstęp o-i osoby

as*
merizielę 15 et., 
Dla

(lim - wsze- 
ct. Dla członków wgięp wolny.

— M uacum  p rzem y sło w e  m ie js k ie

11
a. rouze 
do 3

— W ?ie-p

9 rano do godz. 3 po po­
łę i święta od g. 10 do 1.) 
ina otwarta codziennie od 

w n ie d o lę  i święta od godz.
powszednie r )  ct.w Mil

— N ieu s ta ją ca  
nrsłu krajowego

w ystaw * w yrobów
otwarta codziennie w 

niegd/ś Biesiadeckioh (przy placu Ha- 
• h Wstęp wolny w poniedziałek, ezwar- 
piątek. W inne dnie 10 ct. Wszystkie

— Z ak ła d  n a ro d o w y  im ie n ia  Osso- 
d ch . Biblioteka otwarta codtiennie od

Gabinet monet i medali pol-

odzinach urzędowych, a 
piątki także oo’ goaziny

nadto we 
3 do 5 po

H n eeu « i in tie n ii . D zied nf ̂ u k ic h
cy Teatralnej 1. 18 otwarte dla 

niedziele odnęta
pn- 

godziny

B w a g a : (Godziny drukowane tłustem i czcionkami, oznaczają porę nocną od 
godziny S'00 wieczór do godz. 5‘Ł? min. ranc.

Czas środ.kowo-enropejoki różni się od ezasu lwowskieje o 36 na. 
Godzina 12-00 ezasn środkoro-europajskhgo — godzinie ś3’l o ' peiiłng 
zegara lwowskiego.

W  biurze inform acyjno^ o. k. austr. kolei psństw. we Lwowie 
ul. Trzeciego Maja 1. 3 (Hotel Im perial) sprzedaż biletów strefowych,
okrężnych/dowolnie zastawi-alnych zeszytów do jazdy, taryf i rozkładów 
jazdy w ferataoie kieassonlcowyjo. Infonnaeye w sp re jach  tarffowyoh i 
aszewozowteb.

godziny 11 do S. W*tęp wolny.

— M uzeum  im ie n ia  L u b o m irsk ich
arte codziennie od godziny 9 rano do 1 

z wyjątkiem niedziel i świąt uroczystych, 
we wtorki zaś i piątki od godziny S do 5 
po południu.

C e n n i k  
lwowskiej izby handlowe; i przemysłowej

Lwów, dnia 8. stycznia 1897.

1. A kcye za sztukę.

płacą

Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. rnk. 
Kol. Lwów.-Czern.-Jassy po 200 

zł. wa. w srebr. . .
Banku hip. gal. po 200 zł. w. a, 

„ kred. gal. po 200 zł. w. a. 
G arbarni ivRzeszoiviepo2u0zł.wa. 
Fabryki wagonów w Sanoku prze.d- 

temLipiń-ikiego po 500 koron wa.

I I .  L is ty  zastaw ne za 100 zł.

Banku h. g. 5°/0 wa. wy], z 10®/0 pr. 
„ 4 V /0 „ los w 50 k 

„ ,A T  „ „w601.po20C

e m is y a ) .....................
Tow. kredyt, galie. ziemsk. 

'os W 41‘/a lat . .
4°/a los w 56 lat

I I I .  OMigi za 100 zł.

Gal. funduszu propinac. 4u/o w. a. 
Buków, funduszu propin. 5°/0 w. a. 
Komunalne Banku kr. 5% (2. em.)

< „ 41/2°/o (3- em) ’
Pożyczki kraj. 6°/0 wa.zroku 1873

„ „ 4°/0 po 200 koron •
z roku 1893 . . .

Pożycz, m. Lwowa 4°/0 po 200 koron

IT . Losy.

Miasta Krakowa . .
„ Stanisławowa

T . M onety.

Dukat cesarski . . .
Napoleond’or . . . . 
Pół im peryał . . . .
Bubel rosyjski srebrny

papierowy 
100 marek niemieckich

płacą żądają 
walutą austr. 

zł. ct. zł. ct.j
217 25 220 30j

290 _ 293 _1
390 — 400 —i
210 — 220 —
200 — 203* —|

250 — 260 —

110 10 110 80
O 99 80 100 50
bo 96 70 97 40
03 100 50 101 200 97 50 98 20
ca*
-S5 97 70 9! 40
03
■ u. 97 60 98 30/= 97 40 98 10

Cl
0
ft. 97 60 98 30

102 50 — —
102 — 102 70
100 — 170 70

CO 105 — ___ —
03 97 — 97 70

97 — 97 70
97 97 70

26

OO 50
42 — --

5 63 5 73
9 50 9 95
9 60 — —
1 20 1 2-T —
1 27 1 28 —

58 50 59 —

Kurs giełdy wiedeńskiej
Dnia 4 styoznia 1897.

A . Ogólny d łu g  państw a. płacą
Jednolity dług państwa w banknot.

m a j - l is to p a d ......................................... 101.90
lu ty -s ie rp ie ń ......................................... 101.85

‘'Jednolity  dług państwa w srebrze
s ty e z e ń - l i p i e e .................................... 101.90
kwieeień-październik . . . .  101.85

żądają

102.10
101.95

102.10
lOl.Oo

Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 4 pr. 143.50 
n 1860 po 500 zł. wa. 5 jjr. 145.—
„ » 1EL0. po 100 zł. 5 pr.
„ „ li  64 po 100 zł. . .

„ 1864 po 50 zł. . .
Listy zast. domen, państw, po 120 

zł. 5 p re .........................................

155.50
187.75
187.75

""żądają
144.50
l i  6.—
156.5n
188.75
188.75

156.- 157.-

B . D łu g  p ań stw a  (wszystkich w Badzie państw* 
reprezentowanych krajów koronnych).

Austr. renta złota woJna od podatku
za 100 zł. 4 p re .....................................122.90 123.10

Austr. renta w wal. l or .  wolna od 
podatku za 200 kr. 4 pre. . . . 101.-- 101.20

119.90

C. Obligaeye kolejow e.
Kol. Arcyks. A lbreehtaza lOOzł. 4 pr. 99. 
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne 

od podatku za 100 zł. 4 pr. .
„ za 200 zł. mk. 5J£ pr. (ostemp.
a k c y e ) ...............................................

Kol. Cesarz. Franciszka Józefa za
100 zł. 6 p r.......................... .....

Kol. Arcyks. Rudolfa w wal. kor.
wolne od podatku za 200 kor. 4 pr.

Kol K arola Ludwika po 200 zł. uk . 
(ostempl. akcye) 5 pre.) . . .

258.50

128.—

99.-

218.25

99.50 

120.90 

260.50 

139.— 

100 .—  

219.25

1 3 3 -

O bligaeye p ierw szeństw a (kolejowe) 
Kolej Arc. A lbrechta za 300 zł. 5 pr. 113.— 

„ w złocie za 200 zł. 5 pr.
Kol. Czeskiej zach. za 200, lOuO i

5000 zł. 4 p re ....................................
Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 za 200

kor. 4 pre.......................
Kol. bukowińskiej lokaln. za 200

kor. 4 p re ...........................................
Kol. gal. Karola Ludwika za 200

i OO zł. 4 p r........................................
Kol. lwowsko-czern. jasskiej z r. 1894

113.70

Kol. Arcyks. Rudolfa (Salzkammer- 
gut) za 200 marek 4 pro. . . .

99.50 100 20

99.60 100.60

98.50

99.60 100.35

99.25 120.20

120.50 121.50

O. D łu g  p ań stw a  (krajów korony węgierskiej) 
Wgg. złota renta za loO zł. 4 pre. — —. 

„ „ w wal. kor. za jjOO
kor. 4 pre ..................................

„ obi. prop. za 100 zł. 4 ^  pr.
■ „ obi. pr. reguł. Cisy za loO zł. 4°/,

„ poż. premiowa za 100 zł.
za 50 zł.

99.60 
100.35 
57.75 

151.70 
152 —

99.80 
101.35

90.80 
152.70 
153.—

D. Obligaeye indemnizaeyjne.
Kroaeyi i Sławonii za 100 zł. 4 pre. 97.40 —.—
Węgier za 100 zł. 4 p r ...........................  97.55 98.50

E . In n e  publiczne pożyczki. 
Losy reguł. Dunaju z r. 1870 za 100

zł. 5 p re ......................... - . . . 128.—
Pożyczka reg. D unajnzr.l8781os. 5 prc.108.— 
Poż. kraj. Bukowiny z r. 1893 los.

za 200 kor. 4 p re..................... 97.15
Bukowińskie o li. propinaeyjne los. 

za 100 zł. 5 p re...................... 103.25

129.50
108.60

97.60

~ płacą
Galie. poż.kraj. z r. 1873za 100 zł. 6 pr. — .— 

.. „ „ 18SI „ „ 4 p r. 9 7 . -
n ii. „ „ 1893za200 kor.4pr. 97.30
„ oblig.prop.z r,1889za 100z ł.4 pf? 97.50 

Pożyczka miasta Lwowa z r  1896 za
100 zł. 4 pre ...................................... 97.—

Renta włoska za 100 kor. 4 pre. . 43.10
Pożyczka serb. prem .za 100frank. 2 pr. 35.25 
Tureckie obi.prem .kolej.za40O frank. 50.75

żądają

97.90
98.30
98.50

97.75
43.10
36.25
51.2-5

F . U s t j  zastaw ne. Oblig. bipot. i 
(za 100 zł. Nom.), 

knglo Austr. banku los. w 301»t 4li,pre. 
Austr. zakł. krad. ziem. los. w 50 lat 4pr.

„ „ „ obi.prem, z r. 1880 3pr.
ii i, ii n ii ii 1889 3 pr. 

Bukowiński zakł. kred. ziem. loę.Spr.
„ los. 4pr.

Gal. Ake. banku hip. 10 pr. p rem .1 ds. 5pr, 
„ |  „ „ los. 50 lat 4x/a P ’-
„ „ „ „ „ 60 lat za 200
koron 4 p r ..........................................

Gal. Tow. kred. ziem .4pr. los.5 6 lat 
„ § „ „ 4 pr. los. 41 lat
” ■> ” ” f pr-„ „ „ „ 4 pr. za 200 kor.

Banku krajowego dla Galicyi Lodom.
4V3 pr. 51x/j la* zwrotne . . . 

Banku krajowego oblig. komun. 2
Emissya 5 p r .....................................

Banku krajowego oblig. komun. 3 
Emissya 42 lat za 200 kor. 4l ',p r .  

Banku kraj. los. 57 Va latzn20ukor. ipr.
„ ,. obi. kol.los. za 200 kor. 4pr.

Austro węg. banku 401/, lat los. 4 pr.
„ „ 50 lat los 4 pr.

listy dłużne

101.10 102.10 
9iŚ.4U 100.40 

115.50 116.75
117.— 
105.— 
96 50 

•■110.-

117.7-5

96.—
110.80

100.— 100.25

96.75
97.25
98.10

97.25
9 8 . -

97.50 

100.25 101 

101.90 102

98.50
93.50

100.- — . -  
97.50 98.50

100.10 101.-

G. Obligaeye z prawem pierwszeństwa za 100 
Czesk. kolei półn. za 300 zł. 5 pr. 109.— 
Tow.żegl. pai. po Dunaju za 100 i 200

zł. 6 pr. ..................... 110.50
Tow. źegl. par. po Dunaju Em .zl8864pr.116.80 
Kolei półn. ces. Ferd. em. z r. 1S86 4 pr. 101.—

„ „ „ „ „ „ 1887 4 pr. 101.20
,  „ „ „ ,  18884 pr. lu l.60

,  J  „ „ » „ 18914 pr. 100.60
Kol. Lwów-Czer.-Jassy z r. 1884 za 300

źłi 4 p r ....................................................... 93.—
Kolei Lwow-ezern. z r. 1884 za 300

zł. 4 p r....................................................... 98.80
Gal. Kol. lok. wschodn.zalOOzł. 4 p r . 99.50 
Weg. gal. kolei em. 1870 za 200 zł. opr. 107.40 

‘ „ „ „ 1878 z a 200 zł. 5 pr. 107.25
„ „ „ „ 1887 za 200 zł. 4 pr. 98.2S

zł. nom. 
111. —

111.50 
117.10 
101.80 
102 . —

101.50 
101.60

94.70

99.70
100.—
108.40
108.25

99.25

H , Losy (za sztukę).
Budapeszteńskie (Basiliea) 5 zł.
Zakł Kred. dla h. i p. 100 zł. . . 
Clary 40 zł. ml:.

6.80
197.—
■57.—

7.20
198.50

Tow. żegl. na Dunaju 100 zł. mk. 4 pr. 139.50

104.—

Pożyczka m. Insbruku 20 zł. 
Losy m. Krakowa 20 zł. . . 
Pożyczka m. Lubiany 20 zł. .
Talffy 40 zł. mk.........................
Czerw, krzyża aust. tow. 10 zł.

26.-
26.—
21.50
58.50

142.-
28.-

22.-50
59.—

płacą żądają
Czerw, krzyża węg. tow. 5 zł. . . lu .— lOŚO
Losy fund. arc. Rudolfa 10 zł. . . 23.— 24.—
Salina 40 zł. mk.................................... 70.75 71.75
Pożyczka m. Salzburga 20 zł. . . —.— —
St. Genois 40 zł. mk............................ 72.— 72.50
Pożyczka m. Stanisławowa 20 zł. . 44,— 46.—

„ m. TryestulOOzł. m k.41/, pr. 146.— 150.—
„ ni. „ 50 zł. 4 pr. . 68.— 72.—

W aldstein 20 zł. mk............................  60.— 62.— »

J .  A k c je  banków (za sztukę).
Banku Anglo aus... 12u zł. . . . 157.50 158.50
Peszt, banku handl. 500 zł. . . . 1202.— 1208.—
Zakł. kred. dla handlu i jrzem. . 376.15 376.65 
Węg, banku kredyt. 200 zł. . . . 413.— 414.—
Dolno austr. ‘,ow. ei.k. 500 zł. . . 780.— 785.—
Gal. banku hipot. 200 zł. . . , . 395.— 396.—

„ „ dla handlu i przem 200zł. —.— —
Banku dla kraj. koronnych 200 zł. 250.— 250.50 

„ Austro-węg. 600 zł. . . .  953.— 957.—
„ Związków. (Cnionbank) 200 zł. 300.50 301.50

Czesk. banzu związk. 100 zł. . . 134.50 135.50
Żivnostenska banka 100 . . . .  134.— 135.—

K. A kcye Przedsiębiorstw transportowych.
Buków. kol. lok. (akc. pierwsz. 200 zł. 808.50 209.50 

„ „ „ (akaye zakład. 200zł. —.— —.—
Kolei półn. oes. Ferdyn. 1U00 zł. mk. 3460.— 3465.—
Kołomyj, kol. lokal. (akc. pierw.) 2 0 0 z ł . ------ —.—
Kol. Lwów-Bełzeo (akc. pierw.) 200 zł. —.— —.—

„ Lwów-Ozern.-Jassy 200 zł. . . 291.75 292.—
„ wschodn.-galio.-lokaln. 200 zł. . 196.— 200.—
„ państwowych 200 z ł..................... 364.50 365.—
„ południowej 200 z ł...................... —.— —.— '
„ węgier. gaiicyj. I. 200 zł. . . 208.50 209.—

Austr. Tow. żegl.na Dunaju 500 zł. mk. 495.— 497.—

L . Akcye Przedsiębiorstw przemysłowych.
Tow. kopalń węgla w B riii 100 zł. . 263.— 264.—
Galie, karpackie nafł tow. 500 kor. . —.— —.—
Austr. tow. górnicze Alpine 100 zł. . 87.05 87.55
Prazkiego tow. Żelazn, przem. 200 zł. 667.— 668.—■
Schodnicy 500 kor................................  680.— 700.— CJ
Tureek. zarz. uytoniow. 500 frank. . —.— — -hi
Trifail. tow. kop. węgla 70 zł. . . 160.— 162.—

M. W e k s l e .
Berlin za 100 marek 5 pr. . . .  58.77 58.81
Londyn za 10 funt. szt. 4 pr. . . 119.90 120.15 dz
Paryż za 100 frau .................................47.o5 47.60
Petersburg za 100 rubli 6 pr. . . —.— —,- j
Niemieokie b a n k i ...............................  58.92 58.91
Włoskie b a n k i ....................................  45.40 45.50
Franeuzkie b a n k i ................................—.— —.-y L .
Szwajcarskie b a n k i ..........................  47.30 47.31

K . W a l u t y .  ak<
Du*»t c e s a r s k i ..................................... 5.67 5.69 po
A ustr. węg. 8 guld. złota moneta . —.— — ‘3g,c
2 0 - f r a n k ó w k a ..................................... 9,52 9.5 ■
2 0 - m a r k ó w k a ..................................... 11.73 I 1- '5 2 1
Bossyjski p ó ł im p e r y a ł ..................... —.— TT',
MiemieeKie banknoty za 100 marek 58.75 5».ł -.r u u
Włoskie banknoty za 100 lir . . 45.40 r&Z(
B u b l e ....................................................  1.21 1
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Lisvt
L. 18841 [105 2—3]

C. k. Sąd powiatowy w Buezaczu po­
daje do wiadomości że dia zaspokojenia na­
leżącej się Rubinowi Leibie Folkenfog od 
Jakóba Eliasza Horowitz sumy 25 zł. rozpi­
saną została przymusowa sprzedaż publiczna 
realności wyk. iiip. 107 ks. gr. gm. Nagó- 
rzanka objętej Jakóba Eliasza Horowitza 
własnej.

Ho uskutecznienia tej s, rze dąży wyzna­
czone zostały dwa termina, pierwszy na dzień 
28 stycznia 1897. drugi na dzień 1 marca 
1897 zawsze w Badzie o godż. 10 rano.

fla ostatnim z tych terminów jeżeli 
wartość_ szacunkowa realności przedmiotem 
licytacji będącej, nie będzie mogła być 
uzystan^i sprzedaną zostanie ta realność naj­
wyższą cenę podającemu, także poniżej war­
tości szacunkowej,

Wartość szacunkowa stanowiąca zarazem 
cenę wywołania wjnosi kwotę 235 zł.

Wadyum przed przystąpieniem do licj- 
tacyi złożyć się mające wynosi kwotę 23 zł. 
50 c i

Bliższe warunk' przejrzeć można w re- 
gistraturze sądowej.

Kuratorem nieznanych wierzycieli usta­
n o w i ł o  adwokata dr. Altera w  Buczaczu. 

Buczacz, 14 listopada 1886.

pierwszym termiuie sprzedaż tylko powyżej 
lub za cenę szacunkową, na drugim także po­
niżej takowej nastąpi.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 6500 zł. przy udzieleniu pożyczki 
przyjęta,

Wadyum wynosi 10%  ceny szacun­
kowej .

Reszty warunków można w tusąd. re­
gistraturze przejrzeć.

Kuratorem wierzycieli jest. p. Broni­
sław Zamorski.

Przemyślany, 30 września 1896.

L. 9535 [142 2 - 3 ]
Celem zaspokojenia kosztów sporu Loi- 

sora Ledera w kwotach 6 zł. 52 ot., i zł. 
94 ct., 10 zł. 24 ot. i 7 zł. 12 ct. odbędzie 
się w tutejszym Sądzie w dniach 1 lutego 
1897 i 1 marca 1897 tażdjm  razem o 10 
godaiaie rano publiczna lieytaeya realności 
wykazem hipot. Nr. 373 ks. gr. gm. Jastko­
w ie  objętej Antoniego Sęka własnej.

Csna wywołania 703 zł. 14 ct.
Wadyum 70 zł. 30 ct.
Resztę warunków licytacyjnych w Są­

dzie można przejrzeć.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli hi­

potecznych ustanowiono e. k. notaryusza Lu­
dwika Miąńka.

C. k. Sąd powiatowy.
Rozwadów, 10 października 1896.

L. 736C [110 2 - 3 ]
C. k. Sąd powiatowy w Kolbuszowej 

podaje do wiadomości, że celem zaspokojenia 
wierzytelności Jakóba Pomeranza i A braha­
ma Guta w kwocie 240 zł. a. w. z pn. od­
będzie się w tym sądzie dnia 29 stycznia 
1897 i dnia 4 marca 1897 każdym razem o 
godz. 10 rano egzekucyjna sprzedaż przez 
publiczną licytacyę realności objętej whl. 254 
księgi gr. gm , kat. Przyłęk, Piotra Judy j 
własnej '  j

Cena wywołania 1185 zł. w. a.
Wadyum 118 zł.
Resztę warunków licytacyi, wyciąg hip. 

i akt oszacowania przejrzeć można w regi 
straturze tego sądu.

Kolbuszowa, 12 grudnia 1896.

L. 10553 ' [138 2 - 3 ]
W celu wydobycia na rzecz Towarzy­

stwa z&hezkowego w Glinianach kwoty 42 zł. 
61 ct. a. w. z pn. odbędzie się w tut. sądzie 
egzekucyjna sprzedaż do dłużnika Michała 
Kozaka należącej reałnośsi wyk. hip. 1. 139 
ks. gr- gm Lipowce objętej w dniu 1 iu- 
tego lo37 i 3 marca 1897 każdym razem o 
godz. 10 rano, z tem, że na pierwszym ter­
mie16 sprzedaż tylko powyżej lub za cenę 
szaeunkową, na drugim także poniż, j takowej 
nastąp

Lenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 282 zł.

W adjum  wynosi 10%  ceny szacunków, j.
Resztę warunków można w tusąd re- 

gjstraturze przejrzeć.
Kuratorem wierzycieli jest p. Bronisław

Z am orski.
Przemyślany, dnia 7 grudnia 1896.

L. 3745a [88 2 - 3 ]
W e. k. Sądzie krajowym odbędzie się 

celem zaspokojenia zaległego za lata 1883 
1888 podatku w kwocie 9 zł. 44 ct. z pn, w 
dniu 8 lutego 1897 i w dniu 9 marca 1897 
zawsze o godz. 10 rano przymusowa sprze­
daż realno£ei pod lk. 315 dz. • VIII. w Kra­
kowie rmłożofiej'iwti. 1705 objętej.

Cena Wywołania wynosi 32Ó zł.
Wadyum 32 zł. 

arunki licytacyjne przejrzeć można w 
registmturze sądowej.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest aó*. dr. Maiideibanm, zastępcą adw. dr. 
Adler w Krakowie.

Kraków, 2 października 1896.

L. 42937 [89 2 - 3 ]
W c. k. Sądzie krajowym w Krakowie 

odbędzie się ealem zaspokojenia wierzytelno­
ści Powiatowej Kasy oszczędności w Krako­
wie w kwocie 240 zł., 240 $  i 5599 zł. z 
przyn. w dniu 8 lutego 1897 i w dniu 15 
marca 1897 zawsze o godz. 10 rano przymu­
sowa sprzedaż dóbr Barycz lwh. 603 obję­
tych Bronisławy Henisz własnych.

Cena wywołania wynosi 13326 zł.
56 ct.

Wadyum 1333 zł.
Warunki licytacyjne przejrzeć można 

w registraturze sądowej.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

jest adw. dr. JSzef Kopff, zastępcą adw. dr. 
Stanisław Tomik.

Kraków, 6 listopada 1897.

L. 6179 [102 2 - 3 ]
C. k. Sąd powiatowy w Baligrodzie za­

wiadamia, iż celem zaspokojenia sumy 100 zł. 
z pn. odbędzie się na rzacz Antoniego Ow­
czarza wr tutejszym Sądzie sprzedaż połowy 
ciała hip. lwh. 73 i całego ciała hip. 177 
gminy katastr. Żerniea wyżną objętych ałuź- 
niczki Maryi z Kopaczów Kina! własnych w 
dwóch terminach, mianowicie dma 28 sty­
cznia 1897 i dnia 18 lutego 1897 każdym 
żarem o godzinie 10 przed południem.

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
licytacyjnych, przejrzeć można w registratu- 
rze sądowej.

Kuratorem wierzycieli ustanowiony Jan 
Kopczyński w Baligrodzie.

Wadyum wynosi 58 zł. 75 ct. a. w.
Baligród, 31 października 1896.

śei według wyk. hip. 1. 953 ks. gr. gm. 
Rozdół Michała i Anny Kozłowskich własnej 
eelern zaspokojenia wierzytelności Towarzy­
stwa zaliczkowego w Rozdole w kwoeie 120 
zł. a. w.

Cena wywołania 278 zł. 50 et. a. w.
Wadyum 27 zł. 85 ct. a. w.
Na pierwszym terminie realność ta sprze­

daną zostanie tylko za cenę wywołania lub 
wyżej, na drugim zaś terminie także niżej 
takowej.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli hi­
potecznych ustanowiono Jana Mickiewicza z 
Mikołajowa.

C. k. Sąd powiatowy.
Mikołajów, 23 września 1896.

i na drugim termCnie licytacyjnym także niżej 
f tej ceny, wierzytelność powyższa najwięcei 
I ofiarująeernu sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 24 zł. 66 ct.
Resztę warunków przejrzeć można w 

tusąd registraturze.
C. k. Sąd powiatowy 

Lisko, 26 grudnia 1896.

L. 19843 [42 2 - 8 ]
W tutejszym Sądzie odbędzie się o go­

dzinie 10 rano dnia 10 lutego 1897 powyżsi 
ceny szacunkowej, zaś unia 10 marca 1897 
nawet peniżej takowej lieytaeya egzekueyjna 
całej posiadłości wyk. hip. 1. 929 i 930 tu­
dzież posiadłości wyk. hip. 931 księgi grun­
towej Sokal objętej Jana Kiryka Mikołajowe­
go własnych na rzesz wierzytelności Simche 
Sinsena w kwoeie 521 zł. z pn.

Cena wywołania ciała hip. wyk. 929 
wynosi 2032 zł., ciała hip. 930 wynosi 650 
zł., zaś z wykazu 931 kwotę 25 zł.

Wadyum zaś 10%.
Resztę wTarunków, akt oszacowania i wy­

ciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. reg> 
straturze.

Dia niewiadomyeh z życia i miejsca po­
bytu wierzycieli hipotecznych ustanowiono 
kuratorem adw. p. dr. Pa włowskiego z sub- 
stytueyą adw. p. dr. Goldfarba.

Sokal, 24 listopada 1896.

L. 13988 [66 2 - 3 ]
C. k. Sąd powiatowy w Lisku zawia­

damia, że w sprawie masy konkursowej Izra­
ela Landera odbędzie się w zabudowaniu są- 
dowem w dniach 9 lutego 1897 i 9 marca 
1897 każdym razem o godz. 10 przed połud. 
pubiiezna sprzedaż wierzytelności tejże masy 
Konkursowej w kwocie 400 zł. w. a. na re­
alności Izraela Rubinfelda objęte w 7/40 csę- 
ściaeh ciała lwh. 253 ks. gr. gm. kat. Lisko 
ciężącej z tem, że wierzytelność ta na pierw­
szym terminie licytaoyjnym tylko za cenę 
wywołania 455 zł. a. w. lub wyżej, zaś na 
drugim terminie lioytaeyjnym także niżej tej 
ceny najwięcej ofiarującemu sprzedaną zostanie 

Wadyum wynosi 45 zł. 50 et.
Resztę warunków przejrzeć można w 

tus. registraturze.
O. k. Sąd powiatowy 

Lisko, 26 grudnia 1896.

L. 11531 [86 2 - 3 ]
Dnia 10 lutego 1897 i dnia 18 marca 

1897 zawsze o godzinie 10 rano odbędzie się 
w tut. Sądzie przymusowa publiczna sprzedaż 
realności w Posadzie rybotyckiej położonej 
wyk. hip. 125 ks. gr. tejże gminy objętej 
dłużnika Tymka Wasyłeczka własnej na za­
spokojenie wierzytelności Towarzystwa zalicz­
kowego w Dobromilu w kwocie 77 zł. 83 ct. 
a. w. 1 pn.

Oena wywołania 1600 zł. a. w. i
Wadyum 160 zł. a. w.
Dlalsza warunki licytacyjne, wyciąg hi- 1 

poteezny i protokół oszacowania można w t u - ; 
tąjszej registraturze przejrzeć.

Kuratorem wierzycieli p. Antoni Richter 
w Dobromilu. j

C. k. Sąd powiatowy.
Dobromil, 6 grudnia 1896. j

L. 7946 [9872 2 - 3 )
W tut. Sądzie odbędzie się o godz. 10 

rano w dniu 8 lutego 1897 powyżej ceny 
szacunkowej, zaś w dniu 6 marca 1897 nawet 
poniżej takowej lieytaeya ledności 1. k. 226 
według wyk. hip. 1.1274 ks. gr. gm. Obertyna 
Berła Schwera własnej na rzecz Josla Mordka 
Altera Emsiga pto 95 zł. z pn.

Cena wywołania 162 zł. 70 ct., wadyum 
16 zł. 27 et.

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny woino przejrzeć w tus. re­
gistraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych, ustanawia 
się kuratorem c. k. notaryusza Ambrosa.

O. k. Sąd powiatowy.
Obertyn, dnia 30 listopada 1896.

-  L. 4554 [141 2 - 3 ]
Cel m zaspokojenia wierzytelności kasy

oszczędności mia>ta Tarnowa w kwo -ie 361 
zł. 38 ct. jodbędiib się w tutej szym Sadzie w 
sniacb 1 [Utego i 897 i 1 marca 1897 każ ­

d y m  razem o godzinie 10 rano publiczna li­
cytacja realności w Turbii położonej wjk.  

•hip. Nr. 137 objętej Marka Nowaka własnej'! 
Cena wy wołania 2?95 zł.
Wadyum 229 zł.
Resztę warunków licytacyjnych, w Są­

dzie można przejrzeć.
C. k. Sąd powiatowy.

Rozwadów, 30 października 1896.

L. 9828 _ [139 2 - 3 ]
W celu wydobycia na rzecz c. k. uprz. 

akcyjnego Banku hipotecznego czterech rat 
po 120 zł. z pn. odbędzie się w tutejszym 
Sądzie egzekucyjna sprzedaż do dłużnika A- 
leksaadra Zaleskiego należącej realności whl.

1527 ks. gr. gminy Przemyślany objętej w 
dniu 3 lutego 1897 i 8 marca 1897 każdym 
razem o 19 godzinie z rana z tem, ie  na

L. 6416 [9564 2 - 3 ]
W c. k. Sąlzie powiatowym w Lisz­

kach odbędzie się celem zaspokojenia wie­
rzytelności Towarzystwa zaliczkowego w Krze­
szowicach w kwocie 100 z£, z nn. w dniu 
25 stycznia 1897 i marca 1897 zawsze o 
god'.inie 10 rano przymusowa sprzedaż rea1 
nośei lwh. 169 w Byhnej marnotrawcy Woj­
ciecha Zaka%yna Jana własnej.

Ci n -i wywołania wynosi 823 zł.
Wadyum 83 zł.
Warunki licytacyjne przejrzeć można w 

Registraturze sądowej.
Kuratorem niewiadomych wierzyc-ieli 

jest p. .Roman Gutowski noiaryusz w L isz­
kach .

Liszki, 3 listopada 1896.

L. 15611 [41 2 - 3 ]
Sokalski c. k. Sąd powiatowy ogłasza 

n iniejm m  rozpisaną na dzień 8 Litego 1897 
i na dzień 8 marca 1897 zawsze o godz. 10 
przed południem w gmachu Sąd. w B. N. 4 
odbyć się mającą przymusową publiczną 
sprzedaż połowy realności objętej Ryk. lup. 
1. 424 gm. Sokal nieobjętej masy spadkowej 
śp. Leona Dolinowskiego własnej celem za­
spokojenia pretensji Jakóba Reislara w kwo­
cie 345 zł. w. a. z pn.

Cenę wywołania stanowi C8na szacun­
kowa sprzedać się mającej połowy realności 
w kwocie 980 zł. w, a.

Wadyum zaś 98 zł.
Przy pierwszym terminie nabyć można 

połowę powyższej realności tylko za cenę 
wyższą lub nie niższą od ceny szacunkowej, 
przy drugim terminie zaś nawet niżej tejże.

Wyciąg hipot. i akt oszacowania przej­
rzeć można w tusąd. registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
mianowany został p. adw. dr. Wejdą.

Sokal, 20 października 1896.

L. 8051 [17 2 - 3 ]
Dnia 16 lutego 1897 i dnia 16 marca 

1897 każdym razem o godz. 10 przed pełud 
odbędzie się w tut. sądzi© publiczna przymu­
sowa licytacja:

a) całej posiadłości objętej wyk. h>p 1. 
31 ks. gr. gm. kat. Mikołajów Grzegorza 
Mandziucha własnej.

b) Grzegorza Mar.dziueha własnej poło­
wy posiadłości objętej wyk hip. 1. 33 ks. 
gr. gm. kat. Mikołajów,

e) Michała Frorna własnych 2/8 części 
posiadłości objętej wyk. hip. 1. 100 ks. gr. 
gm. kat. Mikołajów,

d) Michała Sładyka własnych 3/12 czę­
ści posiadłości objętej wyk. hip. 1. 179 ks. 
gr. gm. kat. Mikołajów celem zaspokojenia 
wierzytelności kasy zaliczkowej „Nadzieja* 
w Mikołajowie w kwocie 42 zł. w. a

Cer.ą wywołania jest kwota ad a) 120 zł. 
ad b) 40 zł., ad c) 45 zł., ad d) 67 zł. 
50 ct. w. a.

Wadyum wynosi 10% ceny wy wołania. 
Na pierwszym terminie realności te 

sprzedane zostaną tylko za cenę wywołania 
lub wyżej, na drogim zaś terminie także ni­
żej takowej.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych ustanowiono Jana Mickiewicza 
z Mikołajowa.

O. k. Sąd powiatowy 
Mikołajów, 20 października 1896.

L

lineera i Izraela Salomona 
w tutejszym, .wjjjdzw

6372 ‘ [130 2— 3]
O. k. Sąd jow iafowy w Jawoizme za­

wiadamia, iż colem zaspokojenia sunjy 33000 
marek z pn. odbędzie na mecz Bernarda Se-

ira. Selingwa 
zedaż posiadłości iwh 

141 i 205 gm kat. Rz zakuwa objętych dłuż­
nika Jjąbfa Biumei fałda własnych w dwóch 
Druhnach dnia 10 lutego i 10 mi r ra  1897 
kaiclym razem o godzinie 10 przed połu­
dniem.

Wyciąg hipoteczny i warunki licytacyj­
ne przejrzeć można w registraturze sądowej.

Kuratorem wierzycieli ustanowiony p 
Kaziraieiz Wilusz c. k. notaryusz w Jawo­
rznie.

Wadyuin wynosi 3080 zł.
Jaworzno, 21 grudnia 1896.

L. 6148 [9876 2 - 3 ]
Celem zaspokojenia wierzytelności Jana 

Wikiery  w  kwocie 137 zł. odbędzie się w 
tutpjszjm sądzie w dniach 11 lutego i 12 
marca 1897 każdym razem o 10 godz. rano 
publiczna licytacja Ałlnosci Nr. 6 w Woli 
rarnżowskmj wykazem hipotecznym Nr. 6 
gmina Wola raniżowska objętej, Mendla Fro- 
sta v ® 5?nej.

Geęa wywołania 903 zł.
Wadyum 90 zł. 30 ct.
Resztę warunków licytacyjnych w Sądzie 

można przejrzeć.
C. k. Sąd powiatowy.

Sokołów, 1 czerwca 1896

L. [70 2 - 3 ]  
9 marca

7299
Dnia 9 lutego 1897 i dnia 

1897 każdym razem o godzinie 10 przed po­
łudniem odbędzie się w Sądzie tutejszym pu- 
bliozna przymusowa lieytaeya połowy realno-

L. 13990 [67 2 —3[
C. k. Sąd powiatowy w Lisku uwiada­

mia, te w sprawie masy konkursowej Izraela 
Landera odbędzie sie w zabudowaniu sądowsm 
w dniach 9 lutego 1897 i 9 marca 1897 każ­
dym razem o godz. 10 przed południem pu­
bliczna sprzedaż wierzytelności tejże masy 
konkursowej w kwocie 200 zł. a. w. na re­
alności Rubina Monastera objętej whl. 338 
gm. kat. Lisko ciężącej z tem, że na pierw­
szym terminie licytacyjnym tylko za cenę wy­
wołania 246 zł. 51 et. a.3w. lub ™yżej zaś

L. 26893 [9711 2 - 3 ]
O. k. Sąd powiatowy miej. del. Tar­

nowski podaje do wiadomości, że na zaspo­
kojenie wierzytelności Józefa Starostki prze­
pisanej w suinie 120 zł. w. a. znależytoseia- 
mi dodatkowemi dozwoloną została sprzedaż 
egzekucyjna należącej do Rozalii Dorusowej 
petowy realności lwh. 291 ks. gr. gm. kat. 
Wola rzędzińska objętej.

Sprzedaż odbędzie się przez licytacyę 
publiczną w sądzie tym w dwóch terminach 
dnia 17 lutego 1897 i dnia 17 marca 1897 
każdym razem o godz. 10 rano.

' Cenę wywołania stanowić będzie war­
tość szacunkowa 700 zł. a. w. poniżej której 
ta połowa realności w terminie pierwszym 
sprzedaną nie będzie.

W  drugim terminie nastąpi sprzedaż 
za ja k ą k o lw ie k  najwyżej ofiarowaną cenę.

Wadyum przy lieyiacyi złożyć się ma­
jące wynosi 70 zł.

Resztę warunków, wyciąg hipoteczny i 
akt oszacunkowy przejrzeć można w registra­
turze tutejszego sądu.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli u- 
stanowiono adw. dr. Busia z Tamowa.

Tarnów, 10 października 1896. "



L. 21007 [9868 2 —3]
C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu po­

daje do powszechnej wiadomości, że w spra­
wie egzekucyjnej Amelii Blumenfeldowej prze­
ciw Maryi Sebifferowej o zapłacenie kwoty 
5868 zł. a. w. z pn. odbędzie się dnia 17 
lutego 1897 i dnia 24 marca 1897 każdym 
razem o godzinie 10 przed południem w bió- 
rze nr. 8 przymusowa sprzedaż realności pod 
lk. 33 w Przemyślu na Podzamczu położonej 
objętej wyk. hip. 1. 1720 do dłużniczki Ma­
ryi Sehifferowej należącej tudzież realnośai 
pod nazwą „II; wydzielona część realnośai z 
realności lk. 23 w Przemyślu na Podzamczu" 
objętej whi. 1721 księgi głów. gm. Przemyśl 
a do tejże samej dłużniczki Maryi Sehiffero­
wej nalażąeaj.

Oanę wywołania stanowi aktem oszaco­
wania wypośrodkowana wartość w sumie 
24870 zł. 44 ct. odnośnie do realności obję­
tej wyk. hip. 1. 1720 księgi głów. gminy 
Przemyśl, zaś w kwocie 2511 zł. odnośnie 
do realności objętej wyk. hip. 1. 1721 tejże 
księgi głównej gminy Przemyśl.

Każdy przystępujący do lieytacyi winien 
przed rozposzęciem takowej złożyć do rąk ko­
misyi licytacyjnej jako wadyum 1/10 część 
ceny wywołania t. j- okrągłą kwotę 2500 zł. 
co do realności whl. 1720 a 260 zł. co do 
whi. 1721 ks. grunt, dla gminy Przemyśl 
bądź w gotówce, bądź w książeczkach wkład­
ko wv«h albo galic. Kasy oszczędności we 
Lwowie, albo też Kasy oszczędności w Prze­
myślu, bądź też wreszeie w papierach warto­
ściowych przydatnych do lokaeyi kapitałów 
pupilarnyeh a to wedle kursu ogłoszonego w 
Gazecie lwowskiej w dniu dzień lieytacyi po­
przedzającym, jednak nie wyżej imiennej ich 
wartości.

Wadyum złożone przez nabywcę, oędzie 
przechowane w depozycie sądowym, innym 
zaś licytantom po ukońezeniu lieytacyi zwró­
cone .

Kuratorem wierzycieli niewiadomych u- 
stanowiono adw. dr. Angermana w Pzemy- 
ślu z substytuoyą adw. dr. Gansa.

Resztę warunków licytacyjnych, akt o- 
sza o o w a n ia  i wyciąg tabularny można przej­
rzeć w tusądowej registraturze.

Przemyśl, 7 listopada 1896.

L. 11160 [9868 2 - 8 ]
O. k. Sąd powiatowy w Kopyozyńcaah 

podaje do wiadomości, że na zaspekojeaie pre 
tensyi Mojżesza Selzera w kwocie 6 zł. z pn 
odbędzie się w tut Sądzie dnia 21 kwietnia 
1897 i dnia 20 maja 1897 zawsze o 10 go­
dzinie rano przymusowa sprzedaż realności 
whl. 222 gm. Wierzchowce objętej Padliny 
Wysockiej własnej.

Cena wywołania wynosi 950 zł.
Wadyum 95 zł.
Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 

hipoteczny i akt oszacowania przejrzeć można 
w registraturze.

Kopyezyńce, 30 listopada 1896.

L. 2853 -  (9661 8— 3)
W c. k. Sądne powiatowym w Skawi­

nie odbędzie się celem z^spe-kojenia wierzy 
telności powiatowej kasy oszczędności w 
Krakowie- w kwo ie 260 zł. a. w. z pn. dnia 
17 lutego 1897 i 17 marca 1897 każdym 
razem o godz. 9 ano przymusowa sprzedaż 
realności objętej Iwh. 101 gm. Włosań, Woj­
ciecha Szczurka własnej.

Gen a wywołania wynosi 1320 zł.
Wadyum 132 zł.
Warunki licytacyjne przejrzeć można 

w registraturze sądowej.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

mianowany adw. Dzikowski w Skawinie.
Skawina. 5 października 1896.

L. 1?571 (9788 3 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy w Ropczycach 

; ogłasza, że na zaspokojenie wierzytelności 
j Józef*? Silbermant a w kwocie 50 zł. odbę­

dzie się w dniu 11 lutego i w dniu 12 marca 
1897 każdym razem o godzinie 10 rano 
egzekucyjna sprzedaż połowy realności lwh. 
174 gm. Gnojnica objętej dłużnika Walen­
tego Zawiślaka własnej.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 585 zł.

Wadyum 58 zł. 50 ct 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

ustanowiony adw. dr. Ujejski w Ropczycach. 
Ropczyce, d. 25 października 1896.

L 880 (9293 3—3)
Dnia 16 lutego 1897 o godzinie 9 z 

rana odbywać się będzie w tutejszym Sądzie 
egzekucyjna sprzedaż realności Anny Bęś i 
innych własnej położonej w Lipnicy dolnej 
objętej whl 27 na 245 zł oszacowanej ce 
lem zniesienia wspólnej własności.

Cena wywołania 245 zł 
Wadyum 24 zł. 50 ct wa.
Kurator niewiadomych wierzycieli dr 

Ohwalibóg adwokat w Jaśle.
Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 

warunki licytacyjne przejrzeć można w re- 
gistraturze sądowej.

O. k Sąd pow. miej. del 
Jasło, 9 czerwca 1896.

L. 10864 [58 3 - 3 ]
W tutejszym Sądzi a odbędzie się w dniu 

26 stycznia 1897 wyżej ceny szacunkowej, zas 
dnia 26 lutego 1897 każdym razem o godzi­
nie 10 raoo nawet poitiżej eony szacunkowej 
licytacja 5/12 części realności objętej wh, 
155 księgi gruntowej dla Halicza Julii Gór­
skiej własnych na rzecz Towarzystwa wza­
jemnego kredytu mieszczan w Stanisławowie 
celem zaspokojenia 250 zł. z pn.

Halicz, 6 listopada 1896.

L. 29125 (9870 3—3)
O k, Sąd powiatowy miej. deleg. w 

Przemyślu podaje do powszechnej wiadomo 
ści, że w sprawie egzekucyjnej Władysława 
Uezyk przeciw Jędrzejowi Krzyk o zapłace­
nia kwoty 100 zł odbędzie się dnia 15 lu­
tego 1897 i dnia 15 marca 1897 każdym 
razem o godz. 10 przed połuJnisra w bió- 
rze Nr. 46 przymusowa sprzedaż realności 
pod lk. 121 w Żurawicy położonej wykazem 
hip. 1. 166 księgi grunt, tejże gminy objętej 
dłużnika Jędrzgj". Krzyk własnej.

Cenę wywołania stanowi kwota 1943 zł.
Wadyum zsś 195 zł.
Kuratorem wierzycieli niewiadomych 

ustanowiono adw. dr. Angermana w Prze­
myślu z substytucją adw. dr. Głębockiego.

Resztę warunków licytacyjnych, proto­
kół opisania przynależności, akt, oszacowania 
i w yekg tabularny można przejrzeć w tusą­
dowej r •'■pi Grabinę.

Przemyśl, 8 lis* opada 1896

L. 11646 (978S 3—3)
W sprawie egzekucyjnej Stowarzysze­

nia „Wzajemna pomoc" w Podgórzu przeciw 
Stanisławowi i Maryannie Sikorom pto 80 zł 
odbędzie się w tut. Sądzie w dwóch term i­
nach to jest dnia i 5 lutego 1897 i dnia 15 
marca i 897 zawsze o godz. 10 przed połud. 
przymusowa sprzediż realności pod lwh. 167 
w Gołkowicach.

Cena szacunkowa wynosi 110 zł.
Wadyum 11 zł.
Warunki  iicytaeyjue można przejrzeć 

w' Sądzie.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

jest p. adw. dr. Feuereisen w Podgórzu.
G. k. Sąd powiatowy

Podgórze, 22 września 1896.

kredytowego włościańskiego w likwidaeyi we 
Lwowie w kwocie 78 zł. 88 ct. w. a. z pn. 
odbędzie się w tym Sądzie dnia 26 lutego 
1897 o godz. 10 rano egzekucyjna sprzedaż 
przez publiczną relicytaayf realności w Kol- 
buszowy pod lk. 182 położonej whl. 218 ks. 
gr. *gm. kat. Kolbuszowa objętej dłużnika 
Jana Szorca własnej.

Cena wywołania 456 zł. w. a.
Wadyum 46 zł. w. a.
Resztę warunków relicytaeyi, wyciąg 

hipoteczny i akt oszacowania przejrzeć można 
w registraturze tego sądu.

O. k. Sąd powiatowy 
Kolbuszowa, 17 października 1896.

L. 8752 162 [1— 3]
Zbarazki c. k. Sąd powiatowy uwiada­

mia, że celem zaspokojenia pretsnsyi Mozesa 
Hornsteina przeciw Stefanowi Bojko w kwo' 
cie 35 zł. z pn. odbędzie się duia 5 lutego 
1897 i dnia 12 marce 1897 każdym razem 
o godz. 10 rano przymusowa sprzedaż połowy 
realności wedle wyk. hip. 1. 712 kg. gr. dla 
gminy kat Łubianki wyższe Stefana Bojki 
własnej,

Na pierwszym terminie realność rzeczo­
na sprzedaną będzie tylko wyżej lub za cenę 
szacunkową 35 zł., zaś na drugim także n i­
żej takowej.

Wadyum wynoai 4 zł.
Akt ojzaowania i bliższe warunki można 

w tus. registraturze przejrzeć.
Dla niewiadomych wierzycieli ustano­

wiony kuratorem adw. dr. Stein.
Zbaraż dnia !5 grudnia 1896.

L. 8406 [161 1—3]
Zbarazki c. k. Sąd powiatowy uwiada­

mia, że celem zaspokojenia pretensyi Józefa 
Rzeźnika przeciw Franciszkowi Lowa w kwo­
cie 62 zł. w. a. z pn. odbędzie się dnia 22 
stycznia 1897 i dnia 26 lutego 1897 każdym 
razem o godzinie 11 rano przymusowa sprze­
daż realności wykazem hip. 1. 181 księgi 
gruntowej gminy kat. Kretowca tudzież poło­
wy realności wykazem hipotecznym 1. 376 
księgi gruntowej dla gminy kat. Kretowce 
dłużnika Franciszka Sowa własnych.

Na pierwszym terminie realności rze­
czone sprzedane będą tylko wyżej lub za ce­
nę szacunkową a to co do pierwszej 183 zł., 
a co do drugiej 585 zł. w. a., zaś na drugim 
także niżej takowej.

Wadyum wynosi eo do pierwszej real­
ności 18 zł. 30 et. a cj do drugiej 58 zł. 
50 et.

Akt osz&cowaaia i bliższe warunki mo­
żna w tusądowej registraturze przejrzeć.

Dla niewiadomych wierzycieli ustano­
wiony kuratorem adw. dr. Kosser.

Zbaraż, 15 grudnia 1896.

L. 12504 [72 3 - 3 ]
Dnia 5 lutego i dnia 5 marca 1897 o 

godzinie 10 z rana odbędzie się w tutejszym 
Sądzie egzekucyjna sprzedaż realności mało- 
k-tnich. Anny, Józefa i Jędrzeja Stopków wła­
snej pod Nk. 29 w Koscleldikach a w szeze- 
gólności 3/30 ezfśei realności whl. 36, 3/36 
części realności whl. 78 i całej realności whl. 
404 ks. gr. gm. Kośsieliska objętych na 471 
zł. 26 ct. oszacowanych celem zaspokojenia 
wierzytelności Błażeja Czarnego w kwocie 
259 zł. 211/i ct. z pn.

Gena wywołania 471 zł. 26 et. aw.
Wadyum 47 zł.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli dr. 

Nowotny adwokat w iNowymtargu.
Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 

warunki licytacyjne przejrzeć można w regi­
straturze sądowej.

C. k. Sąd powiatowy.
Nowytarg, 23 listopada 1896.

L. 2354 (9662 3 8)
W e k Sądzie powiatowym w Skawi­

nie odbędzie się celem zaspokojenia wierzy­
telności Krakowskiej powiatowej kasy oszczę­
dności w kwocie 120 zł. w. a. z pn. dnia 
17 lutego i 17 marca 1897 każdym razem 
o godz. 9 rano przymusowa sprzedaż real­
ności objętej lwh. 151 gm. Włosań, S tani­
sława Wrony własnością będącej.

Cena wywołania wynosi 205 zł. 
Wadyum 20 zł. 50 ct.
W arunki licytacyjne przejrzeć można 

w registraturze sądowej
Eiratoram  niewiadomych wierzycieli 

mianowany adw. dr. Dzikowski w Skawinie. 
Skawina, 5 października 1896.

L. 4560 (9525 3—3)
W dniach 5 lutego 1.897 i 2 marca 

1897 zawsze o godz. 10 rano odbędzie s ię  
w sądzie tutejszym na pierwszym terminie 
tylko za lub wyżej ceny wywołania na dru­
gim zaś terminie i niżej tejże lieytacya ca­
łej posiadłości lwh. 2217 ks. gr. gm. Pere 
hińsko objętej własność dłużnika Iwana 
Połycza Luklana także Cho*hlakiem n . z wa ­
nego stanowiącej celem ściągnięcia należy- 
tości I*ra<la Haustera w kwocie 40 zł 35 ct. 
w. a z pn

Cen '■ wywołania 845 zł.
W ady/m  34 zł. 50 ct.
Reszta warunków w registraturze do 

przejrzenia
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

Jędrzej Pawlisz c. k. notaryusz w Rożnia- 
towie.

Rożniatów, 22 listopada 1896.

L. 11255 (9830 3— 3)
C. k. Sąd powiatowy w Turce zawia­

damia niniejszem, że calem zaspokojenia ru­
my 35 zł. a. w. z pn. odbędzie się na rzecz 
Jakóba Salamona Ertla przymusowa sprze­
daż połowy realności whl. 53 tudzież 1 [3 
części realności whl. 300 ks. gr gin. Przy­
stąp objętych dłużnika Mikołaja Tyso -sicie 
go własnych w dniach 10 lutego 1897 i 18 ' 
marca 1897 każdym razem o godz 10 rano 
z tem, iż nieruchomości te na pierwszym 
terminie tylko za lub wyżej eeur szacunku- 
wtj, zaś na drugim także poniżej takowej 
sprzedane zostaną.

Cenę wywołania ustanawia się sumę 
165 zł., zaś wadyum wynosi 16 zł, 50 ct.

Wyciąg hipoteczny, akt opisania i ( ce ­
nienia i resztę warunków można przejrzeć 
w registraturze sądowej.

Kuratorem wierzycieli ustanowiony A. 
Pędraeki c. k. notaryusz w Turce.

Turka, dnia 25 października 1896.

L. 9545 [106 1— 3]
C. k. Sąd powiatowy w Bełzie rozpisuje 

celem ściągnięcia na rzecz Józefa Gofryka 
sumy 1000 zł. w a. z pn. lic , fasiyę realności 
w Bełzie położonej Tomasza Robaka własnej, 
wyk. hip. 528 gm. kat. Bałz objętej na dzień 
10 lutego 1897 i ua dziań 12 marca 1897 
zawsze o godz. 10 rano w biurze II tutejsze­
go Sądu.

Cena wywołania 3037 zł. 50 ct. w. a.
Wadyum 303 zł. 74 ct. w. a.
Na pierwszym terminie realność tę na­

być można za lub wyżej ceny wywołania na 
drugim i poniżej.

Resztę warunków, protokół ocenienia, 
tudzież wyciąg hip. przejrzeć można w tus. 
registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
p, dr. Jan Kuryś.

0. k. Sąd powiatowy
Bełz, dnia 4 listopada 1896.

L. 8405 [160 1 - 3 ]
Zbarazki c. k. Sąd powiatowy uwiada­

mia, że celem zaspokojenia pretensyi Anny 
Kubiszyn przeeiw lgnące n u  Danilewiczowi 
w kwocie 89 zł. 68 cn w. a. z pn. odbędzie 
się dni*. 22 stycznia 1897 i dnia 26 lut go 
1897 każdym razem o godzinie 10 rano pizy- 
iGuiowa sprzedaż realnośei wedle wykazu 
Lip. 2089 księgi gruntowej dla gminy kat. 
Zbaraż dłużnika Ignacego Danilewicza własnej.

Na pierwszym terminie realność rze­
czona sprzedaną będzie tylko wyżej lub za 
canę szacunkową 100 zł., zaś na drugim ta­
kże niżej takowaj.

Wadyum wynosi 10 zł.
Akt oszacowania i bliższe warunki mo­

żna w tu-ądowej registraturze przejrzeć.
Dla niewiadomych wierzycieli ustano­

wiony kuratorem adw. dr. Kosser.
Zbaraż, 15 grudnia 1896.

L. 2352 (9660 3 - 8 )
W c. k. Sądzie powiatowym w Skawi­

nie odbędzie się celem zaspokojenia, wierzy­
telności Krakowskiej kasy oszczędności w 
kwocie 120 zł. a. w. z pn. dnia 9 lutego 
1897 i 9 marca 1897 każdym razem o godz. 
9 rano przymusowa sprzedaż realności obj. 
lwh. 29 gm. Włosań Jana Szezurka włas­
nością będącej.

Cena wywołania wynosi 359 zł.
Wadyum 36 zł.
Warunki licytacyjne przejrzeć można 

w registraturze sądowej.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

mianowany adw. dr. Dzikowski w Skawinie.
Skawina, 5 paździarnika 1896.

L. 10538 [104 1 - 3 ]
Dnia 16 lutego 1897 i 17 marca 1897 

o godz. 10 rano obędiia się w tut Sądzie 
publiczna sprzedaż rsalności pod lk. 28 w 
Przyborowiu wyk. hip. 28 ks. gr. gm Przy­
borów objętej Wincentego Przepiórki i Krys­
tyny Przepiórkowej własnej na rzeez Stani­
sława Domasiewieza starszego, celem zaspo­
kojenia sumy 180 zł. z pn.

Cena wywołania 700 zł.
Wadyum 70 zł.
Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 

warunki licytacyjne przeglądnąć można w 
registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest ustanowiony adw. dr. Ludwik Parwi 
w Brzesku.

C. k. Sąd powiatowy 
Brzesko, dnia 39 listopada 1896.

L. 5103 [101 1 - 3 ]
Celem zaspokojenia kosztów spora Ja- 

kóba Łatki w kwocie 43 zł. 68 ct. z pn. 
odbędzie się w Wadowickim c-. k. Sądzie po­
wiatowym dnia 17 lutego 1897 i dnia 17 
marca 1897 każdym razem o godz. 19 rano 
egzekucyjna sprzedaż realności lwh. 245 gm. 
kat. Woźniki spadkobierców Franciszka Łatki 
własnej.

Cena szacunkowa wynosi 1720 zł. 10 ct. 
zaś wadyum 172 zł.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli dr. 
Łazarski w Wadowicach.

C. k. Sąd pow. miej. dsl.
Wadowice, 7 września 1896.

L. 8878 ]9199 1 - 2 ]
O. k. Sąd powiatowy w Kolbuszowy po­

daje do wiadomości, że celem zaspokojenia 
wierzytelności c. k. uprzyw. galic. Zakładu

L. 18011 [156 1 -  3]
Im hiesiegen Gerichtsgebaude findet 

um 10 Uhr frtth den 5 Februar 1897 tiber 
dem Schatzungspreis, den 4 Marz 1897 a ber 
aueh unter demselben die Feilbiethung der 
in der G. E. Zl. 447 der CataRralgeiiicinde 
Robaki eingelragenen Eigenthum des Iwan 
Gawdun Fedora bildenden Realilat zu Gun- 
sten des Alter Breger pto 90 fl. statt. der 
Ausrufungspreis 950 fl. 25 kr.

Das Yadium 95 fl., die weiteren Bedin- 
gongen, den Schatzungsact und den Tabular- 
eitraet kann man in der hier gericht. Regi- 
stratur einsahen.

Flir die Hypotekarglaubiger unbekanten 
Aufenthaltsortas und Lebens ist Stanislau 
Dane* in Kuty zum Curator ernannt.

K. k. Beairksgeriebt.
Kuty, 21 November 1896.

’S4> jri *ra fh? h £ A
m i s m i t i  S c tL

L. 2887 [115 2—3]
Celem obsadzenia posady sekreta­

rza Tarnobrzeskiej, Bady powiatowej, 
rozpisuje się niniejszem konkurs.

Ubiegający się o tę posadę winni 
wykazać, że ukończyli studya prawnicze 
z trzema egzaminami państwowymi, że 
posiidają praktykę adm inistracyjną, 
tudzież że nie przekroczyli 40 roku ży­
cia.

Do posady powyższej przywiązaną 
jest płaca roczna w kwocie 1000 zł., 
wolne pomieszkanie z dwoma ogród­
kami.

Posada ta nadaną będzie na rok 
prowizorycznie.

Po roku nienagannej służby na­
stąpi stabilizacya.

Udokumentowane podania należy 
wnosić do Wydziału powiatowego w 
Tarnobrzegu do dnia 1 marca 1897 
roku.

Z Wydziału Bady powiatowej. 
Tarnobrzeg, d. 30 grudnia 1896.
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L. 2 [80 2 - 3 ]

Ogłoszenie konkursu.
Przy c k. państwowej Szkole 

przemysłowej we Lwowie jest do obsa­
dzenia jedna posada werkmistrza dla 
nsjiki stolarstwa,

Do tej posady, której nadanie po­
lega na stosunku kontraktowym, przy­
wiązana jest roczna remuneracya w 
wysokości 840 zł.

Kandydaci ubiegający się o tę 
posadę, winni się wykazać gruntowną 
znajomością języka polskiego i złożyć 
dowody, że mają odpowiednie zawodowe 
wykształcenie, tudzież, że dłuższy czas 
pracowali praktycznie w swym zawo­
dzie.

Podania wystosowane do Wyso­
kiego c. k. Ministerstwa Wyznań i 
oświecenia w języku niemieckim, zao­
patrzone marką stemplową na 50 ct. z 
dodaniem metryki urodzenia, świadectw 
szkolnych, świadectwa zdrowia i mo­
ralności, świadectw z odbytej nauki 
zawodowej i praktyki, tudzież curricu­
lum YŚtae, należy wnieść na ręce Dy- 
rekcyi najpóźniej do dnia 20 stycznia 
1897.

Lwów, dnia 3 stycznia 1897.
Dyrekcya c. k. państwowej Szkoły 

przemysłowej.

Upadłości.
L. 14129 [65 8—8]

Zawiadamia się ogół wierzycieli masy 
rozbiorowej Izraela Landera, że wyznaczono 
termin na 14 stycznia 1897 o godzinie 10 
przed południem w tutejszym sądzie :

1 . do powzięcia uehwały do rozpisania 
ryczałtowej publicznej sprzedaży w drodze 
licytacji wierzytelności masy konkursowej 
Izraela Landera;

2 . do sprawdzenia rachunku zarządcy 
masy adw. dr. StrutyńsŁiego z należy tości za 
sprawowanie jego urzędu i z poczynionych 
przezeń wydatków dla ogółu wierzycieli za 
czas od dnia 20 grudnia 1895 do 23 grudnia 
1896;

8 . do przeglądnięcia rachunku zl rządcy 
masy adw. dr. Strutyńskicgo z dochodów i 
wydatków tejże masy za ezas od 20 paździer­
nika 1895 do 23 grudnia 1896, czynienia uwag 
o m  do rozprawy nad możliwie wniesionemi 
zarzutami.

Lisko, 27 grudnia 1896.
C, k. komisarz konkursowy.

Wierzycielom, którzy pretensye swoje 
zgłoszą, a na owym terminie będą obecni, 
przysłużą pr»wo na miejsce tymczasowego 
zarządcy masy, jego zastępcy i wydziału 
wierzyceli, którzy dotąd obowiązki te sp ra- 
wowali, powołań ostatecznie osoby, w których 
zaufanie pokładają.

Wierzyciele, którzy w Sokołowie lub 
w jego pobliżu nie zamieszkują, winni są przy 
zgłoszeniu wymienić pełnomocnika w So- 
koło wie zamieszkałego w celu doręczenia 
uchwał sądowych, w przeciwnym bowiem 
razie na wniosek komisarza konkursowego, 
wierzycielom rzeczonym na ich niebezpie­
czeństwo i koszt kurator ustanowionym zo 
stałby.

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczone będą w urzędo­
wej „Gazecie Lwowskiej “.

Termin do likwidacyi oznaczony jest 
zarazem terminem co do układów z wie­
rzycielami.

Rzeszów, 31 grudnia 1896.

mego Majera SpŁickTer, że dozwolono uchwa­
łą z 10 grudnia 1896 egzekucyjne oszacowa­
nie realności jego Wyk. hip. 842 ks. grunt, 
gminy Piotrów i na wprowadzenie sekwestra 
w zarząd, a kuratorem dla niego ustanowiono 
p. Pawluka z Obertyna.

! 0. k. Sąd powiatowy,
i Obertyn, 10 grudnia 1896.

Wzywa się ich, aby temu kuratorowi 
przed powyższym terminem informacyi do 
obrony udzielili, gdyż inaczej wyniknąć mo­
gące złe skutki sami sobie przypiszą.

0. k. Sąd powiatowy.
Pilzno 26 listopada 1896.

L. 17600 [120 1—81
0. k. Sąd obwodowy w Samborze jako 

instaneya konkursowa ustanowił adw, dr. Emila 
Altmana w Stryju stałym zawiadowcą masy 
rozbiorowej Salamona Gutkaria byłego kupca 
ze Stryja a Samsona Manelesa kupca w Stryju 
jego zastępcą.

Sambor, 12 grudnia 1896.

L. 49869 [117]
0. k. Sąd krajowy jako handlowy w 

Krakowie na skutek decyzyi c. k. sądu kra­
jowego wyższego w Krakowie z dnia 17 listo­
pada 1896 1. 17445 wyznaeza termin do po­
nownego wyboru wydziału wierzycieli masy 
konkursowej firmy „Pierwsza parowa fabryka 
cegieł i wyrobów glinianych Bracia Wohlfeld 
w Łagiewnikach i jej jawnych spólników Sa­
muela Woblfeldai Bernarda Wohlfelda, tudzież 
masy Maryi Wohlfeldowej", na dzień l l s ty -  

i cznia 1897 o godzinie 9 rano w sali 13, na 
stóry wzywa wierzyciel' krydataryuszy. 

Kraków, dnia 18 grudnia 1896.

Kuratele.
L. 13727 [75 8 - 3 ]

| - Oypryan Gorczycki uznany został umy-
jj słowo chorym, a kuratorem tegoż mianowany 
| dr. Adam Szulisławski.
| Z c. k. Sądu powiat, miej. del. S. I 

Lwów, dnia 29 marca 1896.

j L. 7495 [37 8 - 3 ]
Jan Tworkowski gospodarz w Stanisła- 

j wczyku uznany marnotrawcą.
5 Kuratorem Michał Lisiecki ze Stanisła- 

wczyka.
G. k. Sąd powiatowy.

Łopatyn, 30 sierpnia 1896.

L. 76845 (9608 3—3)
0 k Sąd krajowy jako Sąd handlowy 

we Lwowie oznajmia nieobecnemu Adamowi 
Pn ńezykowskmmu, że przeciw niemu /został 
dnia 7 listopada 1896 do 1. 71264 na' rzecz 
Chaszy Schorr wydanym nakaz zapłaty sumy 
wekslowej 300 zł. z pn.

Gdy miejsce pobytu Adama Pieńezy- 
kowskiegc- nie jest wiadome, ustanowiono 
dla niego kuratorem adwokata dr. Paździerę 
a tegoż zastępcą adwokata dr. Piątkowskiego 
i wspomniany nakaz zapłaty mianowanemu 
kuratorowi doręczonym zostaje.

Lwów, dnia 5 grudnia 1896.

L. 16028. [62 3—3]
0. k. Sąd obwodowy w Samborze za­

wiadamia z życia i miejsca pobytu niewiado­
mego Jana Szemelowskiego, iż Józef Guzik 
wniósł dnia 2 listopada 1896 1. 16028 pro­
śbę o dozwolenie wykreślenia prenotacyi do­
konanej na karcie 0 . wykazu hipotecznego
1. 176 ks. grunt, gminy kata9tal. Sambor 
dzielnicy Lwowskiej, na rzecz Jana Szeme­
lowskiego prawa hipoteki dla obowiązku Jana 
Żukowskiego, pozostawienia Janowi Szemelow- 
skiemu 1/3 części ze sumy 100 44 z procen­
tem, należąeej od Franciszka Majewskiego i 
prawo ewikeyi tejże części rzeczonej sumy i 
że wskutek tej prośby wyznaczono termin do 
rozprawy po myśli §. 45 ust. hipot. na dz:eń 
29 stycznia 1897, a odnośną uchwałę dla 
niego przeznaczoną, kuratorowi adw. dr. Ale­
ksandrowiczowi w Samborze udzielono

Wzjwa się zatem Jana Szemelowskiego, 
by ustanowionemu kuratorowi potrzebne śro­
dki do obrony udzielił lub sobie innego peł­
nomocnika ustanowił, inaczej z zaniedbania 
tego wynikłe skutki s?m sobie przypisze.

0. k. Sąd obwodowy.
Sambor, 14 listopada 1896.

L. 900*. [57 8_ 3 ]
0 . k. Sąd powiatowy w Pilznie zawia­

damia niewiadomych z miejsca pobytu Stani­
sława Jaremkiewicza, Antoniego Jaremkiewi- 
cza i Jana Jarem kie wiozą, że Jan Porządek i 
inn1 wnieśli przeciw nim i spóln. skargę ust­
ną dnis 25 września 1896 1. 9904 o uznanie 
i przepisanie prawa własności do realności 
lwh. 138 ks. gr. miasta Pilzna objętej, wsku­
tek czegc termin de rozprawy ustrej na 
dzień 4 marca 1897 wyznaczono, dla nich 
zaś adw. dr. Tadeusza Fiderkiewicza w Pil­
znie kuratorem ad aetum ustanowiono i wzy­
wa ich, aby przed powyższym terminem temu 
kuratorowi informacyi do obrony udzielili, 
albo innego prawnego zastępcę sobie obrali 
i o tbm sąd tutejszy zawiadomili, gdyż ina­
czej złe skutki z zaniudbania tych ostrożności 
wyniknąć mogące sami sobie przypiszą.

0. k. Sąd powiatowy.
Pilzno, 2 grudhia 1896.

L. 11962. (9570  2— 3)
C. k, Sąd powiatowy w Radomyślu za­

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Michała Kozioła syna Marcina, że w spra­
wie egzekucyjnej Towarzystwa zaliczkowego 
w Mielcu przeciw Michałowi Kozidfbwi, sy­
nowi Marcina i innym o zapłacenie 200 z ł , 
ustanowiono dlań kuratorem ad actum ad­
wokata dr. Orlińskiego w Radomyśla, które­
mu M ichrł Kozioł informacji udzielić, lub 
innego zastępcę sądowi wymienić rua.

Z c. k. Sądu powiatowego 
Radomyśl, 24 listopada 1896.

L. 14129 [111 2 - 8 ]
Zawiadamia się ogół wierzycieli masy 

rozbiorowej Abrahama Dyina, że celem usta­
lenia rashanitu dr. Jana Strutyńskiego, byłego 
prowizorycznego zarząd jy tejze masy z nale- 
żylości za sprawowanie poruczenego mu urzędu 
i z poczynionych przezeń wydatków dla ogółu 
wierzycieli, wyznaeza sif termin na 9 lutego 
1897 o godzinie 9 przed południem w biórze 
komisarza konkursowego.

Lisko, 28 grudnia 1896.
C. k. komisarz konkursowy.

,. 11656 (96 2 - 8 )
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

tzeszowie na zasadzie § 65 ord. konk. ze- 
wolił na otwarcie konkursu na majątek 
lojżesza Bergera nieprotokołowanego kupca 
r Sokołowie a mianowicie na majątek ru- 
homy, gdziskolwickoy się takowy znajdował, 

na majątek nieruchomy o tyle, o ile takowy 
olożonym jest w tych krajach, w których 
rd. konkur. z dnia 25 grudnia 1868 obo- 
riązuje.

Komisarzem konkursowym ustanawia 
ię Wielm. pana Hugona Henocha c. b. na- 
zelnika sądu w Sokołowie a tymczasowym 
arządcą ma j  pana Wojciecha Partyk§ z sub- 
tytucyą pani. Semla Karpia.

Wierzycieli wzywa sie niniejszem, aby 
ia terminie dnia 19 stycznia 1896 o godz. 
0 rano przed kom isarzem konkursowym 
wyznaczonym za przedłożeniem dokumentów, 
tórebyich pretensye wykazywały, oświadczyli 
ię co do potwierdzenia tymczasowego zarzą- 
.cy masy, lab co do ustanowienia innego, 
udzież, aby wybrali wydział wierzycieli.

0. k. Sąd obwodowy wzywa tych wie- 
zycieli, którzy swych pretensyj przeciwko 
basie konkursowej chcą dochodzić, aby ta­
lowe nawet w tym przypadku , gdyby się 
Tacfs w toku znajdował do dnia 18 marca 
897 w ck. sądzie'ebwodowym w Rzeszowie, 
ub u komisarza konkursowego podług prze- 
iisu ordynacji konkursu, unikając szkodliwych 
kutków prawa zgłosili, a na terminie na 
.zień 8 kwietnia 1897 o godzinie 10 rano 
r biorze komisarza konkursowego oznaczo- 
iym wywierzytelnili, i swoje nioski có do 
znaczenia pierwszeństwa swych pretenpyj 
'oczynili.

L. 6377 [68 8 - 3 ]
C. k. Sąd powiatowy w Lubaczowie po 

daje do publicenej wiadomości, iż Iwan Se­
roczyński z Łukawca sądownie za marnotrawcę 
uznany został. Kuratorem jegojestIw an Syder 
z Łukawca.

Lubaczów, dnia 31 lipca 1896.
0. k. Radca sądu krajowego.

L. 7114. [58 3—3]
Zawiadamia się niewiadomego z życia i 

miejsca pobytu Michaia Nitę, iż Alter Korn- 
hauser pozwem de praes. 16 grudnia 1896
1. 7114 zaskarżył go o 210 złr. w. a. z pn,, 
że kuratorem jogo ustanowiono Ja ra  Mazgaja 
ze Złoty, termin do ro 'Drawy sumarycznej na 
5 lutego 1897 o godzinie 9 rano wyznaczono 
i pozew kuratorowi doręczono.

Nita do rozprawy ma osobiście się sta­
wić lub udzielić informacyi kuratorowi pod 
rygorem skutków prawnych.

0. k. Sąd powiatowy.
Wojnicz, 17 grudnia 1896.

L. 5 2 8 '. _ _ (9575 2—8)
Celem doręczenia rezoiucyi z dnia %.i 

dgjjrwca 1895 1. 5600 w sprawie hip. Sehga 
Ra.ssa o wpis prawa własności 4/24 części 
realności lwh. 820 do 4/48 części realności 
lwh. 321 i do 4/48 lwh. 1218 gm. Jeżów, 
ustanawia się kuratorem Michała Jańea ź 
Jeżowego i o tem .się Franciszka Katę za­
wiadamia.

0. k. Sąd powiatowy.
Nisko, 17 s ieu m a 1896.

L. 35558 [9731 1 - 3
Michał Gerynowicz sierżant polieyi z 

Tarnowa, uznany za umysłowo chorego, kura­
torem Jan Kozioł z Tarnowa ustanowiony.

C. k. Sąd pow. miej. del.
Tarnów, 3 grudnia 1896.

L. 25300 [99 1 - 3 ]
Pańka Kopka z Cisowej uznano marno­

trawcą. Kuratorem ustanowiono Iwana Turka 
2 Cisowej.

Z c k. Sądu pow. miej. del. 
Przemyśl, 27 września 1896

L. 8384. [74 8 - 3 ]
0. k. Sąd powiatowy w Rymanowie za­

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu Ja ­
na Stojko, iż przeciw niemu wniósł Mendel 
Beer pozew o zapłatę 28 złr. 30 ct. w. a. z 
pn. na który wyznaczono termin do rozprawy 
drobiazgowej na dzień 12 stycznia 1897 o 
o godzinie 9 rano i że dla ochrony jego 
praw kuratorem pana Orłowicza, c. k. nota- 
ryusza z Rymanowa ustanowiono.

Wzywa się zatem Jana Stójkę, by u- 
dzielił ustanowionemu dlań zastępcy potrze­
bnych informacji, lub innego pełnomocnika 
sobie ustanowił, gdyż inaczej skutki tego za­
niedbania sam pomesie.

O, k. Sąd powiatowy.
Rymanów, 15 września 1896.

L. 29315 _ [113 2 - 3
Magistrat kro . sloł. miasta Lwowa po­

daje niniejszem do powszechnej wiadomości, 
że c. k. Dyrekcja Polieyi we Lwowie nade­
słała następujące kwoty :

1 . pięć lirów7 włoskich, nadesłanych 
przez nieznanego obecnie z miejsca pobvtu 
ToraffTego,

2. trzy złr. 40 ct. i dwadzieścia dzie­
więć złr., jako zwroty za nieużyte bilety do 
Ameryki, należące się niejakim : Btrlowi Lej­
bie Katsch, Herschowi Dawidowi Rosengar- 
ten, Zelmanowi Grundlatowi i Herschow' Oy- 
ulikowi.

Magistrat wzywa niniejszem strony in­
teresowane, by celem odebrania wspomnia­
nych w depozycie pozostałych kwot, zgłosiły 
się w biurze I. Departamentu Magistratu w 
godzinach urzędowych i swe pretensye udo­
wodniły.

Magistrat król. stoł. miasta.
Lwów, 26 grudnia 1896.

L. 11308 [159 1— 3]
Leon Atamaniuk z Przybyłowa został 

uznany za marnotrawcę, kuratorem ustanowio­
no Leopolda Sehartla z Przybyłowa.

0. k. Sąd powiatowy.
Tłumacz, 16 sierpnia 1895.

L. 11288 [182 1 - 8 ]
Mojżesza Rosenfelda z Kolbuszowej u- 

znano umysłowo chorym i ustanowiono dla 
niego kuratorem Józefa Rosenfelda młodszego 
z Kolbuszowej.

O. k. Sąd powiatowy.
Kolbuszowa 24 grudnia 1896.

L. 14011 ......  [9776 1— 8]
Wasyl Triszez z Ilemni uznany został

za umy-łowo chorego, a kuratorem dla niego
ustanowiono Andrija Triszcza z Ilemni. 

yj. k. Sąd powiatowy.
Dolina, dnia 28 września 1896.

Rozmarz obwieszczenia.

L. 7359. [73 -3 -3 ]
0. k. Sąd powiatowy w Starym Sączu 

zawiadamia niewiadomego z życia i miejsca 
.obytu Wojciecha Długosza, że Franciszek 

Długosz, syn Tomasza, przeciwko niemu, Ja­
nowi i Józefowi Długoszom, oraz mat. Kune- 
gundzie, Maryarnie, Michałowi i Annie Dłu­
goszom spór o zniesienie współwłasno lei re­
alności lwh. 421 Piwniczna wytoczył i że 
kuratorem dla niego został ustanowiony dr. 
Edward Szayer, adwokat w Starym Sączu 

WzywTa się Wojciecha Długosza, by 
albo swemu kuratorowi potrzebnej informacyi 
udzielił, lub też innego zastępcę dla siebie 
sądowi przedstawił, albo osobiście do rozpra­
wy w dniu 26 stycznia 1897 w sądzie się 
stawił.

0. k. Sąd powiatowy.
Stary Sącz 1 września 1896.

L. 9661. [100 2— 8]
0. k. Sąd pow. miej. del. w Wadowi­

cach na skutek skargi Szymona Miima prze­
ciw Andrzejowi Wyskiel o 32 zł. w. a. zpn. 
ustananawia dla pozwanego z miejsca pobytu 
niewiadomego, kuratora w osobie dr. Biegań­
skiego, polecając mu, by praw swego kuranda 
wedle przepisu k prawa bronił i zawiadamia 
Andrzeja Wyskiela o tem. edyktarai i wzywa 
go, by swemu kuratorowi dał odpowiednie 
informacye lub innego zastępcę ustanowił do 
rozprawy drobiazgowej na 26 lutego 1897 o 
godz. 9 rano wyznaczonej.

Wadowice, 23 paźjziernika 1896.

L 10167.
C. k. Sąd powiatowy w O 

wiadamia z życia i miejsca poby

9679 3 - 3 ]  
bertynie za- 
u niewiado­

L. 10407. [56 3 - 3 ]
0. k. Sąd powiatowy w Pilznie zawia­

damia niewiadomych z miejsca pobytu F ran­
ciszka Głogowskiego i Antoninę z Głogow­
skich Oudowską, że Katarzyna z Głogowskich 
Gacowa wniosła przeciw niemu i wspóln. 
skargę ustną dnia 12 listopada 1896 1.10407 
o unieważnienie wpisu hipotecznego realności 
lwh. 13 ks. grunt. gm. Jaworze dolne zpn., 
wskutek czego termin do rozprawy ustnej na 
dzień 4 marca 1897 o 9 godz. rano wyznaczono, 
dla nich zaś Tytusa Bujnowskiego, c. k. no- 
taryusza w Puznio kuratorem ustanowiono.

L. 3999. [137 2— 3]
O. k. Sąd powiatowy w Peczeniżynie o- 

znajmia z żyeia i miejsca pobytu niewiado­
memu Joslowi Heifermann, że 18 marca 1896 
do 1. 8999 Moses Brunnwasser wniósł przeciw 
niemu pozew o zapłacenie kwoty 28 złr., na 
który termin do rozprawy ustnej według po­
stępowania drobiazgowego na dzień 5 lutego 
1897 o godzinie 9 rano wyznaczono i że dla 
niego Majera Hessla kuratorem ad actum u- 
stanowiono.

Wzywa się go więc, ażeby temu kura­
torowi środków dowodowych dostarczył, lub 
innego zastępcę tut. sadowi oznajmił, inaezej 
sprawa niniejsza z ustanowionym kuratorem 
wedle obowiązujących w Galicyi ustaw prze­
prowadzoną będzie, a skutki zaniedbania sam 
sonie przypisać będzie musiał.

0. k. Sąd powiatowy.
Peczeniżyn, 18 marca 1896.



L. 12069. [144 2— 3]jsk iego  obydwóch w Kędzierzawc-ach zamie- tabularnej z dnia 7 marca 1896 r. 1. 1784,
C. k. Sąd powiatowy w Rymanowie za- jj szkałych. mocą kfórej prąwo własności należących do

wiadamia niewiadomego z miejsca pebytu 1 Wzywa się przeto pozwanego Dmylra nie niego pare. gr. 454 wyk. hip. 1 71 ks. 
Mikołaja Zawojskiego, że przeciw niemu {Gedrun, ażeby zgłosił się do ustanowionego ig r. gna. Grabowce objętej, na rzecz Stefana
wniosło Towarzystwo zaliczkowe w Rymano- kuratora i jemu przedłożył swe środki obronne, j Bobrcwca zaintabulo *ano, kuratorem dla

gdyż w przeciwnym razie wynikłe z ląd złe [ niego w osobie Mikołaja Kułakowskiego z
skutki sam sobie przypisać będzie wisien, jj Grabowiec ustanowiono.

Busk, dnia 20 października 1896.

wie pozew o zapłatę 75 złr. a. w. z pn., na 
który wyznaczono termin do rozprawy dro­
biazgowej na dzień 22 stycznia 1897 o go®.. 
9 rano i że dla ochrony jego praw kurato­
rem Józefa Kania, wcjta z Królika polskiego 
ustanowiono.

Wzywa się zatem Mikołaja Zawojskiego, 
by udzielił ustanowionemu dlań zastępcy po­
trzebnych informacyj, lub innego pełnomo­
cnika sobie ustanowił, gdyż inaczej skutki 
tego zaniedbania sam poniesie.

0. k. Sąd powiatowy.
Rymanów, 17 grudnia 1896.

L. 12259. L143 2 - 3 ]
0. k. Sąd powiatowy w Rymanowie za­

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu I- 
gnaoego Lorenca, że przeciw niemu wniosło 
Towarzystwo zaliczkowe w Rymanowie pozew 
o zapłatę 37 złr. w. a. z pn., na który wy­
znaczono termin do rozprawy drobiazgowej 
na dzień 22 stycznia 1897 o godz. 9 rano i 
że dla ochrony jego praw kuratorem Jana 
Orlińskiego, wójta z Jaślisk ustanowiono.

Wzywa się zatem Ignacego Lorenca, by 
udzielił ustanowionemu dlań zastępcy potrze­
bnych informacy1 lub innego pełnomocnika 
sobie ustanowił, gdyż inaczej skutki tego za­
niedbania sam poniesie.

0. k. Sąd powiatowy.
Rymanów, 17 grudnia 1896.

0. k. Sąd powfiatowy. 
j Mikulińce, 29 października 1896.

2 - J p j r „ _____
życie. ? L. 7895

L. 6302.
Zawiadamia się niewiadomego z życie, j L. 7895 (9643 2 —8)

i miejsca pobytu Andrzeja Szymezyszaka j Das k. k. B ezirksgereht in Bukowsko 
że w sprawie egzekucyjnej Stowarzyszenia j benachr.ehtigt hieinit den dem Wohaorte 
pożyczkowego i oszczędności „Wzajemna po- j nach uubekannten Heinrich Eichner dass 
moc“ w Krynicy, przeciw niemu pto 100 zł. j behufa Zustellung des tur lbn bestimmten 
w. a. z pn, c. k. notaryusz Jan  Ariet dla } Tabularbescheides in der Saohe des Max 
niego ustanowionym został kuratorem i że i Rosanfeld, Kaufmann in Wien gegen Heinrich 
temuż rezolucja z dnia 29 kwietnia 1896 r. | E.ohner pto 1147 fi. 92 Kr. 0 W. s. N. G.

L. 22619. [9837 1— 3
0. k. Sąd obwodowy w Kołomyi wzywa 

posiadacza wekslu z d a ty : Kosów dnia 2 h- 
pca 1895 r. na 300 złr. w. a. opiewającego, 
przez Anezla Ernota aircsptowanago, a przez 
Jankla Daubera na własne zlecenie wystawio­
nego, płatnego w Kołomyi dnia 13 paździer­
nika 1895 r , ażeby w ciągu dni 45 od dnia 
ogłoszenia edyktu pc raz trzeci w Gazecie 
Lwowskiej, weksel ten tut. sądowi tem pe­
wniej przedłożył, gdyż inaazej, po upływie 
tego terminu, weksel ten jako amortyzowany 
uznany zostanie.

Kołomyja, 5 grudnia 1896.

i. 2994 doręczoną została.
0. k. Sąd powiatowy. 

Muszyna, 14 listopada 1896.

L. 26148 [9613 2 -3]
O. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Tarnowie podaje do wiadomości, iż w sprawie 
wekslowej Abrahama Brennera przeciw ni >•

tegcż niewiadomego z miejsca pobytu Wolfa 
Sehilkrota vel Schilkrauta kuratorem adwokata 
dr. Forysta z substytucją adwokata dr. Ma­
lawskiego ustanowił.

Tarnów, dnia 12 grudnia 1896.

L. 21737. (9545 2—3)
0. k. Sąd obwodowy w Kołomyi wzywa 

obecnego posiadacza książeczki Kołomyjskiej 
kasy oszczędn ści Nr. 252 na imię Lace 
Glaser i na kwotę 200 złr. opiewającej, a- 
żeby takową w przeciągu jednego roku od 
dnia ogłoszenia 3 edyktu w urzędowej ga­
zecie licząc, tem pewniej bądź to w sądzie

| vom 27 Juli 1896 Zl. 4994 ein Curator ad 
; actuin in der Person des Johann Wackcr- 
mann aus Bukowsko bestellt mad diesem der 
obberufene Bescheid zugestellt wurde. 

Bukowsko, 19 November 1896.

L. 7959. (9651 2— 3)
0. k. Sąd powiatowy w Mikulińcacti 

zawiadamia z miejsca pobytu niewiadomego 
Piotra Hawryluka, celem doręczenia mu u- 
chwały tabularnej z dnia 80 października 
1895 1. 7947, mccą której prawo własności 

tutejszym, bądź to do rąk właścicielki Łace j należącej do niego parceli grl. 810|2 wyk. 
Glaser zam. Tau w Gwoźdzcu złi-zyl, gdyż j hip. 1. 458 ks. gr. gm. Zastawie objętej na 
po upływie tego terminu książeczka ta za j rzecz Semka Zabłockiego zaintabulowano, 
nieważną i nikogo nieobowiązującą uznaną \ kuratora dla niego w osobie Iwana Ilewko 
zostanie Iz Baworowa ustanowiono.

Kołomyja, 21 listopada 1898. s 0. k. Sąd powiatowy.
I M kuiińce, 31 października 1896.

L. 12502. (9509 2—3) __________ _____
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w j L. 2033 [149]

Rzeszowie ogłasza niniejszem, iż zarządził 5 Jego Excellen#ya pan prezydent c. k. 
wpisania w rejestrze handlowym dla Stówa- j wyższego sądu krajowego we Lwowie zamia- 

wiadomemu z miejsca pobytu Wolfowi Scbil- f rzyszeń zarobkowych i gospodarczych firmy: i nował dla I-szej zwyczajnej kadencji posiedzeń
krotowi vel Schilkrautowi pto 150 zł. wa dla | „Towarzystwo kredytowe dla handlu i prze- j sądu przysięgłych na rok 1897 przed e. k.

mysłu w Baranowie“ z następującymi da- j sądem obwodowym w Kołomyi dnia 22 lutego 
tam i: 11897 o godzinie 9 rano rozpoczynającej się

1. Statut Towarzystwa nosi d a tę : Ba- j Prezydenta tegoż sądu Radcę Dworu Modssta
ranów duia 15 listopada 1896, j Piaseckiego przewodniczącym, zaś zastępcami

2. firma opieka: „Towarzystwo kre- j przewodniczącego radeówsądu krajowego Wio-
__________  dytowe dla handlu i przemysłu “ z siedziby i dzimierza Buczackiego, Zygmunta Langa, Hen-

8020 (9649 2 —3) 3 w Baranowie, j ryka Karszniewicza. Tytusa Zajączkowskiego
O. k. Sąd powiatowy w Kozowie za- I 3. celem towarzystwa jest dostarczanie I i Mieczysława Morawskiego, 

wiadamia niewiadomego z miejsea pobytu f członkom potrzebnych im do handlu i prze- Kołomyja, 31 grudnia 1896.
i mysłu kapitałów obrotowych na umiarkowa- __________
ny procent, zapomocą wspólnego kredytu i j u . 8778. [9640 1—3]
wszystkich członków, | Według wykazów byłych urzędów pa-

Jakóba Losea, źe ustanowił dla niego kura­
torem ad actum c. k. noŁaryusza w Kozowie 
Włodzimierza Lewickiego celem doręczenia 
mu ts. rezolucji z dnia 29 października 1896 
do 1. 6932 i dalszych w sprawie egzekucyjnej 
Maryi Cywińskiej i Zygmunta ŁastawUckiege 
jako opieki mął. spadkobierców sp. Andrzeja 
Cywińskiego przeciw Albertowi i F elicji 
Auliehom pto 12500 zł. z pn. i powyższą ts. 
rezolucję temuż kur a mrów i doręczył.

4. czas trwania towarzystwa jest nie-1 trymonialnych, znajdowały się w tutejszo-są-
ograniczony, dowym depozycie następujące masy:

5. wybrana dyrekcja na prgeeiąg lat I T
szóściti składa się z trz-ch członków, a mia-1 w 8°‘owce:
nowicie : dr. Jikóba Mellera, Sirnche Leibo- \ Sławska Katarzyna 
wicza i Herscha Faita, i Sławska Katarzyna

6. ogłoszenia ustawą i statutem wy as a - ! Szypuła Kazimierz
Wzywa się go zatem, by się bądź do j gane dokonywują się przez wywieszenie o b - : Braciak Michał

kuratora tego zgłosił, bądź sądowi o sobie j wieszczenia na gmachu Urzędu gminnego w j Medrysa Marya
doniósł, inaczej możliwie wyniknąć mogący |j Baranowie, iuuzieź na budynku, w którym i Buczek Jau
dlań złe skutki ze zaniedbania tego sobie i się mieści biuro Towarzystw^ cNowak Franciszek
będzie musiał przypisać | 7. odpowiedzialność członków T 05. arzy- : Bratek Tomasz

Kozowa, 28 listopada 1896 | stwa jest ograniczoną w ten sposób, źe cii Nmwiadorna masa
___________________________  Ś odpowiadają za długi i straty Towarzystwa j Fiskus (ung Bergiirar)

l nietylko udziałami swoimi, lecz |akźe dalszą ; Izrael o w cz Mojżesz
L. 12119 (9648 2—3) j k ofą równającą się potrójnej wysokości u - • Pysz Jan

Zawiadamia się Juliana, Autowego, l działu, j Lówi Jud> 1
Jakóba, Józefa KowaRkith, Engeiberca Czo- 
czkiera z życia i miejsca pony tu mezno uy« h 
spaukobiereów H i-romina Kowalskiego w
Mostarze zmarłego, ż« aht nich ustanowiono ; siadający, w ten j  posól), że pod ało>'»mi 
kuratora Franciszka Dobrowolnego-."®1 JawaMj staaipiiią wydrukowwłjuni lub przez- Jfógokuł-

8. firmę podpisują zbiorowo albo dflgśjj Dudek Szymon 
członkowie Dyrekcyi. lub jeden a  i k. Dy- Knapczyk Agnieszka 
rekeyi i urzędnik Towarzystwa p r o k u r p o ­

rowa, wzywając Juijana i Józefę Kowalsi-fóh 
aby do r*>ku oświadczył; się do spaiki-, tu 
dzież, że na zgłoszenie przez J.-.zeg-- Py ;1 k 
prawo własności do prłowy ciała tabularnego 
wyk. hip. 1. 1 -13 gminy Jawosów objętego 
term n do rozprawy na dz eń 25 marca *897 
o godzinie 9 rano wy znaczone.

Z c k. Sądu powiatowego 
Jaworów, 15 gr;. dnia 1896

Zięba Antoni

II. w obligam ach :
Żabiński Jan

złr. 24 et. 15
» — n 21
n 6 n 37
n 28 n 9 V*
n 2 n 157*
n — n 27
n — n 941/*
n 5 r> 46
n 3 ?j 7
n 9 n 187*
n 10 r> 50
n 11 n 77
n — yt 35
Tf 2J4 T) 35
n — » 18
n 19 n 84Vt

mh

n 50 n —

ściach :

n 44 62 V,
n 0 » 56 Ys

L. 22073. [9638 1 - 3 ]
0. k. Sąd obwodowy w Kołomyi usta­

nowił w sprawie B^.nku przemysłowo - gospo­
darczego w Zabiu przeciw Jidlowi Kupfer- 
schmidt o 225 zł. dla nieznanego z miejsca 
pobytu pozwanego adw. Milgroma kuratorem 
i doręczył temu nakaz zapłaty z 3 paździer­
nika 1896 1. 19567.

Kołomyja, 7 listopada 1896.

L. 23344. [9630 1 - 3 ]
0. k. Sąd obwodowy w Kołomyi usta­

nowił w sprawie wekslowej Adolfa' Krausa 
przeoiw Hakowi Yatarmanowi o 225 złr. dla 
nieznanego z mieisea pobytu pozwanego Iza- 
ka Yatermana adw. dr. Miigroma kuri torem, 
z substytucją adw dr. Landaua i doręczył 
kuratorowi adw. dr. Milgromowi naka. za­
płaty z dnia 21 listopada 1896 1. 23344 dla 
Izaka Yatermana przeznaczony.

Kołomyja 21 listopada 1896.

L. 4507. [9624 1 - 3 ]
O. k. Sąd powiatowy w Lubaozowie za­

wiadamia niewiadomą z miejsea pobytu Ka­
tarzynę Mazur, zam. Jaszowską, że przezna­
czoną dla niej uchwałę z 28 lipea 1892 r. 
1. 6548, dozwalającą wpisu prawa własności 
1/5 części ciała hiuotecznego wykazem 1 1029 
ks. gr. gminy Lubaczów objętego, na rzecz 
Marcina Mazur, doręcza ustanowionemu kura­
torowi, p. Janowi Haimanowi, kandydatowi 
notaryalnemu w Lubaczowie.

O. k. Sąd powiatowy.
Lubaczów, 18 listopada 1896.

wiek pisanym i: „Towarzystwo kr«<ij-to»e dla 
handlu i ..'.rzetayełu w Baranowie, sr.ewswzy- 1 

Alenie zarAestro se-iie z odpowie- z ia ln c śn ą^  w os
Ggrajiicz<«iij,“ - -  lub p 1 niemn-cko : „Oyedit- '■ Ma^aer Freide 
yerein Kir Handel nnd U&kfibe m Baranów, F>skus (ung. Bergarar) 
regist?ii te jGeno88!-nsi-h»fi mit b- .cin aii-i^r '< TTT , ’
Haftung-, k ład . W ój własnoręczny podpis. 1 IV " w prywatnych:

Rzeszów, 26 listopada 18 6. ; Fajfei-kiewicz Marya i Ka-
__________  t rołina

  L. 6243. , 2 —4 i j  Fajferkiewicz Marya i Ka­
li. 14210. (9558 2—3 ) 'i O k Sąd powiatowy w Ź. rawnie wzy- rulina

O k. Sąd powiatowy w Delatynia za- wa niewiadomego z życia i miejsca m-b}M,u Lek zyński Stanisław 
wiadamia Joz-fa Giraczka z miejsca pobytu Fedia Kon:anowego, ażeby-w przeciągu .oku j Lekczyń-ka Antonina 
niewiadomego, ż- w sprawie Joanny Ehren- i od onia trzeciego ogłoszenia niniejszego e - ' Czauderski Franciszek i Te- 
reich o intabulacyę na jej rzecz prawa wła- dyktu w tutejszym Sądzie się zgłosił i o- resa
sności do ciała hipotecznego wykazu 1051 świadczenie do suadku ś. p. Malarski fiomfe- Buchta Paweł 
gminy Delatro, został ustanowiony dr. Izydor : nyk, zmarL-j w Lach. w cacb podróżnych d. Fiobm-ki Józef 
Gerlstein w Delatynie kuratorem, telem  do- 24 maja 1892 z pozostawienia pisemnego j Kamiński Adam i Marya
ręczenia mu uchwały tabularnej z 10 czerw- rozporządzenia ostatniej woli wniósł, w prze- 
ca 1896 1. 9539 \ eiwnym bowiem razie spadek tylko z o-

0. k. Sad powiatowy. świadszającymi się i dla niego ustanowionym
Delatyn, 29 września 1896. ! kuratorem Janem Ludkiewiczem, c. k. nota-

__________  ■ ryuszem w Źurawnie dalej pertraktowanym
L. 10780 (9641 2 - 3 )  będzie.

0. k. Sąd powiatowy w Busku zaw ia-I , C. k. Sąd powiatowy, 
damia z życia i miejsea pobytu nieznanego i Źurawno^ 20 listopada 1896.
Dmytra Gedrun. ż ■. z powodu pozwu dnia 9 ! ______ _
października 1896 do 1. 10780 wniesionego ; L. 10491 (9847 2—3)
przez Maryę Gedrun przeciw Danyle Gedrun, i C. k. Sąd powiatowy w Dąbrowie za 
Dmytrowi Gedrun z życia i miejsca pobytu • wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
niewiadomemu Iwanowi Gedrun, Matwijowi ; Adama Dobrosia z Rudy, iż celem doręczenia 
Gedrun, Wasylowi Gedrun o oddanie 1[6 mu tus. rezolueyi z 8 sierpnia 1896 1. 1049! 
części spadku po śp. Stefanie Gedrun o wł a - i został ustanowiony kurator ad actum dr. Józef 
sność i zaintabulowanie prawa własności do ; Datko adwokat w Dąbrowie.
1|0 części ciała hip. wh. 30 ks. gr. Kędzie- Dąb’owa, dnia 8 sierpnia 1896.
rzawce i adnotacyę sujćru z pn celem zastępo-' ______~
wania go w sporze, który wskutek tego pozwu L. 7898. (9650 2— 3)
w tutejszym sądzie prowadzić się będzie, usta- i C. k. Sąd powiatowy w Mikulińcaeh 
nowiono dla niego kuratora w osobie Y/asyla zawiadamia z miejsca pobytu niewiadomego 
Pasieki, zaś jego zastępcą Fedia Markcw- Sucheckiego, celera doręczenia mu uchwały
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Nr. 6165. [96871
Kundmachung.

Das k. k. Kreis- ais Handelsgerioht in 
Sanok macht kund, dass im Genossensahafts- 
register bei der Firm a „Filiale der Buko- 
winaer Spar- und Credit Yereins-Bank, regi- 
strirte Genossensehafc mit beschrankter Ha 
ftung in Baligród", ais Zv eignicderlassung 
eter in Czernowitz bestehenden Hauptnieder- 
lassung die Abanderung der §§. 3, 8 der 
Statuten eingetragen wnrde, welehe lau ten :

Gegenstand und Zweck des Unterneh- 
mens sind § 3.

a) die billige Beschaffung der den Mit- 
gliedern im Gewerbe und in der Wirthsehaft 
nóthigt. n Geldmittel durch gemeinschaftlieLen 
Gesctiaftsbcrieb und durch Creditgew&hruug 
an die Mitglieder.

b) Die Uebernahme von Oapitalien der 
Mitglieder zur fruchtbringenden Anlegung 
oder zur Anscńaffung von pupillarsieheren 
inlandiscben oder gesetzlich zulassigen aus- 
iandischen Losen flir Eeehnung der Genossn- 
schafter.

c) Dureh Uebernahme von Waaren und 
sonstigen Producten der Mitgfieder zur Yer- 
wahrung in eigenen .oder zu mietenden Ma- 
gazinen und Speiehern.

Es ist der Genossenschaft bei personli- 
cher Haftung der Direction untcrsagt, den 
Betrieb auf Nichtmitgiieder auszudehnen.

Dieselbe ist jt-doch befugt Waarea und 
Wertbpapiare auch bei Nichtmitgiieder zu 
taufen und Darlehen bei Nichtmitglmder zu 
contrahiren. §. 8.

Alie Bekanntmachung-n der Genossen- 
schaft erfolgeu durch Anscifiag im Gesehafts- 
locale und durch einmalige Emschaltung in 
eine in Czernowitz erseheinende Locaizeitung, 
dieselbe mtissen von der Direction gefertigt 
sein.

Sanok, am 1. Dezember 1896.

Gałuszka Wojciech i A
gnieszka 

Misko Agnieszka 
Miśko Agnieszka 
Burzyński Andrzej 
Chromecka Antonina 
Poloński Michał

Gdy miejsce pobytu właścicieli tych 
nieistniejących depozytów, a względnie ich 
prewonaoywców wiadome nie jest, przeto 
wzywa się wszystkich tych, którzyby prawa 
własności do takowych rościli, by w ciągu roku, 
sześciu tygodni i trzech dni od dnia ogłosze­
nia z takowemi się zgłosili i należycie je wy­
kazali, gdyż w razie niezgłoszenia się lab 
niewykazania praw swoich, wykazane a nie­
istniejące już depozyta jako przepadło na 
rzecz skarbu Państwa uznane zostaną, zaś 
skrypta dłużne mają być oddane registra- 
turze.

Andrychów, 21 lutego 1896.

L. 48296. [9691 1— 3|
Lwowski c. k. Sąd krajowy ogłasza, że 

na prośbę Aleksandra Mieewskiego dozwolono 
uchwałą z 21 marca 1896 1. 15918 na wy­
dzielenie parcel gruntowych 1. 43.35 i 4-396 
z majętności Skwarzawa nowa, z uwidocznie­
niem, że takowe do wyk. h :p. 1. 368 gminy 
Skwarzawa nowa przydzielone zostały z prze­
niesieniem ciężarów hipotecznych w uchwale 
do 1. 39404/95 poszczególnionyeh

Powyższą uchwałę doręcza się niewia­
domemu z miejsca pobytu Markowi Horszow- 
skiemu do rąk ustanowionego dlań kuratora 
adw. dr. Godlewskiego, którego zastępcą jest 
adw. dr. Marynowski.

Wzywa się zatem Marka Horszowskiego, 
względnie jego prawonabyweów, aby w nale-/ 
żytym czasie kuratorowi dostarczyli środków 
do obrony służących, lub innego obrali za - 
stępcę, inaczej szkodliwe skutki sami sobi '  
p-zypiazą.

Lwów, 5 września 1896.



II
L. 8837. _ [9684 1— 8]

0. k. Sąd powiatowy w Załoścach wzy­
wa z życia i miejsca pobytu nieznaną Maryę 
Kołowatą, córkę Tomasza Kołowatego, kucha­
rza we Lwowie zmarłego, ażeby w przeciągu 
1 roku od dnia dzisiejszego ogłoszenia, wnior 
sła oświadczenie do spadku po ś. p. Ewie z 
Kołowatych lo  Hołowatej, 2o Łazarewiez, 
zmarłej 1 bpca 1890 w Pieniakach bez pozo­
stawienia ostatniej woli rozporządzenia, lub 
w Drzeciągn tego samego czasu zgłosiła się 
bądź w tutejszym sądzie, bądź u ustanowio­
nego dla niej kuratora Bazylego Hołowatego z 
Pieniak, inaczej skutki swego niezgłoszeim 
się sama sobie przypisać będzie winną.

C. k. Sąd powiatowy.
2ałośee,K) grudnia 1896.

'I
;e
LO
7-
■6
e-

e-
le

a-
w-
ra
38t

go.
ile-.
ów
za

»h’

L. 81366.  ̂ “  [9692 1 - 3 ] ;
0. k. Sąd krajowy jako handlowy we j 

Lwowie podaje do wiadomości, że dla nie- i 
wiadomej z iyS*a i miejsca, pobytu Rebeki ; 
Spisbach wskutek wniesionej przeciw tejże j 
prośby o nakaz zapłaty do 1. 58234 przez, 
firmę Silbersteina Synowie we Lwowie pto i 
84 złr. w. a. zpn. ustanowił kuratorem ad w. I 
dr. Felda z zastępstwem adw. dr. Rosmarma ] 
i wzywa tąże Rebekę Spisbach, - by sio z u -i 
gtauowionym kuratorem co do swej obrony | 
porozumiała, lub innego pełnomocnika sądowi 
Wgkazał'a, gdyż a ia.niedbania tego wyniknąć ■ 
mogące złe s k u tk i  sama sobie przypisać bę- i 
dzifi musiała. ;

Lwów, 19 grudnia 1896. (

L. 6^83 [9614] j
L- k. Sąd obwodowy jako nandiowy w ; 

Wadowicach poleca: j
1- -1 pisanie do rejestru dla firm gpół-! 

kowych firmy; ;jArthur Riesenfeld und Co“, ‘ 
której uży wać będą Artur Riesenfeld w Biel- j 
gku i Jakób Sehanzer w Mikuszowicach jako j 
jawni wspólnicy jawnej spółki handlowej, za 
wjązanej w dniu 9 stycznia 1896 ąsplem pro- 
wadzema fabryki obuwia sukiennego w Mi- ] 
kuszowieach z t e m , że' każdy ze spńlników 
jest uprawniony do zastępstwa spółki z tym ’ 
wyjątkiem, że*przy akceptowaniu weksli j e - . 
den ze spólników podpisze słowa „Ar t hur ; 
Riesenfeld", a firugi ze spólników doda sło-i 
wa ^und Oo“, jednakże każdy ze spólników! 
może zaciągnąć inne zobowiązania wekslowe, j

2. W pisanie przy powyższej firmie koli- | 
traktu małżeńskiego z daty Bielsko 24 czer- i 
wca 1898 1. 26105 pomiędzy Arturem R;e- \ 
genfeldem a Pauliną z Bruekmanów lo Schen-: 
kerową, 2o Riesenfeldową zawartego i kon- : 
traktu małżeńskiego z daty Berno 26 marca 
1892 i. 24,356 pomiędzy Jakóhem Schanze- j
rem, a Teresą z Ohamaidesów Schanzerową; 
z9wartegc

Wadowice, 14 listopada 1896

l .  252°8. [9631 1—3]
lj- Sąd obwodowy w Kołomyi usta- 

powił w sprawie wekslowej Salamona Habe- 
r» Prz*ciw Markusowi Allerhand o 320 złr. 
dla j*iezQanego z miejsca pobytu pozwanego 
jylarKusa AUerhanda adw. dr. Freudenberga 
kuratorem 2, substytucyą adw. dr. Landaua i 
doręczył kuratorowi adw. dr. Freudenbergowi 
n»kąz zapłaty z 12 grudnia 1896 1. 25208 
dla Markusa Allerhanda przeznaczony.

°ło®yja 12 grudnia 1896.

L> 63532. [9693 1 -  3]
. k- Sąd krajowy we Lwowie niniej- 

f.zch1 ,Kladomo czyni, że Władysław i Emilia 
^udmila 2-im. ]^jecjźwieccy złożyli do depo 
zytu sądowpgo książeczkę galicyjskiej kasy 
oszczędności f  55956 na 300 złr. tytułem 
zapisaQ€ : Maciejowi Wojtuaiowi przez ś. p. 
Wojciecha Wojiunia legatu obciążonego pra- 
yje{H zastawu na rzecz Kalmana Kalba i że 
dl» n^znauych z życia i miejsca pobytu, a to 
dla Maęmja Wojt-unia kurator w osobie adw. 
dr- Łozińskiego z substytucyą adw. dr. Go­
dle^* - .0, a dla Kalmana Kalba kurator w 
ogobi" adw. fir. Raresa z substyiucyą adw. 
dr- Ter.nera został ustanowiony.

Lwów, 12 grudnia 1896.

L' o „ 2  Z  “  , t9t59°Jy- a. bąd krajowy jako handlowy we 
p^owie ogłasza niniejszem, że w rejestrze 
stowarzyszeń zarobkowych i gospodarczych w 
t0tnie II stronicy 43 poz. 99 dnia 24 listo­
pada 18 ł6 wpisano firmę;

„Towarzystwo B e j o w e  dla handlu i 
przemysłu w Gródku, stowarzyszenie zareje- 
gtrowane z ograniczoną poręką" — po nie­
miecku :

„Bankyerfein ffir Handel und Gewerbe 
zu Grodek, registrirte Genossenschaft mit be- 
schrankter Haftung“ i przy tej firmie uwido­
czniono :

1. w rubryce czwartej, że siedzibą sto­
warzyszenia jest miasto Gródek,

«• w rubryce szóstej: 
a) że stowarzyszenie zawiązało się na pod­

stawie statutu uchwalonego na zgroma­
dzeniu z 1 września 1896 a uznpełnio-

^  ie  przedmiot*'111 przedsiębiorstwa jest

prowadzenie banku, celem wzajemnego 
dostarczania członkom swoim kapitałów 
potrzebnych do obrotu w handlu i prze­
myśle w drodze wzajemnego kredytu, 
tudzież dania członkom swoim sposo­
bności do korzystnego lokowania kapi­
tałów (§. 2 i 8 stat.),

c) czas trwania przedsiębiorstwa nie jest 
ograniczonym,

d) Dyrekcja składa się z dyrektora, kasy- 
era i. kontrolera, oraz tychże zastępców, 
zatem z 6 osób, którzy podpisują firmę 
w ten sposób, że pod firmą stowarzy­
szenia podpisy swe kładą dyrektor, ka­
sy er i kontroler, lub tychże zastępcy. 
,Ńa zgromadzeniu z 1 września 1896

wybrani zostali na przeciąg lat trzech dyre­
ktorem Eisig Eichmanu, zastępcą dyrektora 
Mendel Rosner, kasjerem  Jakób Fisch, za­
stępcą kasjera Dawid Gleicb, kontre lorsm 
Dawid Biegeleisen, zatYgpą kontro)ora Herach 
Wahl przemysłowcy w Gródku, z wyjątkiem 
Dawida Gleicha, który jest właścicielem re­
alności w Weissenberg.

e) udział członka wynosi 20 złr., który 
ma być albo w całości spłacony, albo 
w miesięcznych ratach najmniej 20% 
każdego deklarowanego udziału stano­
wiących, §. 8 1. b. 1 9 stat.,

f) każdy członek odpowiada za zobuwną 
zania stowarzyszenia aż do wysokości 
trzechletniego udziału deklarowanego, 
wliczając takowy,

g) ogłoszenia stowarzyszenia będą uskute­
czniane publicznymi plakatami tudzież 
w urzędowym dzienniku „Gazeta Lwo­
wska".
Lwów, 5 grudnia 1896.

L. 26198. ^  [9670 1 - 8 ]
C. Ir. Sąd obwodowy jako_ handlowy w 

Tarnowie podaje do wiadomości, że w spra­
wie wekslowej Hirseha Eataa przeciw niewia­
domemu z miejsca - pobytu Woifowi Schild- 
krotowi. dla t|p o |. niewiadomego z miejsca 
pobytu Wolfa Sehildkrota kuratorem adwo­
kata. dr Gin sera, z substytucyą adw. dr. Mii- 
tza ustanowił.

Tarnów, 12 gmdnia 1896.

ten Wortlaut der F irm a: „Perkins, Mac’ In- 
tosch & Comp , Petroleum - Gewinnung- und 
Bohr-Unternehmung in Słoboda rungurska", 
seinen Namen mit dem Beisatze ppa unter- 
schreibt,

4. dass die Vertretungsbefugnis der F ir­
ma: „Perkins, Mac’ Iatosch & Comp., Petro­
leum Gewinnung- und Bohrunternehmung in 
Słoboda rungurska“,

a) dem offentlichen Gesellschafter dieser 
Firma Fernand R. Seńnatzer,

b) dem offentlichen Gesellsehafter Cyrus 
Francis Perkins collectiv mit dem Pro- 
curisten Herrn Caspar Niessen,

c) dem. offentlichen Gesellechafter dieser 
Firma Georg Mac’ Intoseh eollectiv mit 
dem Proeuristen Caspar Niessen,

d) dem offentlichen Gesellscnafter Jacob 
Perkins collectiv mit dem Proeuristen 
Caspar Niessen zusteht und dass die 
Firma von denselben in der Weise ge- 
zeiehnet wird, dass unter den von wem 
jmmer gAsebriebeoen, oder mit Stam- 
piglie vorgedruckten Wortlaut der F ir­
ma: „Psrkins, Mae’ Intoseh & Comp. 
Petroleufft-Gewinnung- und Bohruntei- 
nehrouD g in Słoboda rungurska",

ad a) Fernand R. Sehmatzer seinen 
Namen,

ad b) Cyrus Francis Perkins und 
Caspar Niessen, letzterer mit dem Bei­
satze ppa ihre Namen,

ad e) Georg Mac’ Intoseh und Ca­
s p a r  ^iessen, letzterer mit dem Beisatze 

* ppa ihre Namen,
ad d) Jacób Perkins und Gaspar 

Niessen, letzterer mit dem Beisatze ppa 
ihre Namen unteischieiben.
Kolumea, 19. Dezembsr 1896.

nego kuratora w osobie adwokata dr. Peipera 
z substyt.u«yą adwokata dr. Mantla i poleca 
pozwanemu, by co do swej obrony z tymże 
się porozumiał, lub innego w jego miejsce w 
czas Sądowi przedstawił, gdyż inaczej skutki 
zaniedbania sam sobie przypisać będzie mu­
siał.

Przemyśl, 12 grudnia 1896.

L. 7762 [9730 1—3]
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w  

Wadowicach zawiadamia niewiadomego z 
niejsca pobytu Andrzeja Wyskiela, że Michał 
Petzenbaom wniósł przeciw niemu skargę 
wekslową o 40 zł. 50 ct. z pn. i że nakaz 
zapłary wskutek tejże wydany doręczono za­
mianowanemu dla nisgo kuratorowi dr. Sta­
nisławowi Łazarskiemu adwokatowi w Wado­
wicach.

Wadowice, 19 grudnia 1896.

L. 19756. [9669]
G. k. Sąd obwodowy jr.ko handlowy w 

Tarnowie podaje, do wiadomości, że równo­
cześnie uskutecznione zostało w rejestrze han­
dlowym dla firm pojedynczych wykreślenie 
zaprotokołowej na podstawie uchwały z dnia 
6 lip-’:, 1882 1. 6850 firmy Nuta Gross, han­
del drzowem w Mielcu.

Tarnów, 24 września 1896.

L. 23711. [9728 1 - 3 ]
C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi usta­

nowił w sprawie Kasy oszczędności m. Koło­
myi przeciw Władysławowi hr. Kalinowskiemu 
pto 2 raty po 320 złr. i resztę kapitału 7050 
złr. 50 et. dla nieznanego z miejsca pobytu 
pozwanego Władysława hr. Kalinowskiego 
adw. dr. Zipsera kuratorem, z substytucyą 
adw. dr. Staubera i doręczył temuż tus. u- 
ehwMę egzekucyjną z 8 sierpnia 1896 roku 
1 13244 dla Władysława hr. Kalinowskiego 
przeznaczoną..

Kołomyja, 5 grudnia 1896.

L. 8072 (9647 3)
O. k. Sąd powiatowy w Grzymałowie 

celem doręczenia tus. uchwały z dnia B kwie­
tnia 1896 l, 2195 ustanawia Michała Muzykę 
kuratorem dla nieobjętej masy spadkowej po 
śp. Iwanie Czornym i o tem tegoż celem 
strzeżenia swych praw^niuiejszym edykiem 
zawiadamia.

G. k. Sąd powiatowy.
Grzymałów, 7 listopada 1896.

JL. 17248 [9688]
| O. k. Sąd obwodowy w Kołomyi podaje
3 do powszechnej wiadomości, ie  firma Józef 
[ Orehudoseh handel galanteryjny w Kołomyi 
; z rejestru dla firm pojedynczych została wy­

kreślona.
ś Kołomyja, dnia 26 września 1896.

| L. 77827 [9718 l —3)
i O. k. Sąd krajowy jako handlowy we 
| Lwowie ogłasza niniejszem, ze dnia 3 grudnia 
11896 w rejestrze handlowym dla firm pojs- 
I dynczych w tomie I na stronicy 15 wedle 
? pozyc. 28|4 firmę A. Mańkowski wykreślono. 
3 Lwów, dnia 12 grudnia 1896.

L. 13653 ,9645 1 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy w Gorlicach za­

wiadamia niewiadomego z pobytu Adama 
Wójcikiewicza, ża w sprawie hipotecznej 
względem zaintabulowania wykreślenia z karty 
G. realności lwh. 435 ks. gr. gm. Gorf.ce 
nhiętej, egzekucyjnego prawa zagtawu dla 
4| I2 części sumy 300 zł. wa. z pn. na rzecz 
jego wpisanego, ustanawia dlań kuratorem 
adw dr. Sterna w Gorlicach, któremu się 
tus. rezolucja z dnia 3 lip 'a 1891 1. 8308
doręcza.

Gorlice, daia 17 październiki 1893.

i L. 23406 [9728 1 - 3 ]
'j C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu u-
| wiadanfia Henryka Liehta z życia i miejsca 
; pobytu ni-znanego, że-na prośbę firmy Wil- 
■ helmsbnrger Lederfabrik S. et J. Flesch 
; wydano przeciw niemu tusąd. uchwalą z dnia 
: 24 października 1896 1. 20292 nakaz zapłaty 
’ sumy wekslowej 1406 zł. 80 ct. z pn. 
i Zarazem ustanowiono dla tegoż pozwa-

L. 54992 [9704 1 - 3 ]
O. k. Sąd powiatowy miejsko delegowany 

cywilny w Krakowie podaje do wiadomości, 
iż 21 kwietnia 1894 zmarł w szpitalu św. 
Łazarza Zenon Swidsrrki rodem z Olkusza w 
Królestwie polskiem bez pozostawienia rozpo­
rządzenia ostatniej wolu do spadku po nim 
pozostałego wnieśli dotąd deklaraeyę Konrad 
i Atanazy Swiderscy.

Ponieważ moźliwem jest istnienie jeszcze 
innych spadkobierców, wzywa się takowych, 
by w przeeiągu dni 90 od daty ogłoszenia 
edykta do tutejszego sądu się zgłosili i dekla­
rację do spadku wnieśli, inaezej spadek tylko 
fiekJarowanym spadkobiercom przyznanym 
będzie.

Kraków, 10 listopada 1896.

L. 8656. [9720 1 - 3 ]
0. k. Sąd obwodowy jako handlowy w  

Jaśle zawiadamia niewiadomego z miejsca 
pobytu Zygmunta Jaśkiewicza, że przeciw 
memu wniosła, Sara Hirsehfeld pozew de 
praes. 20 listopada 1896 1. 7928 o wydanie 
nakazu sumy 100 złr. z pn. i że wydany 
wskutek tego nakaz zapłaty z dnia 21 listo­
pada 1896 1. 7923 doręczonym został kura­
torowi adwokatowi dr. Gaszyńskiemu, ze sub­
stytucyą adwokata dr. Pawłowskiego w Jaśle 
ustanowionemu i poleca mu, aby temuż ku­
ratorowi potrzebnych środków obrony dostar­
czył, lub feż tutejszemu sądowi innego peł­
nomocnika wskazał, gdyż w przeciwnym ra­
zie skutki zaniedbania sam sobie przypisze 

Jasło, 19 grudnia 1896.

L 50443. [9755 1— 8]
0. k. Sąd kraj. jako Trybunał handlowy w 

Krakowie zawiadamia niewiadomego z miejsca 
pobytu Samuela Knopfa, że przeciw niemu 
wniósł Robin Knopf pozew de praes. 10 gru­
dnia 1896 1. 50043 o wydanie nakazu za­
płaty sumy wekslowej 200 złr. w. a. z pn. i 
że wydany wskutek tego pozwu nakaz zapłaty 
z dnia 11 grudnia 1896 1. 50443 doręczony 
został ustanowionemu dla tegoż kuratorowi 
adwokatowi dr. Langrodowi w Krakowie ze 
substytuoyą adwokata dr. Kriegera w Krako­
wie 1 poleca Samuelowi Knopfowi, aby temuż 
kuratorowi potrzebnych środków obrony do­
starczył, lub innego pełnomocnika sobie 0- 
brał i Sądowi o tem doniusł, w przeciwnym 
bowiem razie skutki z tego zaniedbania wy­
niknąć mogące sam sobie przypisze.

Kraków, 11 grudnia 1896.

L. 26087. [9724] ;
Kundmacbung. \

Yom k. k. Kreis- ais Handelsgeriekte 
in Koloraea wird bebnm tgegtben, dass im 
Register ffir Gesel]soh>Kr,slirm&n bei der da 
selbst im GrundejThg. Beschlusses vom 15. 
Juli 1893 Zl. 9089 protocollirten Firm a Per­
kins & Mac Intoseh Petroleumbohrunterneh- ’
mung in Słoboda rungurska eingetragen i
werde. j

1. Dass Jakób Perkins Gewerbetreib n- 
fier in Krosno und Fernand R. Schinatzer, 
InduĘtr:el!“r in BnH-sel Rue de ąuatre Bras 7 
ais óffeutliche Gesellschafter in die offune 
HandHsgesHLebaft Perkins & Mac’ Intoseh 
eingetrefen siocl

2 dass der Wortlaut der Firma „Per­
kins & Mac’ Intoseh, Petroleum bob runter- 
nehmung in Słoboda rungarsk.a" urngeandert 
w urde und lautet diese Firm a nunmehr :

„Perkins, Mac’ Iińosch & Comp. Pe- : 
troleum Gewinnung und Bohruntemehmuag 
in Słoboda rungnrska“,

3. dass ais Proeuristen der F irm a : 
„Perkins, Mac’ Litosch & Comp. Petroleum- 
Gewinnung- und BohruuTDrnehmung in Sło­
boda r»6gurska“ Caspar Niessen, Buchhalter 
in Stryj bestelk worden ist, und Caspar 
Niessen die Firma in der Weise colleetiv 
mit einem der offeitlichen Gesellschafter zeich- 
nen wird, dass er m ter den von wem immer 

’ geschriebenen oder mit Stampiglie gedruck-

Doniesienia prywatne.

B i la n s  z a  r o k  1 8 9 4
Spala t i  Traiways A t i i e i s ,  SracoYie & Erasions

(Tramway Krakowski). 
A k t y w a .

N ieiuchom ośd
Konie . . . .
Uprząż! . . . .

Wozy, pługi, sołarka 
Tor kolejowy
Dochód . . . .

Razem zł. w. a,
P a s y w a .

Kapitał zakładowy .
Rozchód roczny 
Zysk .

Razem zł. w. a.

zł. 46 800 00
r> 16.000 00
n 5 000 00

34.00000
125 000 00

Y) 51.854.89
279.654*89

zł. 226.800 06
J) 50.913 80
n 1.94109

279,654.89
Jyrekcya.



Teatr hr. Skarbka.
W sobotę dnia 9 stycznia 1897 

o godzinie 3 po południu 
Z a ^ o t i o i i

ezyl;

Krakowiacy i Górale
sielanka narodowa ze śpiewami i tańcami 
w 3 aktach J. N. Kamińskiego, muzyka 

Kurpińskiego.
Wieczorem o gedz. w pół do ósmej

Jaś i Małgosia
(Hansel und Głreiel) 

opera w 3 a 5 odsl. E. Humcoruincka. 
O S O B Y :

Biotr, miotlarz . . Górski
&«rtruda jego żona . Skalska
Jaś i , - • . Bohussóv*na
Małgosia ) 16 dzleel . Kozłowska
Czarownica . . Kasprowicz
Buch ro3y . . . Kliszewska
Duch nocy . . . Bronikowska
M ichał Archanioł, aniołowie, dzieci, duchy, pierniki. 
Bzecz dzieje się w czasach fcaieeznyeh w domku, 

w lesie, przed domem czarownicy i w niebie. 
Kapelmistrz : Henryk Jarecki. Bezyszsr : Julian 

Myszkowski.

C. k. austryackie kolej© państwowe-
L. 25365

■ O t w s Ł r e l e
staeyi

MARKO WCE
dla nu-hu towarowego w ładun­

kach cało wozowych.
Stacya ' l a n k o w c e  na szlaku 

Lwów-Ozerniowce, która dotychczas 
tylko dla ruchu osobowego i pakunko­
wego otwartą była, otwiera się z dniem 

15  slyc*i»3ts- IS O 1? 
także dla ruchu towarowego ładun­
kach całowozowych.

Stanisławów, w grudniu 1896.
0. k. D yrekcja  kolei państw.

K. k. oesterr. Staatsbahnon.

E r o f f n n n g ;

der Station

MARKOWCE

\\ . k. aBCTpMMCKi 3ejii3HHLg AepwaBH1
(84 1 - 9 )

O T B o p e H e
CTaijH i

MaPKTBTTT
fur den Fraehtenyerkehr In W a-; paa pyxy Tonaponoro b na6opax 

genladungen. | b o s o b h x .

der
am

Die bisher nur fiir den Personen 
und Gepacksverkehr emgerichtet ge 
wesene Station M arlłow c©  
Strecke Lem>e.rg-Ozernowitz wird 

15 akaussei* 18 9 y 
| aueh fur den Fracbtenverkehr in gan- 
> zen Wagenladungen erófEńet.

Stanisiau, im Dezember 1896. 
i Die k. k. Sta&tsbsłm-Direotion.

CTau,H a M a p id B U l Ha u i j ia x y  
’ elŁBiB-RepHiEH,'! ypa,n;sKeH& jtOTenep 

j ih iu  ą j i s i  n e p e B 0 3 y  o c i6  i n a ry K id B , 
6y ^ e  H a  j i ;h h

i 1 5  c i n n a  1 8 9 7
O T B o p eH a  T aK o ac  /jyiH p y x y  T O B a p o B o ro  
b  h o b h o b o 3 0 b h x  H a 6 o p a s .

C ra n H C J ia B iB , b  r p y ^ H H  1896.
U ,. xc. A HpeK n,H H  s e  a r e n  w u j' ^ e p a c a B H O I.

W antraktach powinno się pańć papierosy 
tylko w tutkach Niemojowskiogo.

JroL.*e u g a s z e n iu

m n n f l  sztu^ garderoby za pół ceny sprzedaje 
• U U U  handel Jaszesyszyna, Lwów, ul. Tea­

tralna Bom N . rodny.

I j J l o t r z e b n y  zdolny pomocnik do handlu papie- 
JU ro w e g o  i galanteryjnego, obeznany z buehalte- 
ryą, w ładający językami polskim i niemieckim w 
mowie i piśmie. Oferty z odpisem świadeet » wraz 
z fotografią adresow ać: Seyfarth i Dydyński, Lwów. |

W y s p r a e « ls ż
P o d  g w a r a n c y ą  > : z y s t a

ntżej cen własnego kosztu 
t y l l ł o  j ł o l i o m l e c  o - m d n i a  1 8 9 ©

obok mojego nu gazynu
p ia ć  'h a lick i li&jeE:a 2

poleca

B ajw yżizem ! n ag ro d am i 
odznaczona

P a n n a  Zofia Lewiega bardzo krzywd«ona, prosi 
o małe wsparcie lub pomoc w egzystenoyi. 

Zamarstynów pod Lwowem Nr. 243. 58

P r z e A  b a t a m i  udziela lekcyi tańców w oso­
bnych godzinach dla wyższego towarzystwa 

Miączyńska, Lwów, ul. Krakowska 1. 15 dom pani 
Underkowej

P r a c o w n i a  sukien damskich i nauka kroju 
M aryi Ohomickiej wykonywuje wszelkie zsmó 

wienia według najnowszych wzorów francuskich w 
jak  najkról jzym czasie po nader umiarkowanych ce­
nach. Ul. Krakowska 20.

W głowa. apt. Skład gł. v- Pary. la , 20 u i. St-tT /• y* m i

Ogier pif flpMi lic®,
6cio-letni jest do nabyc.a w Izydorowce 
ost. p. Żurawno sta-ćya kolei Stryj, 

bliższa wiadomość Zarzad dób~. 57

Owa medale zasługi!
Proszę żąd ać  tutek,,-* 

N I E M O  J O ’W S K I E G O
wszędzie do nabycia.

Nowcść: Tutki egipskie „Orient'
U z n a n i e

L r owbŁiego L a b o ra t  >ry,rm  
chem ieznego.

NOWY WYNALAZEK

“ ■ K O R A
E D .l P IN A U D
Mydło............................... a A
Esseneya dla chustek... a TS.YdMSA
Woda tuaietowa.............a TESiOEiA
Pomada........................... a PiAOStA
O le je k ... .......................  a rMMipK*
Puder ryżowy................  a )'a;A<> 3A
Kosmetyk........................  a l'*.XOBSA
87, bouleiard de StrashmŁs', 87.

M akaty, G obe liny , D yw any , E k ra m y , P a­
ra w a n y , C h o d n ik i, L a m b re k in y , H afty  
ró ż n o ro d n e , K ocyki, K o łd ry  szy te, Ki­
ra?! h i, P o r ty e ry ,  S z a lik i d ekoracy jne , 
M aterye, P lu sz e , S erw e ty , K apy n a  łó ż ­

k a , F u te rk a  p o d  łó ż k a  i tp .

C. k. uprz. i odznaeiona
J P a b r y jk s s t  M a r a s k i n u .

„Sloiiiano Viahov Z ara((
najlepsi?, najzdrowszy, najsławniejszy żołąd­

kowy likier śwista jest 1384

„ V L A H O V “
sławna na cal/ świat specyaSność.

Je d y n y  w y tw ó rca  B,. Viah>»v Zarss,

f t p

03

i

cs3
SE

h - m k

F o s f a i a  mączka Thomasa
z czeskich i niemieckich hut Thomasa

j e s t  na[ e.t u leczn i j j t z y m  i n a jta ń sz y m  n aY C zcu i
f o i f o r a w j f i i r .

Crwarantowana zawartośó od 15—17 procent cytratorro rozpuszczalnego 
kwasu fosforowego z 80—100 procent mączki mielonej.

I D l a .  L l^ I c lk .  r o c l^ a . j ć ^ T T "  rcO .I_

D la  u ż y ź n ie n ia  r o l i  u b o g ie j w  k w a s  fo s io r o w y , dla
wszelkich rodz&jOw zboża, owoców strączkowych, pól po j konicz i lu­
cernę, dla, winnic, pod uprawę chmielu i jurzyn, a szczególnie dla na­
wożenia łąk nader odpowienie.

Przewyższa trwałością skutku wszelkie superfosfaty.
Ewentualnie brakującą ilość oytratowo rozpusiczalnego kwasu fo­

sforowego się zwraca.
Kosztorysy, pisma fachowe i wszelkie wyjaśnienia na żądanie do usług. 
Zapytania i zamówienia adresować należy do

iiiu ra  sprzedaży ibączek tosfatowych 
as c ^ e & I k ic l i  k u t  '£ !so i& ia sa , w  d r a d z e

bis*. iL

'j&./M z, -i \f;f: yj‘ /> «

D a r le h e n
Yoii 500 fl. aufwarts bis /um  liOch- 
sten Betrage ais Persoualcr^dlt 
coułaBż und di seret b e so rg t Agen­

tur Rudhpest, PostfocK 107.

Obrazy, ramy, fotografie
poleca w najlepszej jakości w ororwmim 

wyborze po najtańszych cenach

l u d w i k  F e i g l
Lwów. pasaż Hau smar? a 8.

v *■ * o

Kio» ebee żołądek w zdrowui i .siPfmtrzy- 
8?i.ać, nierhaj pijs ten sh S n n K ra  rafy  świat 
w y łąc zn ie  z ro ś l in  w H aJm acy i wy­
ra b ia n y  żołądkowy likier, który jest df> 
nabycia we wszystkich lepszych handlach 

delikatesów, cukierniach i kaw iarniach.

Ważne dla gospodarzy wiejski ich potrzeb technicznych
Najładniejszym, najsilniejszym i najlepszym łańcuchem jest

patentowany łańcuch staiowy
nia spajany (nie szwajsowany)

z fe n ry ti G eńppingcraJH SpiH łL^
i STie do rozerwania li"

Przeprowadzenia w patento wanych wo­
zach, uchylających potrzebę opakowa­
nia koleją, okrętem, drogą kołową 

także w miejscu
C a r  o  i  J e l ł L n e k

s p e d y t o r z y  
Lwów, ul. Sykstuska 26

T e l e f o n  4 0 8 .  1310
B u d ap esz t. A ran y  Janos utcza, 34. 

W iedeń  I . ,  B 6rsegasse 9.

i  p ©  n t s z e  e h i t e
i  stożkowem rełuż niern

&  ■ J f r ' \ ‘ Y ? g S !

Jedno i dwulemieszowe pług
w najdogodniejszych lorm*cb do wszelkich 

rodzai uprawy roli :
Zólety: Phigi nasze najlżej chodzą ze wszyst ­
kich pługów nowoczesnych: Największa wy­
trzymałość. W jgodn- sposób użycift. Ceny jak 
najniższe. (D a lej: Niemieckie anaeryk. pługi 
na kółk. z najlepszego materyalo, około 100 
marek taniej, aniżeli pługi 01iver-Sulk.y). Ka­
talogi darmo. Najwyższensgrody i odznaczenia.

Zdolnych zastępeów poszukuje się

Som m iiict dl lle rtran i
N e u sta d t bci Pinne (Preussen).

1225

P i ń  c n i  o w a n y  ł a i i r s i  **h s t a l o w y  ja k  p rzedsięw zię te  p ró b y  
w y k a za ły , je s t % do t l j 2 ra zy  siln ie jszy , niż najlep ie j sp a jan y  
(szw a jso w an y ), m oże w ięc  być  do teg o  sam eg o  Celu użvty  ł a ń ­
cu c h  zu p e łn ie  bezpiecznie o k iika  n u m eró w  ciuńszy od d o ty ch ­

czasow ych , przez co zy sk u je  się znaczną różnicą, na wadze. 
P a te n to w a n y  ła ń c u c h  s ta lo w y  j e s t  n a j ta ń ^ '"  ’ ' ’chom . 

Patentowane łańcuchy są na *kł&uz.e dia bydła, koni, jak. napier­
śniki, nasselniki do wozów, do studzien i t. p. a oprócz’’ tego on.gą być 

wedio podanych wzorów zrobione.

Do nabycia we wszystkich handiach żelaznych. 

O g t o s E e n i e .

Podpisana Dyrekc/a Towarzystwa kredytowego we Frysztaku stowarzy­
szenia zarejestrowanego z nieograniczoną poręką zwołuje

IY. Ogólne Zgromadzenie
członków na dzień SC stycznia 1897 o godzinie 6-te; wieczór w biurze Towa­
rzystwa we Frysztaku zebrać sit mające z następującym porządkiem dziennym

1. Sprawozdanie dyrekcji z czynności za rok 18^6 i udzielenie tejże Dy 
rekcyi absolutoryum 5 czynności i racnunków za rok 1896.

%. Rozdział czystego zysku.
Frysztak, dnia 4 stycznia 1897.

Baum, kąsyer, Getzlor, prezes.

7. iimiUmi Wi J:,n7.ińr:liioffo ul. Czarnieckiego f. 12 dom Wernera. (Z m ądea WTł. J. Weber) Papier z fabryki papieru J. Fijałkowskich.


